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NAIASNAEYSZEMU 


WŁADYSŁAWOWI IV. 
KROLOWi1 c 
POLSKIEMU I SZWEDZKIEMU, 


Pam, Pam [wemu Milosci- 
WENN 


Telkiego widzieć Żwyciężcę Tryonia. 
Cisną fię Muze z swego Helikonu, 

165112 beśpiecznie przeftąpią twe fzranki 
Królewfkie Córy niegdy i kochanki. 


Wie one żrzódły płyną: Attyckiemi 
Nie szczęśliwómi Tybry Aużonfkiemi, 
Dniepr piią gruby, gdzie Fortunne twoie 
Piórem Qyczyftym wyprawuią boie, 


© gdzież іт wody zakufić Hebrowy ? 


Potopnia Lutnie niegdy Orfeowy, š 
Gdzie w pul йе z'toba Thracyi widziały: 
Iakoby gładfze, iako ftroyniey brzmiały. 


Те iakieykolwiek Ceny są i dzwięku, 
Swych iednak Pańfkick nie zbronifz im ręka: 
е pod twym cieniem będąc i obreną, 
Z ognia, i Cery Paniefifkiey options. 
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SZCZĘSLIWA 
MOSKIEWSKA WYPRAWA 
NAIASNIETSZEGO 


WLADBYSI AW AM 
KROLA Polfkiego i Szwedzkiego. 
w Roku 1634» 

WIERSZ PIERWSZY. 


С z pod zimnego niefiesz Bootu. 
Ту, coś byftrfzego nad Orła lotu, 
A.głową w Niebo biiesz wysokie, 
Morze bez łodzi mierzysz głębokie 2 
luz brzmią Spiewaczki, brzmią Hipokreńfkie, 
Stargane pasy twarde Smoleńfkie, 
12Кіші dwiema duży ramiony, 
Pod niebem Atlas ledwie ściągniony. 
Sehin pułżywy z Carfkim okolem, 
Polfkiemu bie Monarfze czołem, 
'Rzucił Chorągwie, oddał i działa, 
Którómi. ziemia pioruny drżała. 
Tak co ku Auftrom hardzie Пе kafat, 
I ogniem zewsząd Smoleńik opafat, 5 
2 oftatnich na doł ftopniey zrzucony; 
Sam oblężony, Sam wymorzony, 
Gdzie fiedm obozów: gdzie fortów tyle? 
Ingenierów bucznych fortyle, 
Podkopy ziemne, fkryte Pettardy? 
Battery duZe,i Belloardy: 
W co przez lat tyle apparat zbroyny : 
Gdzie na rum głosny niewinney woyny 
źprzyfiągi йе Tryon, Narody Polfkie 
W głębokie przenieść pole Zawolikie, b 
€= 
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Dobyt oftatnich fif Aqnilonu, 
Ruszył Mieszkańców krzywego Donu, 
Í co gdzie ranne nie wschodzą Zorze, 
Wiecznie łyzuią po Hiperborze. 
Przybrał do głowy, przybrał do rady, 
Co i Sektarfkie mogły Hyady, 
I tych ca w nifkich Hollandach żyią, 
I co Francufką Ararim piią. 
Brząknął, i na wfchod złotem łakomym, 
Zeby przepadfzy szlakiem kryiomyrne 
Dobrudzkie Hordy z fwoim Abazem, 
Złote to grono rozerwać razem, 
A Szwed na ognie patrząc i łuny, 
Swoiey kiernie Sferę fortuny 
Z popiołów naszych fórty buduie, 
Gdzie nie fam w oczy, to zeftron fzczuie. 
О iaka liga, iak fala sroga, 
Na cię Oyczyzno powitała droga! 
Czymeś ich oczy tak zakrwawila: 
Czym te Harpie na fie wzburzyła? 
leszcze gdy płaczefz w żałobie przeszły, 
Gdy ffofice-twoie chmury obeszły, 
W którym zaćmieniu, w którym otmęcie 
Wfżytkimeś, wszytka była па wftręcie 
Bellona lozem ręce puściła 
Głucha w Kościołach Nemezys wyła, 
Nagie granice, naga obrona, 


А na zawodzie retízym KORONĄ. 


WIERSZ WTORY. 


Way dzień fię kiedy ukazał wefoły, 
Gdy opłakawfzy Królewfkie popioły, 
Które nieba przezrzaly, ” 
Za Monarchę i Pana nam dały. 
Wnet Apollinem napufzona CLIO * 
Wefole w górze zakrzyczała JO 
Wraz fię o dezwą iey Działa 
Ze z ich huku Europa zadrżała, 
Uftyszą tęten, i rum niebywały, 
Narody wfzyftkie po Euboifkić fkaly, 
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Ufłyszą i z rzeczy nowy; 
Zadumani pozwiefzaią glowye 
Zaryczał Euxyn zieziory dzikiemi 
Nadety fala i wiatry nie fwemi, 
Burzliwe cofnął wzad flagi, 5 
Wiofla świadom i iego przewašgis 
Ulękł бе ulękł, і јако niepomny 
Opuścił ręce Mofkal wiarołomny, Ч 
W fpomniawfzy fobie na tęgi š 
Nie zyfzczony fwoiey ślub przyfiegi- 
Darmo wytacza zamierzone razy, 
Pioruny biie bez Zadney obrazy, 
Wiadome fwoiey niecnoty 
Giawy, własne porażaią grotye 
O-iako ciężko weftchnął przerażony, 
Co zbrodził świeżo nagłębfze Teutony, 
Gdzież mu rozerwać fię razem 
Helikońfkim przepadłby Pegazeme 
Tak pozoftały w nadzieiey nie pewny, 
Blafk go poraził ozdoby pokrewny, 
lakie ma Syryufz oczy, 
Kiedy у/Йойсе krwawy wzrok fwóy toczyą 
Poczuli Gete, poczuli i o tym, 
Co ciemney blifko miefzkaią Meotym, 
J] nad Cymmerfkim Bosforem, `; 
Gdzie zapada wiecznym dzień WiecZoreme 
liuz nie grożą, iuż nie krwią pałaią, 
Ale cięciwy indziey nakładaią, 
Na imie iego ogromne 
Dzidy krufza, i groty nie złomne» 
Ale i Auftry, i kraie Eurowe, 
Gdzie wieczne w morzu Шару Alcydowe; 
£.oftatnich kątów -przyniofty 
Stroyne wozy, i bogate Pofty. , 
Daleko buczny, Brytan бе ukłonił, 
Y co Hercyńfki cień im świat zafłonił, 
Padi do:nóg hołdownik {агу 
= Podeyrzaney wetuiąc fwey wiaty» 
A fwoim wdomu pociechy, i nowe 
Z nim naftawaią lata Saturnowe,. 
lemu, Theatra buduia; 
lemu Bobkiem-Obeliszki-snula. 
Zgo- 


8 ) 
Zgoda pod wieficy świeżo oliwnymi 
Swiat obłapiła rękoma wdzięcznymi, 
Ziemia gdzie pufta, gdzie włości 
Рігһа żywe powfkrzefzała kości, 
Kto kto przyjaciel z nami w cień blufzczowy, 
Zaczniem wielkiemu Monarfze Rym nowy: 
Na wiele głofow, i chorów 
Zyi па wieki, przeżyi i Neftorów. 


WIERSZ TRZECI 


F Tedyż wdziecznem u wefelu 
Słodkie hamowawfzy wodze, 
Czas, czas o nieprzyiacielu : 
I myślić pułnocney. drodze, 
Pola fię rozwiły, 
Rzeki fię rozbiły. 
Siewierfkie dymem fię kurzą 
Miafta i obfite kraie, 
Jaki 2 Nowerftową burzą 
Popioł z Wezuwia wftaie? 
Niebo fię rumieni, 
Ziemia krwią Пе pieni. 
Qd Dniepru бойсе żałośni 
Tedni drugich uprzedzaią. 
Boiare Boiare sprosni 
Zony, dzieci, w pień Scinaia; 
Połock ubieżany, 
Smoleńfk obegnany. 
Niemiefzkay, a na koń mściwy 
Wielki wfiaday Bohatyrze, 
Sam ich sam wzrok twóy gniewliwy 
W złamanym potępi mirze; 
Iako ffoma fpłoną, 
Gdy na to wfpómiona. 
Czyli raz przodkom twym nowy, 
Nierówne wygrawać boie 
Twarde im ucinac głowy 
X o ftoleczne podwoie 
Gdzie prog nie tykany; 
Zapierać Тагапу. 


ҒЫР VÉ > 


адалы 


Deptała karki uparte, 
lch nie wytrzymana fiła, 
Mury i Bramy otwarte 

Nogą suchą przeftąpiła, 
Twardo onzdany 
Car sam brzmiał Kaydany. 

Doznali i ręki twoiey, 

Gdyś buiał nie fwymi pióry, 

leszcze nie w ozdobie fwoiey, 

1 byłeś iako z nas który: 
ledno Niebo czuiac, 
leden chleb smakuiac. 

Doznali razem i cnoty, 
Dziwney iw Nieprzyiacielu, 
Zkąd nifko złożywfzy groty 

Przy fwych czołobituiach wielu 
Imieniowi twemu 
Przyhiegli wielkiemu. 

Teraz о iako Не wftydza, 
] patrzą ponurym okiem, 
Gdy twoie ozdoby widzą, 

: 1 па Thronie tak wyfokiem; 
Aty tym ochoczy, 
Naftepuy im w oczy. 

Tedy pod ogromnym 
Dzwięki Etna wyda swoie, 
Wulkan zarudzi бе potem 

Szyfzaki kuiąc i zbroie, 
Echo wiatry goni 
Do koni, do koni. 


WIERSZ CZWARTY. 


JUż Pan w drodze, iuż Koronne Woyfka Пе ściągają 
Chorągwie rozwiiaią. 

Bębny grzmią, uderzą w trąby, w taniec Mars z Belloną 
Lekkim Sagiem ściągnioną. 

Czeka Radziwiłł w opale z Półki Litewfkiemi 
W Siewierfkiey iuż ziemi. 

Wyslądaią Oblężeńcy, iako w wieczney cieni 

) Aleide zamknieni, 


A 
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Tako ku fiońcu wzdychaią i wiofenney. trawie, 
W blotach przykrych zZorawie. 

Tedy pobudzone fercem, i ochotą nową 
Czlonki wfzytkie za głową. 

Zkąd podnofi бе Carpatus, gdzie Wartafie łączy 
Gdzie i Bug i Dnieftr rączy 

Zewfząd wybor. Orfza oboz pierwfzy zatoczyła; 
Orfza tak szczęśliwa była, 

Gdzie z uft Kanclerza Wielkiego wylały fię one | 
Zrzódła błogofiawione. : 

ledziefz Sarmacki A!cydo, mścić fig nad zmiennymt 
Krzywoprzyfiefzcy swymi. 3 

Którzy nad wage przymierza i Sakrament srog?, 
Przepadli twoie progi. 

Czym nieprzyiacioły fwoie fiufznie urażony. 
Siecz, pal, na wfzyltkie ftrony, 

Ze co dziś porozem trzęsą, karki harde zniżą 
I nóg twych proch uliżą. 

Niechci Błogofławią Nieba, i nie zamierzknione 
Gwiazdy świecą rodzone. ў 

Moc zafłoni Naywyżlzego, i ftrzęże zwyfoka 
Zrzenice twoiey oka. 

Rzeki, а chuć we wfzyftkich nowa, zaraz fię rozżarzy, 
Mars im fam poyzrzy z twarzy. 

Tako rofpufzczony Krufzec, i w Miedzi cierpliwy 
Wre ukrop betkotliwy: 

Tak pałaią, tak Trytonom Dnieprowym głębokiem 
Ponurym grożą wzrokiem. 

Pierwfza z poruczonym fwoim Chorągiew Stogniewent, 
Gęftym zaćmi Пе drzewem. 

Taki ftroy, iakie i niofą Pana fwego koło, 
Argiraspide czoło. | 

Tuz i pola Koronnego grozi Hetman Clawa 
Starą ogromny fiawą 

Kalinowfki toczy drzewem pod Chorągwią fttoyna.. 
I Usarz duży z woyną. 

Zaraz lekczeyfze Gwardye, gdzie Marfowa Cera, 
Dawa uznać Butlera. 

Pifze Пе Dzierżek że swymi, а ztyłu i w czoło 
Reimenty około. 

Różny pod O riy Pańfkimi, i w Królewfkim, pięczu; 
Widzę cię. Kazimierzu, 

Taki 


— 


бест у 


Taki Palant gdy do Marfa pierwfza w nim krew wzwiera, 
Na Rutuły naciera. 

Radziwillow tuż i Wolszam, i Bełgickim fzykiem 
Arczyfzewfki z Spiśnikiem. 

Tak pomkną fię ku Baiowu. A już pod Oftrogi 
Wfzczyna bûy Litwa srogi. 

Kiedy w rozruchu woiennym (co była wątpliwa ) 
* moleńfk Пе nie ozywa. 

Wprzód wprzód Mofkiewtki Annibal, Moczariki w pofilku 
Rot Kamienieckich kilku 

Uderza w Nieprzyiaciela. laki szeles niefie- 
Lew po Nemeyfkim lefie. 

Nie ftrzyma, pierzchnie w,Oftrogi. W tym oczym wątpio- 
Z Smoleńfka uderzono. (ао, 

Chorągiew synow Boiarfkich pod nogi rzucona, 
Lowczyckiego ftracona. 

Gdy ochotą uniożfzy fie od fwych, zamiefzany 
Сазугой {Кї poymany. 

Mrok przypadł, przyiaciel boiom z pochmurnego wozu, 
A пай do Obozu. 

Który ftał iuż na Glufzycy Panem brzegom dwiema 
Smoleńfku przed oczema. 

Tu przyimie Radziwiłł Pana, tu wiego Ofobie, 
Złączą fie Woyfka obie. 

Ale która Pańftwa gubi, i rozrywa rada, 
Zawzięłafię Hyada. i 

Gdy sporo naywyZfza Clawę miedzy wielkich fita 
Bohatyrow wrzuciła. 

Czemu zabiegaiąc w oczy, razem Pan, i Panem, 
I Naywyżfzym Hetmanem. 


WIERSZ PIĄTY. 
І 


JUż fpufzczał Phebus ku morzu fwe konie 
Gdy w głowę Woyfka wfzytkie fię rufzety, 
Í na przeciwney tamtey Dniepru fronie, 
Przez moft sudenny ogromnie ftaneły, 
Noc oczy zaćmi, i w głuchey zafłonie ` 
Leśnych zarośli głębiey fię pomkneły 


12 
Ze pożądana wybiw fzy fie z morza 
Tafne im pole казата. zorza. 
IL. 
Tedy 2 pułwoyfkiem pierwey wypraw ieni 
Pan Kamieniecki i Wojewodowie, 
Zkąd od południa Nafzy oblężeni 
Y Prozorofki w tegim ftal Oftrowie, 
Gdzie moft na Dnieprze, i przy nim fkupieni 
Mofkiewfkie Woyfka, i wfzyfcy Wodzowie, 
Tak gotowymi czekaiac do wfparcia, 
Tako do fzturmu Nafzy i natarcia. 
: Ш. 
„Którali sroga Polfkiey moc ochocie 2 
Тако bez oczu, 2 nimi Пе okry ia. 
Droga przez ognie, przez miecze ich cnocie. 
Kto fie nawinie, gromią, eka, biią, 
Ze los puściwfzy wieczney fwey sromocie 
Zegnana Mofkwa w ойтосі Не kryią, 
Gdzie z pod Okopów zafadzki zdradliwe 
I z Dział ogromnych ognie pełgną żywe. 
IV: 
Juz tu іп? razy, ślepe, nie odbite, 
Które tak blifko zrażą i lud zbroyny, 
Cne Towarzyitwo płacze was pobite, 
Smoleńfkiey Roty i mężnego Woyny 
esli wam iezli Sioftry uieużyte, 
Zyczely zferca śmierci tak przyftoyny 
Mieycie, cokolwiek Muze mogą moje 
Korony za to, i nagrody fwoie. 


To gdy йе krwawe igrzyfko tu toczy, 
1 Pan ze fwymi dawno nie próznuie, 
Stanąwizy prawie Smoleüfkowi w oczy, 
Ugania Mofkwę i szańce rumuje. 
Gdzie Woiew odzki wycieka Ochoczy 
Grozi i mieczem fkrwawionym fzermnie,' 
A zgarzcią fwoich tegie dwa Oftrogi 
Wyfiekfzy, Panu przypada pod nogi. 

Vi. 

Zyczliwe Nieba, które nam żyć dały 

Przez tyle śmierci, że cię tu widziemy! 


Iuz- 


> 
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Tużby niech wiecey lędze nie drzymaly 
Фе woczach twoich wefolo pomrzemy. 
Zeiztą wiarą, którey przez rok cały 
Dotrzymali$my, do. grobu wnidziemy. 


Przyimiey odwagi, przyimiey trudy krwawe 


A oko za to ukaż nam łafkawe. 
VII. 

Gdzieby nie wftydem wdzięcznym hamowane 
*Łzyby wypierzchły Panu od radości, 
O które*'kiedy Męftwo porównane 
Przewagom nafzym było idzielności, 
Które i chwały fiufznie przypifane 
Wafzey być miaią dotąd ftateczności, 
I krew i ciała, nie wątpcie nic o tem, 


W krótkim fię czafie odważą wam złotem, 


. 


Tak pełni ducha i ochoty nowy, 


W ogromnym znowu dymie fie okryją, 
Do nich przydany pułk Kazimierzowy, 
Uderzą w Bębny, Chor ągwie rozwiją, 
Nie parzą ognie, równe i rowy, 
Ze Пе do murów fzczęśliwie przebiią, 
A Mofkal ftoiąc za Szańcem giębokiem 

‚ O iako krwawym patrzał na to okiem! 

1X. 
Tuż Spiżą Smoleńfk świeżą opatrzony, 

. Pan do Obozu dla zawziętey trwogi: 
Wierzch iednak góry nie ubeśpieczony, 
Gdzie w ten trop Mofkwa zafieka Oftrogi, 
Zoftawa, aby których uniefiony, 
Na placu krwawie położył Mars frogi, 
Dziełem Rycerfkim dani byli ziemi, 
Со iey powinni, i w czym Śmiertelnemi, 


Nie trudno Softyk u Mofkwy przehardy, 
Uprasza ciała, że mu ie wydadzą, * 
Samby Acheron dał użyć fię twardy, 
Przytym i fkłaniać do Miru fię zdadzą. 
W tym okrutnieyfzy nad Tygry i Pardy, 
e pierwey żyły, i krew znich wycadzą, 


Ou OWO x 
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Wykroią serce (o iak frogie czafy 
Dyomedowe ( popłataią w pafy. 
XL 


Szmelinga widze, przyftoynie ubrany, 
Kogoli taka pobożność rufzyła? 
Szemet podobny we krwi utarzany 
Ze fię Bellona nad nim użaliła, 
Gniewofz z innemi frogo porzezany, 
Wylezińfkiego bez ferca przebiła, 

Na defce Nympha. Nieboli cierpiało, 
Ze raz im umrzeć było iefzcze mało. 
хи. 

Tak przyiacielfkiey litując fotuny, 

Która bez fwego płaczu być nie.moZe 
Z Obozu Woyfko wyprowadzi Truny, 
Ítym pożegna. Zdarz im pokoy Boże! 
A których razy zbiły i pioruny 

Nie tak śmiertelne uftąpią nałoże, 


Pan ciefzy wfzytkich. 


W nim trzymaiąc oczy 


Każdy chce ginąć, i umrzeć ochoczy. 


WIERSZ 


D Orufz Erato nowy 
Porufz lutnie Phebowy, 

Jakie Mars 2 upierzona 
Z wodzi tańce Bellona, 
Już raz drugi fwe konie, 
Ku Hefperyifki ftronie 
“Сау ogromnym Taborem 
"Tymże co pierwey torem, 
Noc rozwiła fwe cienie, 
Którey wfzyftko ftworzenie 
Sam ze wfzyftkim Obozem, 
Zaćmion okropnym łożem 


AWprzód Radziwiłł ze fwymi 


Rotami Litewfkimi 


Z nim świeże przyfzłe półki 


Pod lekkimi Tamołki 
Butler ku Schinowi 
Gdzie:Brytani gotowi 


SZOSTY. 


Zwyciefzcy pierwfzemu, 
Brzmi Monaríze fwemu. 
Słońce opufzczalo. 
Woyfko fig rufzało. 
Wczafow fwych przeftrzega 
Niebu Pan ulega. 

Pod Szańc Prozorowfki. 
Czerni Zaporowfki, 


Podkaia go z Damem. 
Na- 
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Nazad iednak pierzchaią 
Gdy z boku ićh wspieraią 
Pan raz fzczęśliwie wtóry, 2 ; 
Na Kark Pokrowfkiey góry  Gwaltem паберміе 
Gdzie zafieki drzewiane, 
Y Bląkhauzy sypane, 
Tyran w tym na pułniebie, a 
Gdy, Mofkwa ku potrzebie Ukaże fie w oczy 
Do nich do nich zarazem 
Tyzenhauz, i zPłazem 
Uderzą Пе, ZeTuny 

Y pufzczone pioruny 
Swifzczą kule, brzmią groty, 


Rożen Кгеіс z Wolfzamem 


Poraża, rumnie. 


Iednym sercem fkoczy 


Ogniem ich okryia, 


Ziemia huczy z ochoty Y powietrrza wyia 
‹ А2 co dotąd fie chwiała, 
Ku nafzym бе rozśmiała Fortuna wefoło. 
Gromia, gonią, Scinaia, 5 
Со celnieyfzych imaią Niemieckich głow czołe. 


Nie 12еуіге i tam gromy, 

Gdzie brzez parow kryiomy Mofkwa fie przekrada. 
Y na odfiecz Idrugiemu : 
Szańcowi Pokrowfkiemu Pod górę podpada. 

X ci za drugich torem 

Mężnym nafzych uporem Wiona pogromieni. 
Slepą wziąwfzy fię falą, 


Pola trupem zawala, Ze krwią Dniepr fie w spieni. 
Tak zmierzch pierwey nie padnie, 
Ze ofięże trzy fnadnie Pola Pan Marfowe. 


W tym i Mofkwa (fiuch nowy) 
Z Cerkwie pierzchła Piotrowy W Szańce Sehinowe. 
Tedy ledwie Пе z morza, 


Złota wychyli zorza Pokrowfka w płomieniu. 
Znowu trzęfie Mars drzewy, 

<nowu'rozroży gniewy, Po krótkim wytchnieniu. 
Z tymi Butler fie ściera, 

© wych Rożen wypiera, Piechota w Opale, 

Ze Fortuna wątpliwa: 

Nie wie komu Życzliwa Komu podnieść fzale. 
AZ gdy ufy walnemi, š 

Moftwa Nafzym filnemi, Wefprze wzad Szeregow 


Madalenfki przypada, 
Takim gwałtem wypada, Тараз zfwych zabrzegow. 
Do 


م نن ت هو ADR ma ОРТОГУ‏ 


A یسوی‎ m ыз 
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Dopiero iak z rękawa, · 
Gdzie krew kogo, gdzie flawa Szalona uwodzi. 
Dzwięk Zbróy, drzew chrzęft, i łomy 
Takie Mongibel gromy, Nadnie samym rodzi. 
Czym w puł pyfzney nadzieie, 
Nagły Neptun rozwieie, 
Ze gruby tył podali, 
lefienna, zamnatali, 
Wraż Hekate fię zdrzymie, 
Która boie төзүшпе; 
Lucyfera nieczeka, 
Mofkwa 2 Szańcow ucieka, 
"Tedy pod zorze raną, 
Fórty pufte zoftaną, 
Czym z przefzlego niewczafu, 
Odżywi fię do czafu, 
A co tak twarda była, 
Pokrowfka otworzyła, . 
1 w nieprzyftepne grody 
Bez krwie Nafzych i fzkody, Suche wefzły nogi.. 


WIERSZ SIODMY. 


NE iednak Fortuna metu dofadziła, Ë 
Ledwie ledwie pierwfzy ftopień przeftąpiła. 
Już co raz rozpiera boki buczne wyży, 
Co dzień Nieba bliży 
Srzoda trzecia była, Srzoda dobrey wrofzki, . 
Gdy Pan na Mofkiewfkie fórty i Oftrożki, 
Wfzytko przenikaiąc, o wfzytkim wiadomy, 
Nowe wzburzy gtomy. 
Tedy część przez Smoleńfk Woyfka Не przeprawi, 
Część fkradnie pod mury, brodem część przeprawi, | 
Gdzie Dam z Niemcy fwymi, przy Dnieprowym Progi, 
W tegim- ftat. Oftrogu. 
Ledwie wdzięczney z łoża przyfzło wftawać 20г2у, 
Gdy z Pułki piefżymi Wielki Podkomorzy, 
Waier, Abramowicz, ogniem i żelazem. 
Naftapia zarazem. 
Palifie powietrze, nie znać w dymie flofica; 
'&dy wspieraią owi, ci biią bez końca. 


Niemieckie zapędy. 
Trupy i krwią wízedy. 
Gdy o Strażey trzeci 
Wieść pierzchliwaá leci; 
'Spiza porzuconà. 
Piechota ftrapiona. 


Do Smoleńfka progi. 


x 


"a 
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Така Wulkan światu zgubę gdy przyśpiesza, 
Etnę (wą zamiefza. N 
Juz ind Nafzy Spiffy utykaią w Waty, 
Pada trup uparty, ginie Radkie śmiały, 
Nie iednak ferc złożą, Mie srzod taki flagi 
: Zftańą fwey przewagi, 
JWczas i Zaporowicy dołem fie fkradaia, 
liednym wraz |fzturmem Oftrog rozpieraia, 
Ale choć i dużych ramiony Cyklopow 
Nie rufzą Okopów, 
Srożfze lada rowy, i ślepe fortyle 
A niż moc okryta Meftwu ich i file, 
Przecie-w-:ogień Żywy, co serca, co chęci, 
Idą bez pamięci. 
AZ gdy сіаїу {wymi doły wyrównaią, 
Ze głuche pod ziemią lochy zafzczekaią, 
Tuż i Dam we trwodze. Јако potok który, 
Mofkwa fpada z góry. 
Tedy wefprą Nafzych, tedy zpracowaną 
Zimiefzáia piechotę, gdzie ognifta raną, 
Waier urażony, gniew budzi w fię krwawy, 
Przyfzedfzy do sprawy. 
Wraz z boku łunacy Quarciani fkoczą, 
Í pierwey lekczeyfze z iezdą harce ztoczą, 
efię iako duże o murowe ściany, 
Uderzą tarany. 
Ale cięfzkim wsparci nie oprą fię gwałtem, 
Jakim nagła powodź thamy porwie kfztałtem, 
Podawfzy еуі nagi, ku zbroynym fie .maia, 
Tam podpadaia. 
Dopiero z Litewfkim Sapieha Strażnikiem, 
Rzeczy w pul z ginionych {padną z Kopiynikiam 
Skruszą las ogromny, iaki rum od wiatrów. 
Karpatiyfkich Tatrow. 
Nie zmieszaią Mofkwy, ale iadą na niey, 
Же iako nikczemne bydło parowani, 
Po szerokim polu zawziąwfzy fię w nogi 
Pczepadnie w Oftrogi. 
Po nich, po nich Naszy, że zwielkiey ochoty, 
Sehinowe Wały utykaią groty. 
"Gdzie zabit Chorąży, i Młodzi przebrany, 
Dziewięć zamiefzany. 


Ale 
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Ale gdzież na placu pomrzeć im zyczyła, 
A niż Iedza krwawa na to zoftawiła, 
Ze popali żywo nieprzyiaciel plochy, 
Serca ich na prochyę 
Czyli dom wfkrzeszony Pelopow okrutny: 
Czyli wzlecieć znowu Pandyonie fmutny, 
Abo Dyomedes w.pułnocney gdzie ftronie, 
"Poftawil fwe konie. | 
Tak gdy w pułdnia Słońce, z pola Półki zwodzą, 
Szańce dwa wyparte, które fię przygodza, 
Ku fortylom nafzym, a ftrachu przyfzłemu, 
Nieprzyiacielfkiemu. 
Bo Pan duchem wieszczym (komu fię nie zdało ) 
Przeczuwfzy co natych fortach należało, 
Osadził Piechotą, ni w Imprezie опу, 
Swoiey omylony. 
Czem ziękfzy fie Mofkwa € pod Zorze nowina ) 
Zeby nie zalegali Naszy od Sehina, 
Z Szańców wielkich ośmi, zwątpiwszy wich mocyą 
Ріег2 Ма o pułnocy. : 
Zapalą wraz'ognie, żeby со zoftało, 
Doftatkow i Spiże wfzytko pogorzało, 
Ale w put płomieni z Kozacką drużyną, 
' = Naszy fię ochyną. 
Tak zbiegszy Medea *Thrackie' pali włości, 
Tak morduie bracią, dla Teffalfkich gości, 
Zeby okrucieńftwem Dziewki żabawiony, 
Ocieć był ftrapiony. 
Po puftych Oftrogach żakuią w tym piefzy, 
Gdzie zoftała Spiża, znacznie ich uciefzy, 
Podsycą fię do tąd przykurczeni głodem, 
Cererą i Miodem. 
Tedy Prozorowfki, Dam, i Menandrowe , 
Uftąpiły forty: Nowe Muzo nowe, 
Zaczy naymy pieśni niezwyciężonemu, 
Alcydowi swemu. 


WIERSZ. .OSMY.- 


TFszcze fie oparli, : 
Teszcze tegimi zamknieni wały, 


FX. WA Raz 
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Raz ogromnymi ozwa fie Dziaty, 
Y Leffel, i Szarley. 
Oro gdy nowemi 
Cieszka fię Etna tumulty wzburzy, 
Swiat Tyzytona blada pochmurzy; 
Y ciza drugiemi. 
"Które porównane, 
"Temu zwycięftwo? Któremu Bogu 
Z ukłonem nifkim przy Swiętym progu 
Słusznie przyczytane £ 
Tobie, tobie, który 
W ogromney lernie tropaszczekiego, 
Krwią i plomieńmi pałaiącego, 
Smoka biiesz z góry. 
Cięszkie twe na wieki 
Ołtarze będą, na chwały twoie 
Przychodnie śluby zawieszą swoie, 
Auftriey- daleki. 
"Tedy pozoftate 
Szańce i Fórty Pan przepatruie, 
Batterom dużym tak fię dziwuie, 
lako okazałe. 
Załobliwa zguba, 
Ogniftą raną Męża wielkiego, 
W razie Smoleńfkim W oiewodzkiego 
Zasmuci lakuba. 
O niech tak nie drzymie, 
Ze późney pierwey nieśmiertelności, 
Bellona popioł iego i kości, 
Zaleciuprzyimie. 
Tak ziemi co ziemi, 
Duch i po śmierci piezwyciężony, 
Półk Kamieniecki w tym wyprawiony 
Na czatę z drugiemi. 
Miafto spodziewany, 
Spize i Rubli, Drohobusz pali, 
Pan ruszenie fię Woyfku uchwali. 
O Tutrzence rany. 


WIERSZ DZIEWIĄTY. 
B2 


Tuż 
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ІС? ognie pogaszone, wyrównane doły, 
Fortuna po powietrzu rozbiegłymi koły, 
Polfka szumi, nie masz ich, ani fig oparli, 
Co tak pyszne nadzieie byli iu poZarli. 
Konay o Bohatyrze, koficz Narod nie wierny, 
Sięgay ісһ уу Acheruntach, iśrzod krwawev Lerny 
Czyli tył raz podawszy gruby i zelżywy, ` 
Obrócą бег i zniosą wzrok бубу popędliwy. 
Teden ieszcze zoftawał, ku ftronie pułnocny, 
Ойгор wielki Sehinow ogromny imocny, 
Gdzie, iako fie do serca po pleurze przelzly, 
Wszytka krew, fily wízytkie na ratunek zeszły. 
Hey natym met Olimpie, tego dofta runa, | 
Skok i Rodus. Zyczliwa przewagom Fortuna, 
Tedy ruszą Obozy, i niż dzień Пе fkoficzy, 
Obaczą fię szczęśliwie na górze Skowrończy. 
Góra, która samemu Sehinu panuie, 
lego grzbietem wysokim Oboz upatruie, 
Tedy w Szańcu głębokim nieprzyiaciel fiedział, 
Ani co mu budują za Machiny, wiedział. 
Dopiero iako ze:snu otrzeć fobie oczy, ; 
Widzi, iuż Abramowicz wał potężny toczy, 
Z Podkomorzym Kawaler w górę йе fzancuie, 
Poftrzegafię, i nie wczas pogody Zaluie. 
Jako ftado ftaworzone gefi białopiorych 
Wielki Orzeł zasadzi, ро upaści których 
Snadnie gromi, i ledwie co ukażą głowy. 
Raz ich nie uchronny czeka piorunowy. 
Tedy co w nich rumoru, co dzwięku i у, 
Z Sehinowych Oftrogow Działa wraz zawyły, 
Ze ślepą rezoluta ruszywfzy fie w głowę, 
Mofkwa w górę uderzy na Piechotę owę. 
Która gdy cięszkim wsparta gwałtem uftępuie, 
Wydawszy fię przed inne Kazimierz ratuie, 
Butler po nim z Waierein, i Półk Kamieniecki, 
Gdzie Moczarfki przywodzi,gdzie dzielny Czarnecki 
Boy krwawy, boy pamiętny. Taki drugi ledwie, 
U Xantu i Termopil, gdy ftrony obiedwie, 
Swieżych coraz pofilkow sercy pobudzone, 
Wfiektym gniewem czyniły ślepe i fzalone. 
Ztąd Mofkiewfka obłokiem z boku iezda spada, 
Ztąd czołgiem pochylona piecheta йе fkrada, 


Obie= 


от 
Obiema filni nafzy, Obu iako który 
Plon paruje Polifem z Wulkanowy góry. 
Pan 5г2ба ognia, i Mieczow przywodzi. Szykuie, 
Sam iak Argus ftooki wszytko upatruie, 
On przefzediby Fabiow sercem doświadczonych, 
On żartkością po kłofach bieZalby nietknionych. 

Y gdy widzi Ze Naszym, którzy wsprawie ftali, 
Szkodzi z Dział nieprzyiaciel, razem fię zapali, 
I razem, hey na cofię, na.co dłuży chować, 

W głowę Woyfku wszytkiemu: każe naftępować. 

Uderzą fię iako grom na harde Cyclopy, 

`  Wyftrzelony lowiszow, zkąd krwawe zatopy, 
Zkąd i grady żelazne z Obłoków Пе walą, 
Ziemię trzęsą, i Nieba ledwie nie obalą. 

W tym zgiełku i piorunach okrywa fię Mińfki, 
Kamieniecki przywodzi, czyni Madalińfki, 
Drzewa kruszą ogromne. A Waier Zarliwy, 

1 Butler i Kawaler ogień ftrzela żywy. 

Czym z góry wspartą Mofkwa da tył pochylony 
A Naszy po nich'po nich wziąwszy fie w zagony 
Pole trupem położą, aZ noc naftąpiła, 

Która grzbiety zelżywe płaszczem swym okrvła. 
luz wszytkie wytoczywfzy razy i pioruny, = 

Dalszey nieprzyiaciel nie waży fortuny, | 

luz pola nie ukaże, inż hardości złoży,. 

А zapadszy nadzieję w fórtach swych położy: 


WIERSZ DZIESIATY.. 


"| Ak. sam dopiero oblężony, 
Co rufzył wfzytkie Aquilony, 
Czternaftą Smoleńfk w cięszki ziemi 
Scisnął pasami, ға twardemi. 
Która-podobna tey odmiana, 
Więzień nikczemny zoftał:z Pana, 
Który dobywał, dobywaią, 
W oftatniey ziemi go macaia. 
Tedy ze wszytką fwą potęgą, 
Когоппе Woyfka go oblęgą, 
Wezmą mu ziemię, przeymą pasy, 
Zaljonia Niebo, zatna Іайу, 2 
А iuż 


| 
I 
| 


A iuz pułnocne w tym Tryony, 
Hiperborfkimi fpadną śrony, 
Świat zamieszaia zawieruchy, 
Ziemię rozedmą przykre duchy. 
W burzliwym Niebie i niewczafach, 
Zołdat fię kurczy po Szałasach 
Tefknią i Naszy na przeftrzeni, 
Tako daleko obiężeni. 
Owym'otwarte, pola, kraie, 
Ziemia zamkniona tym zoftaie. 
Przybywa blada z piekła lędza, 
Z tyfiącem śmierci głod i Nędza. 
Powiedżcie Muze, wiele belo, 
Co tą zarazą Tis zgineło, 
lako ciekawie wściekła ona: 
Siekła ich biczem Tyzyfona. 
Ani ukażą z ziemie głowy, 
Bo zgóry po суту 
Ani tak cicho gdzie fię fkradną, 
Bo wlot Нагріе po nich spadną, 
Powiedzcie (iezli na to ftało ) 
Wiele ich wiele krwią polato, 
Nikezemne chrofty ku ulżeniu, 
W Mrozach gwałtownych przyrodzeniu. 
Taką przewagą co był zoftał, 
Z potopu Pirrhy ognia doftał, 
W Niebie Prometes, zkąd na ziemię 
Złego wszytkiego spadło brzemię. 
Czym nieprzyjaciel utrapiony, 
Rady niewidząc z żadney ftrony, 
2 codziennyc h razow mdły i chory, 
Wda fie w Traktaty, wda w rozgwory. 
Wprzod utaiwszy fkrytą ranę, i 
Przypuszcza Więżnie na zamianę, 
Ale czas trawi i w czym sztuka, 
Z Pofiłki czeka na Manftruka. 
A jednak w >: Mars gotowy, 
Nie rozbiera йе, i oraz flowy, 
Raz grzmi Kartany ogromnemi: 
Ze dzwięk w oftatniey ftyfzeć ziemi. 
Czym nieprzy jaciel fie nie Кай,” 
O. gûre znowu? Ale тий, 


Co 
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Со raz úmykaé. Co raz one 
Razy na wiatry wytoczone. 
Wyście pioruny, Wy mu biczem, 
Cny Kamieniecki, z Daniłowiczem, 
Niemogł tak prędko podnieść głowy; 
Tako nań przy padl raz gotowy: 
Czyli tak fzczupte moie Muze? 
Nie piwfzy nigdy Aretuze, 
Wspomnią tu wszytkich: Sam tey Mocy; 
Karbunkuł, że fię wyda w nocy. 


WIERSZ IEDENASTY: 


(Te rączymi piory, 
Merkury leci 
; kąt i świąt któr 
Ж Phaetontowy mt 
Tobie Monarcho wielki zag y 
Który kres fia wie twoiey zamierzony: 
Dofiągłeś ręką długą 
Przy lodowym Hiperborze 
Zraziłeś Hidre drugą, 
таш gdzie powftawaiją Zorze. 
Przepadł bez żadney twoich Pańftw obrazy, 
Pyszne ZOZ nadzieie Abazy, 
Ze nie czuł cię przytomnym, 
Porwanego Aquilony, 
Tedy z Woyfkiem ogromnym, 
W yprawił fię do Korony. 
Ale doświadczył, lub Bory беп piiesz, 
Ze fięgasz Dnieftru, i daleko biiesz, 
Acz i wam część zwycieftwa, 
Których tam cnota doznana; 
Każdemu swego, Meftwa 
Słufznie Palma być ma dana! 
Które wy znioższy przed zwycieznym Tronem; , 
Oddaycie Panu -z powinnym ukłonem. 
Tedy wraz po Tryonach, 
Zagrzmiały w Т ryumfie Dziala, 
Grom i Echo ро ftronach, 
Z gór pobliższych Пе ozwala. 
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Zapala ognie, uderzą do quatrow, 
Dzwięk, huk, i tamult pochop weźmie z wiatrow, 
Farywafię ftrwożony, 
Nieprzyiaciel tą nowiną, 
Razem Imprezie ony, 
Dziwuie fię co przyczyną, 
Со ieft: Czy Wolga łańcuchami śpięta: 
Złupiony Mozaifk: €zy Stolica wzięta: 
Nie pierwey fię wyzwoli, 
Ze ufiyszy co w tym było, 
O iako go zaboli, 
Tako to iutrapiło. ` 
Wolałby ftyszeć Scyllę rozdrażnioną,. 
Wolałby widzieć Cyntyą zaćmioną, ` 
Przecię iako.Zubr, który 
Odpsow wielkich wparowany, 
W cieśnią i przykre góry,. 
Na Miecze niedba i rany. 
Rogami miece Ziemię, zrze od iadu, 
Ani fię dawa pożyć do upadu, 
I Niebo go przykrywa,. 
1 iędze co dzień wścinaią, i 
Ognia, wody ubywa, 
Kule pod ziemią fięgaią. 
Przecię on górą przecię zda fię srogi, 
Na wiatr fzalone miecąc próżno rogi, 
: Znośniey mu Etne nofić, 
Znośniey Zyżyfowe brzemię, ` 
A niż pokoiu profić, 
I harde uniżyć ciemię. 
Tylko iak we śnie przez Howorow tyle, , 
2 niewoli marzy o dobrym coś dzile. 


WIERSZ DWANASTY. 


] szcze ognie nie spłoneły, 
Które zapalone beły, 
Ze Biffurmanin zrażony, 
Uftąpił w fwe Horryzony. 
Oto od ciemney Taurydy, 
Złocone podnioższy dzidy; 


Przy- 
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Przyieżdża wielki zdaleka, 
Wielkiego Pofet Dzianbeka 

Któremu świat Rzymfki mały, 
Azye nie zhołdowały, 

1 fam Ottoman fię lęka, 
Pokornie przed Panem kleka, 

Trzykroć iuż Oki głębokie, 

Та imie iego wyfokie, 
Trzykroć iako długie w fobie, 
Z mierzył Sarmacye obie, 

Со mógł ogniem; co żelazem, 
Woeiował i palił razem, 
leszcze szable krwią splufkane, 
leszcze konie niewygrzane. 

fidaley gdzie każe póydą, 

Ze granic oftatnich dóydą. 
` Przy ofiarowanym zdrowiu, 
Hordy wszytkie pogotowiu, 

Wdzięcznie Pan Pogańfkie one, 
Głowy przyiął unizone, 
Roty świetno wyiezdZaly, 
Muzyka, i Działa grzmialy. 

Znowu: iako przykry zimie, 
Sehina, Aquilo zdymie, 
Piekielney iadem zazdrości, 
Rozedmą lędze wnętrzności. 

Czyli przez Nawałow tyle: 
Polfkiey co filnego file: 

Czyli piekła nie zbadane 2 
Pioruny nie wyftrzelane ; 
Со cudze «mogły rozumy: 
Co z Biflnrmany pokumy: 
O to i Turczyn uronił, 
I Tatarzyn fie ukłonit. 
Takli sprzet Boiarfki drogi, 
Na Maydan da Litwin srogi, ' 
I My pod furki póydziemy, 
Pomrzemy, pierwey pomrzemy,. 

Ale póyzrzą z drugiey ftrony, 

Na dzieci małe, na żony. 
Tedy uporem tych zgubić: 
3 próżną Пе $miexcia chluhi£: 
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Raczey orozgwory profzą, 
І co dzieńfię z sobą 210528, | 
Ze Woronicz nalzey ftrony, | 
Do Stolice wyprawiony, 
A złote godziny płyną, 
Okkazye wielkie giną, 
Kurcz i nędza po Obozach, | 
Wcięszkich niewytrwanych mrozach. 4 
I ciebie Kołucki drogi, | 
Nie Mars Кага супа srogi, 
lako przeiął sponiftymi, | 
Aquilo paznokty swymi. | 
Wiele ubyło Kościołom, 
Ty iednak godnym popiołom, 
W niewdzięcznym zoftać Tryone 
Niedasz, o wielki Patronie. 


WIERSZ TRZYNASTY. 


т^ gdy utrapieni przez Nieba przez Słońca, 
Car waży to lekko, } 
Manftruk gdzieś daleko, | 
Niewidzą cięszkości i nędzy swey końca. : 
Niechay gniew opłonie, bić przeftaną Działa: 
Tuż nie zawiedziemy. 
Dziło bulsz powiemy. 
Co chcecie uczyniem. A daycie nam ciała, 
Które i zwierzętom zwykło uniżonym, | 
Miłofierdzie fluZyt, | 
Da fię im Pan użyć. : 
Da, i prawa fluszne poda zwyciężonym. : | 
Nie karki, nie nifkie ramiona fiekierom 
Nie Furtki Quiritom, 
Nie larzma Samnitom; 
Ale co przyftoi, wielkim bohaterom. 
Niechay cudzoziemcy itùżby wolność maią, 
Niech zbiegi wydadzą, 
с. Armatę oddadzą, 
А nic iey pod Slubem'i zdrowiem nie taią. 
Co na Głowę Pańfką, Imie swoie dali, 
Sprzęt im był wrócony, 
1 dzieci i żony, ace b Ta- 
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lako co na włościach świeżo ich zabrali. 
Szable do czwartego nie PONE nowiu, 
zy пі ech ne. tega 
wiążą p przyfięg 


co pokoy wfżelł y e ich zdrowiu. 
са Chorągwie pod Królewfkie nogi, 
Ani ich podnofzą 


| 
| 
# Ze nifko upro: 

Dopiero rozwiną, gdy miną Ойт 

Салі wa ftanie Pan swietnieyszy, 


fiadawszy z koni 
Selin Пе ukloni. 
zylcy znim dumnieyszy. 
cieł na to przerażony, 
ry w swoiey dumie, 
faniać fię nie umie, 
lako E гутарк ci Niedźwiedź oparzony. 
Których w tym kamieni, których fil nie rufzal: 
| Ale gdy nad głów а, 
| Z Z gubę czuł gotową, 
Іп? oftatnia nędza, i god go przymufzał: 
Profi milofierdzia, itak uniżony, 
Na tafkę Пе dawa, 
1 to 102 przyznawa, 

Ze odtak Możnego Króla zwyciężony, 
"Tak Пе Encelladus zafiania pioruny, 
С Waznali ta chluba ) 
| Ze odwielkiey zguba 
|Nie ieft zguba ręki, ale los Fortuny. 
Tedy namówione utarszy sposoby 
id lako prędko z morza, 

| Wybiie fie zorza, 

Dzień iutrzeyszy tak wielkie ozdoby. 


| WIERSZ CZTERNASTY. 


1 
| №. nowe nie nowe 

| Tryumfy z Cymbrow Maryufzowe 
д Ani ieden pełen chluby; 

| Wodził Pompeiusz luby. 

| Oto wymorzony, ” 


à : Nio- 


| 
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Niofąc i oczy, i kark fchylony,, 
Nie dawno Sehin tak srogi, 
Przypada Panu pod nogi. 

Patrz o Phebie złoty, 

Patrzcie Niebiefkie i kolowroty 
Ze od was dowie fie o tym, 
Swiat i zdumieie napotym. 

Tako namówionę. 

2 obu ftron punkty poprzyfiężone, 

Гле dwu, o czym rzecz była, 
Aofkwa Szańcow uftąpiła: 
Naszy odbieraią, 

Spiże i Działa, które urażaią, 
Subtelne nie tylko uszy, 
Ale mury dzwięk ich krufzy: 

lakiemi pioruny, 

Do duży ftrzelał Soliman Tuny, 
lakimi Kawaler Malty, 

Abo broni Zunt fwey Balty. 
Toczą fie Machiny, 

Przy nich Woienny apparat inny, 
Niezmierney dziła roboty, 
Otowy, ргосһу,і knoty. 

Ten gdy widok miuie, 

A dzień fię drugi'z Morza ochynie, 
Nieprzyiacielprożen trwogi, 
Opuszczał iuż swe Oftrogi. 

Tedy co przebrane, 

Woyfko ogromnie uszykowane, 
Dawfzy rum ku przeyściu ciafny,. 
Na wzgórek wynidzie iasny. 

Pan srogi oczema, 

Pod Choragwiami fwoiemi dwiema; 
Przy boku Senat, a wkoło, | 
Swietne Kawalerfkie Czoło. 

ladą iuż celnieyfzy, 

Woiewodowie za tym dumnieyfzy, 
1 Pana gdy. będą blifko, 
Chorągwie porzucą nifko. 

О iako Пе wftydzą ! 

Gdy przydeptane karki. fwe widzą: 

Nie mogą dotrzeć fie (wzroku, 
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I Zwyciężce znieść widoku. 
Tuz i ty nie wftaway 
A łafkę tylko Pańiką wyznaway, 
Ze cięszkie lub ważyfz nogi, 
Oyczytte nawiedzisz progi, 
z Przyftąpi z drugiemi, 
Po Biatofielfkim, dumny Artemi, 
Suchotyn, i pełen trofki, 
+ Ол tak hardy Prozorofki. 
Trzykroć gdy uderzą 
Do ziemie czołem, Znaki odbierzą: 
Zarazem co konnych było, 
Czoło Boiar naftąpiło. 
A co koni zbyli, 
Nierównym drugich krokiem dążyli. 
Та/2 bieda i Dofice ciefzy, 
Ze nie oni fari pieszy. 
Rzucit Fux z Waldonem, 
Choragwie swoie, iz Matyzonem, 
Tobiafz, fpołem z Strzelcami, 
Leponow i Szarleiami. 
Leffel i Dam z Rythem, 
| Przed Szanderfzonem pofzli zabitem, 
Nad iego Anglicy truną, 
1 swoią smutni fortuna. 
Tak, że nad fto więcey 
Padło Chorągwi, których nie pręcey 
Podnofić z ziemie fie ważą, 
Aż Hetmani im rozkażą. 
Znaycie łafkę Pańfką. 
Ze fię nie oblał krwią Chrześciańfką, 
i Którey bedali wdzięcznemi, 
I wfzytkiey ukaże ziemi. 
- Nie zaydzie mrok Пойса, 
Ze ona przyidzie Scena do końca, 
Nad widoki Olympowe, 
Nad Tryumfy Auguftowe. 


WIERSZ PIĘTNASTY. 


Ziąć Obozy, i fto dział, mieć Sehina w ręku, 
<O którey Melpomeny. i którego dzwięku 2 


со 
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Co zazdrość kogo piecze, 
Co i świat na to rzecze: 
Dałey iuż tryumfalne ruszywfzy Obozy, 
Dróge w głębfze Tryony, i ciemnieyfze foży 
Jako mieć fata chciały, 
Pan przed fię wziął do Biały. 
А2 przeciwny Aguilo zarazem w te tropy, 
Plufki spuści mierzione, i przykre roftopy, 
Koła iuż І2еу biegaią, 
Nieba fię opieraią 
Leniwsza i Fortuna do tąd spracowana, 
Wasza iednak przewaga i cnota doznaną, 
Przy ślepy oney minie, 
Potomnym latom fiynie. 
Ani cię tu zamilczą, Zbofki, karty moie, 
Gdy Lucyny wetuiac i na imie fwoie, 
Ległeś niezwy«iezony, 
Przy wieży zapalony. 
Gdzie indziey w tym kieruie Sfer) 
Która krwawe 2 obu ftron uprzykrzyw 
Do przymierza i zgody, 
Skłoni oba Narody. 
Wraz z naszym Woroniczem, iako Пе doniofly, 
Kumory te Stolice, przyfeła Car Ролу, === 
Gdy iuż inZ wuściech blifko, 
Pokoiu prosząc nifko. 
1 nie trudno uproszą na to Kommilfarze: 
Mars iednak nieuftawa w zawziętym pożarze, 
I tu tęgimi Działy, 
Dobywa mocno Biały. 
Tam po Mozaifk, i dalfze Stołeczne Horody, 
Szlaki znać ogniftymi Wielkię Woiewody, 
А owdzie w put Trycnu, 
Zolkiewfki blifko Donu. 
Kurzy fię świat popiołem, a iedna za drugą, 
Raz wraz czaty przechodzą Ziemię iako długą, 
Nie masz chwile wytchnieniu, 
1 końca utrapieniu. 
Tuż w tym nad Połanawką Kommiffarze będą, 
Tam iako z Mofkiewfkimi znioższy Пе zafiędą, 
Miedzy dwiema Emuły, 
Pierwszy fkok o Tytuły. 
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Apenin nie rychło zwaliwszy, 
punktow przyftąpiwszy, 
Так z sobą Бе pomierza, 
| wieczny: mir uderzą. 
y Pańftwy było ztąd nie chęci, 
utopią w wieczney niepamięci. 
ôl do Carftwa Wielkiego, 
Jitapi prawa swego. 
Tyle wnim krew, i miłość swoich sprawowała; 
Ze w puł biegu szalone koła zatrzymała, 
Spolney gwoli potrzebie. 
wyciężył wprzód sam fiebie. 
A Car, wiecznie Siewierfkich zarzec fię ma włości, 
Oddać Майа i Grody bez 2адпеу trudności: 
Nie dochodzić Eftonow, 
Zapomnieć i Liwonow. 
Wieznie wfzytkie wypuścić, ani przeciw fobie, 
Z niechętnymi przeftawać ftrony maia obie: 
Miedzy ziemią oboią, 
Granice uspokoią. 
Kupcy handle z obu ftron będą mieć beśpieczne, 
Miafta oprócz oboie wyiawszy Stołeczne, 
Czego potwierdzą tega, 
Przez Pofly swe przylięgą. 
Tak lać fie krew przeftafa, tak Ianus żamkniony, 
Z nieśmiettelnym imieniem Pana i Korony. 
W którym i ty Przymierzu, 
Masz część Wielki Kanclerzu. 
Tyś, nie iako Herkules łancuchy złotymi, 
Ale fiawy прог ich wiązał cukrowymi: 
Wieleć powinni wiele, 
Sami Nieprzyiaciele. 


WIERSZ SZESNASTY. 


Który kiedy 
1 do drugici 


Cokolwiek mi dz 
Wizytko w 


UZ ukróciwszy pułnocne Tryony, 
Do fwey бе wracasz Zwyciężca Korony, 
Z tobą pod млейсу Pokoy Oliwnemi, 
Zawita ziemi. 
To Tryumfie! nad Afrykańfkiego, 
Więkfzy. Hetmana, czyli Egiptfkiego, 
4 gonile$ zbiega: gdy on pod Namiotem, 
Hoduie złotem. Czy» 


Czyliś Arkady zwoiowat piefzczone: 
Albo Tarenty miękkie nie ćwiczone: 
Ktorym deszcz złoty i rzeki Cukrowe, 
Płyną gotowe. 
Narody twarde, Pulnocne Narody. 
Gdzie i dziecina ciepley nie zna wody, 
I w zimuie wiecznym, gdzie nayglebfze cienie, 
Strzela Telenie: 
Nie znali Perfkiey możności i fiely, 
Siekiery Rzymtkie ledwie fie im $niely, 
Ani ich w pufzczy dofzedt Kaledońfki 
Swiat Macedońfki. 
Pziś na twe Imie nifko fig kłaniaią, 
Dziś pod zwyciężną ręką ulegaią, 
I tak głęboko, gdzie wieczne mgły ronią, 
Granic nie bronią. 
Io Tryumfie! Nie ludzi pożyłeś, 
Ale zwycięftwo same zwyciezyles, 
Co mogła Nędza: czego fię ważyły 
Afrykow fiły? 
Czym cię pokonać Nieprzyjaciel sadzit, 
Sobie na głowę, swóy ma for:yl wadził, 
Ө drwa umierał, bez krwawey nagrody, 
Nie piti wody. 
Obległeś garścią zaítep on ogromny, 
С Wierzyćli temu będzie wiek potomny ) 
1 dotrzymałeś poprawiwfzy znowu, 
Ciefzkiego łowu. 
10 Tryumfie, ро boiach i potych 
Zwycięftwach, czemu wozów miefzkasz złotych, 
'Czekaia Słonie, czekaia cię nowe, | 
Wieńce Palmowe. 
Weżmiem cię, weźmiem na fwoie ramioną, 
Damyć nie złoto, ani Geryona, 
Bogate plony Apuliey żyżny, 
Qycze Oyczyzny. 
Ale fwe serca, których ty użyiesz, у 
Gdy бе w Pogańfkich Milonach -okryie[z, 
Tu zdrzymieszli Пе, beśpiecznie na łonie, 
Złożyfz swe fkronie. 
Nie ftraż około Medei Kolchidow, 
Ni Tarcze Srebrne i Argiraspidow, 
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Nie Neronowa faro, ani'owe, 
Dardy Tullowe. 
Miłość poddanych nad kamienne Lidy, 
Nad niepożyty mur Semiramidy, 
Który na tronie równy Magnes obie, 
I nami tobie, 
Spiewam, а Phebus przeiął Saffo moig. 
„Oto ia przy nim aż nawieki ftoie, 
Dodam mu koni, Niebą mu uchylę, + 
Ani omylę. 
'Pofkromił świeżo Tryony Риїпоспё, 
Przepadło Tanę imie lego mocne, 
'Uiąt Dnieprowi Pana niecierpliwie, 
Wodze pierzchliwe. 
'Obróci па wschod Tryumfalne wozy, 
Sciągnie zwyciężne Woyfka i Obozy, 
J iuZ.pozarte Ottomańfkiey Hydrze, 
z Nadzieje wydrze. 
Slyfzy pod Spiżą Rodope przykleka; 
„Od Wiofet Dunay i Hellefpont fteka, 
Wali fie wali grubego Narodu, 
Obłok ze wschodu. 
Czyli granice poprowadzi 'nowe? 
Czyli nie męftwo zgóni Ofimanowe? 
1 niż zmazaney tey Oblubienice, 
Tkniefię łożńice: 
Na twoiey KROLU głowie iey Korona; 
Na twoie Spada góra ta ramiona, 
‘Czyli te larwy Chameleontowe, 
Oczom twym nowe: 
“Ту maíz krwawego Mlodzika ukrócić, 
Oltarze Bogu Swiatu flofice wrócić, 
©Odciebie mściwa Nemezys Dziadowy, 
Wygląda głowy. 
T'woie to dzieło, Tryumfy te tobie, 
"Gotuia Nieba, ku twoiey ozdobie, 
Układa Dunay grzbiet nie uieżdżony, 
2 swymi Trytony. 
„Schylać fię góry, Hemus fie uściele, 
AVynida w wieńcach ftarfzy przyiaciele, 
A 'spolnym Panow okrutnych żelazem, 
Pomogą razem, 
С 
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Tużby zamkniona i Ziemia i Morze. 
Tużby i wfchodne poczuły йе Zorze, 
Ze nowe Йойсе ku czarnemu brodu, 
Wefzło z Zachodu. 
Rzekł, a Niebiefkiey nakloniwszy głowy; 
Zezwoli Poczet: Niech Dom Tagielowy; 
Zyie na wieki, i z Wnuki póznemi, 
Panuie Ziemi. 
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rzzochamia twego Konterfekt żałobny, 
Жиіпе znaczną, š w Kròlewjkim Фот Е 
Korony wfzytkiey żal, ieżli podobny, 
leźli był kiedy spodziewany komu; 
Со duchy mogły Muze mie ozdobny 
Zpodziemnych odnieść Miefzkańcow pogromu, 
Rymem Оусау ут ułożyw/zy pioro, 
Przed cię przynofzę,0 witlkiey Krwte CORO; 
Wy żakoś więcey nad inne kochała 
Subtelnym swey ptei, i miękkim kochantem, 
Takes nad wszytkich więcey załowata, 
Fak ciężey śmierci umieraiąc za niem. 
Już dni i nocy, chodbys przepłakała, 
Nie rufzysz Nieba fwoim narzekaunient. 
"Podnieś wzrok cigfcki, 4 do nóg rzucone 
Przyimi, nie ow[zem karty te wżgardzowa 4 


W Czym kiedy $wiat od wieku iako dawno ftoi, 
Zdrady więkfzey dokazal, i prożności fwoi: 
Wiecey niż w Hefperydach, co rano zakwitną, 
š W wieczor pofchie Pryapi Helepontfcy wytuas 
Więcey niż w morfkiey fali, która w niepogodę 
Wfpieniywfzy fie dopiero ftroyną gubi wodę, 
A Delfini po brzegach igraiąc z chłopięty, 
Srebrną pianę, i wiatrem gonią fzum nadęty» 
Еһеу! со tak świetnęgo w ocząch ludzkich było? 
Zehy.raz Пе zawziąwszy do końca. świeciło? 
leźli mruży i Йойсе oko fwe Тосопе 
Grubym worem i ziemią cięfzką 2 
Co w ñali tak twardego: czemu przez lat fila 
Popiół i rdza śmiertelney fkazy nie wadziła ? 
16211 Пе nie zoftaly na fwym fundamęncie 
Kowane Piramidy w twardym dyamencies 
Co i tak wfpanialego. Ze we mgnieniu oka, 
W Achezuaty naglebfze nie fpadło zwyfoka? 
Те Іі lecą i Throny, i którzy fiegaia 
Głową Nieba, z drugimi Króle umierata. 
Któremu Prorokowi, i którey Kaffandrze, 
Zeby ty miał umrzeć, piękny Alexandrze, 
Wierzylbym był; gdzie nie to, żeś iako kto inny, 
Z tych początkow. żeś zmiękkiey ulepiony glinye 
Ach ach iakie nadzieje w tobie uplynety! 
Jakie zgally ozdoby, by nigdy nie były! 
Бу92по iuż Symplegady goniem upłynione, 
Próżno złote i jablka chwytamy przy$niones 
Co ztąd za żal, i rozruchy po wfzytkiey Koronie? 
lako znączna ruina i w Królewfkim Thronie 2 
Upadi piąty Baldekin, zatrzefly fię mury, 
Złote iako podcięła krwawa lędza sznury», 
Ty, coś świeżo ukrócił Wfchod nie uśmierzony, 
T harde Dunaiowe pofkromit, Trytony. 
O! тако w pół Tryumphow, i fwoiey ozdoby; 
lakoś przyiął nowinę tak nagley żałoby? | 
Padnie z ręku Reiment, ferce urążone; - 
Nie pozyte inaczey, ani zwyciężone, 


"alone. 


1 które fwą wdzięcznością у еа. 
Po kwitnących łagoda ch z zy PRE chaią. 
Na Pana w fzy atrząc, pozw iefzaia 
Zrzuea Forgi z 
Marsim w oczach. Тако więc, gdy gw 
Swiatła infze pogafną w Йопес пут zaćmieniu. 
Działa milczą i bębny. Na ieh mieyfce wyie 
Głucha w dzwony Nemez zys ok ropne Net 


A Bellona płomienie zelżyw 


y okrutne, 


Ро Obozie rozrzuca Amarar smutne. 
Tako i ty, co w równ еу ozdobie i p u, 
W iedney byłeś nadzieiey dol гу Kazimierzu 


Co i mówić? W frafunku pokryte głębokiem, 
Sobie ferce tłumaczem, fobie i prorokiem. 

Teźli*Nieba zawifne to obiecow ały, 

Ze Króleftwa dziedziczne ody fkać wam miały 
Po oftatni Kaledon, i gdzie świata kraie, 
Tobie tylko famemu dzialiuz ten zoftaie, 

Tako i Wy, co święte noficie Infuty, 

Co ferca za odmianę, co za żal uczuły? 2 
Tyżli więcey umierał, że boku tak blifko 
Smutne ono niedoszło, oczu tw ych igrzyfko? 

Wściekłe, gdy Eumenides rękoma zakle йу, 

Ze Królewikie z rumoru pałace Пе wftrzęfiy. 
Zawył w Wiśle Nereufz, i Karpackie fkaly 
Daleko fię z Satyry fwymi odezwały. 

On wpul żądze widzenia i przyiazdu twego, 

Niebu ducha wylewat btogoflawionego; 

Tako śliczna lilia ranney pelna rofy, 
Omdlewa pod południe z razu oftrey kofy. 
А аб ciebie 'Tyberli, Paduśli cię bawi, 
O! kto racze dzianety Iber fkie wyprawi, 
Abo w Karę floneczna, Pegazy zaprzęże, 
Że przez Alpes wy fokie ta cię wieść dofięże. 

Ale rętfzy nad wiatry fprawił cię iuż otym 

Tyfiącem gab Merkury, nie w Koturnie złotym 
Ani tak, jako Bogi zwoływa do rady, 

RE iako Lethy paruie gmin bl ar 

Co za los бубу był tedy: Pofeł gdy tak fmutny 

Rozgą w fkronie żelazną zadał raz сит ? 

mierci, ( ach. Nieba ) boleią irany, 

to ifam zgaszony gonifz cień kochany. 


Któ- 


БМ АТЫС? iiuż nie furowy (niu, 
alt przyrodze- 
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Które iednak o mężne ferca fię wftrącaią, 

Wfzytkie na cię lamenty, wfzytkie izy spadaią 
Sarmacka ledynaczko. Wiednymeś ty fobie 
Podobała nawięcey; w ledney ion Tobie. 

Ktoby był dat: piafiuiąc na kochanym tonie, 

Zebyś go dotrzymała? Kto rozane fkronie, қ 
Gdy iuż iuż przypadały śrzony śmiertelnem!» 
Miękkim płaczem ogrzała i lamenty fwemi? 

Próżno, próżno! Okrutna lędza gdy wydziera, 

Ani Izy nic nie mogą! Sama znim umiera 
Uftąpcie iey od wiatru, uftąpcie na ftrone, 

A oczom iey wftydliwym zarzućcie zafionę. 

W tey Maieftat żałobie. Wfzytka zaś Korona, 

Tedy ludzkie kochanie i ozdobą ona 
Mogła zmierzknąć tak prętko : Ledwi бе ochynat 
Ledwie z morza Lucyfer, aż w momencie zginął! 

Płacz nie ęsna młodości, leśli ztąd геу wodzisz, 

Ze inne wieki ludzkie ozdobą przechodził, 

Też Nardy i Kupreffy ukochane sobie, 
Które.glowy koroną,pozwiefzalz na grobie. 

Ufafzli w fwey.czerftwości, i darach Natury: 

Nie widzifz,ano Starzec nad tobą ponury 
Utopiwfzy кару wzrok w Tablicy Kamienny, 
Kreśli termin twym latom, termin nie odmiennyę 

Dyamentem Atropo rachuie godziny, 

Ty, iako nieoftróżne igraia dzieciny, 

Gonifz tańcem po ledzie cygę malowaną, 
Lub zawody, i polem bawifz Пе z Dyaną. с 

Teźli móy Alexander umrzeć mógł wtym wieku, 

1 cóż іш2 beśpiecznego zoftanie człowieku 2 
{ezli rod nad Atlanta, ieźli żywe у, 

1 со mogły Charytes, nic w nim nie ważyły? 

Tuż niebiefkie Boginie w płafzczach opufzczonych, 

lako chodzą po Troiey popiolach wzgardzonych 
Pryamowe kochanki. luz przy trunie złoty 
Pozoftale zalecą Wiekom przyfzie Cnoty. 

Lucyna-Królow Szwedzkich wielki Rod wywodzi, 

Ztąd, gdzie Еше oftatniey ñoñce nie dochodzi 
Po Cymbryifkie południe, itam gdzie niezmierny 
Od Zachodu Ocean polewa Hiberny. 

Starożytność narodu i doznana fita, 

W którym Niebie i ziemi fię nie ogłofiła: 


Dłu- 
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Dlugo Rzym pomni бону, iw Sycylfkiey fkale. 
Kowany Encelladus wsteczne Wandale. 

Ztad Oyczyfte korony. Z drugiey zafie firony, 

Dom Frześwietny Rakufki, i tak wywyżfzony, 

Ze nieba їп? dofiega wyfokim fwym dachem, 
Ziemi będąc ozdobą, a Poganóm itvachem. 

Ztad:na wfzytkie Tryony, i świąta granice, 

Królom wielkim Hekuba wyfiała 1oZnice, 

Igdzie niebem Helice Sauromackim władą, 
1gdzie wpół Oceanu Hesperns zapada. 

То iego urodzenie zaraz w pierwfzym progu 

Przy Królewfkim Bellona przytomra połogu: 
Rozmarynem kolebkę niewinną zroniła, 

A w Tarcz Никас miedzianą, dziecinę Іна, 

Алі piofnek zczonych Mamki mu śpiewały: 

Ale miedzy zarazem bębny kołyfały 
Wycliowanki Marfowe. Sięrcią i pancerzem, 
Nie ba > nie miękkim powiiaiąc pierzem. 

Ztąd one w nim apaty i krew chciwa. flawy, 

Ze тап tylko tryumphy a Hetmańfkie klawy 

; W myśli były. We £nieli? bębny w. ufzu grzmialys 
W dzieńli? Świetne chorągwie w oczu fię wiewaly, | 

Tako koniem naiac һас, iako drzewem toczyć, 

Diożyćfię wężyka, do pierścienia ikoczyć. 

Cięfzkie бураб Battery, podfadzać Pettardy, 
I dowcipne przy fórtach ftawić Belloardy, 

Wfzytkie iego pociechy, wfzytkie i z abawy. 

Ztąd wiafnym fię obłoku Bóg fpuściwizy krwawy, 
Ucatowat Dziecinę, i na wierzch Karpatu 
UnioZízy ia w powiciu pokazał go Swiatir. 

Zagroził nim w Tracyey dzikim Ottomanom: 

On ftrachem Maffagetom, on zgubą Tyranom. 

Daki zmienne ukróci. Dunay w pław przepłyniez 
I po górach Chorągwie Hiemońfkich rozwinie; 

Napadnie na Wielkiego Alexandra tropy, 

Po Libera i ślepe Eoyfkie zatopy. 

I od Zorze Wieczorney porane iey łoże, 
Gdzie Cnota a fortuna przebyć-tylko może, 

Wfzytko to miał mu zyścić, co infzego gdzieby 

Nie knowała Atropo z zawifnymi Nieby. 

Опа w cienin zapadfzy, glową tylko chwiała,. 
A zofiar i obietnic, tak wielkich Йе Śmiała. 


Jes 
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Tednak on niewiadomy fortelu i zdrady 

Buiaifobie ро won nych rozancach Pallady. 
Hipokreńfkie fmakuiąc zrzódła poświęcone, 
Mars bez których nieukiem, i Męftwo fzalone. 

F raz Róże po iafnym zbierał Helikonie; 

Raz gonił po Olimpie, i uieżdżał konie, 

Raz wdzięczne Hyftorye Klio mu śpiewała, 
Raz włowy Kalliope z fobą go bierała. 

A wielkim fię Rodzicom ferca rozplywaly, 

Gdy po iafnym. pałacu one im igraly 
Pociechy przed oczyma. lzkiey był nadzieie 
Kochane СЕ Afkaniusz u swego Enee- 

Umieraly Charytes patrząc na iagody, 

I po pas Nereides ukaíane z wody 
W twarzy Пе przeglądały: W iakim więc opale. 
Rubin bywa przy gładkiey kości i k rzyfztale, 

Ludzkość zaś, i przyjemnym ładem ułożone 

Królewfkie obyczaie, iako zalecone? 

On swą więcey grzecznością niż Alcydowemi 

Ciagnal serca. ku fobie łańcuchy złotemi. 
Tak początki, i młodość pierwfzą zaprawiwfzy, 
Atwarz wfzytkich i oczy na fie obróciwfzy, 

Tuz Оу /czyfty Maieftat i pałace iafne, 

w ylokiemü Auch byly iego ciafne. 

W tym wielkich oplakawfzy Rodzicow popioły, 

Азро przeízlym zaćmieniu naftał dzień wefoły, 

I zgodą wfzech sprzyfięgłą na Qyczyftym Thronie 
Starfz ży ufiadł, w Królewfkim płafzczu i Koronie. 

On Czapkę i ozdoby zniożfzy przedeń fwoie, 

Тако Phebe, i złote gwiazd-Niebiefkich roie, 
Przypadaią przed floücem, i końmi Zartkiemi 
Porażone ze światły uftępuią fwemi. 

Uktoniifie Królowi, kontent na uchwale 

Niebiefkiey dyrekcyey, i fortuny dziale, 

А ten nie Garamanty, ani oftatniemi 
Słupy mógł бе pomierzyé- Herkulefowemi. 

Tedy grom na pułnocy fłyfzeć było tęgi, 

Gdy daney nie ftrzymawízy y wiary iprzyfiegi 
Siewior Mofkwa zwoiuie, i porożem hardym 
W górę trzefaé. Smoleńfko pafem 5сібпіе twardym, 

Przyfzło znofić Theatra, przyfzło Tryumphalne 

Zmiataé Luki, a w ogień:i burze tak walne, 
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156 co prędzey, po Szrankach gry niedokończone 
Zoftawiwiży, i w Bramach, Bobki w puł zielone. 
Co iego tego tedy za żal: Orły lataiace, 
Gdy i ferca w. wfzyftkich widzial pałaiące 
Starfzych dwu pud innemi 2lote trzefac Klawy 
Ducha pełnych wielkiego, i wyfokiey flawy: 
On w domu miał fie zoftac: On o cudzych meftwa ich. 
Nie bez Zywey zazdrości flyfze& i zwy cięftw ach: 
Czyli mu nie to Niebo: czyli iniza ziemi: 
Zbroia cięfzka? I frogie niewczafy z drugiemi; 
Ale pola którego Nieba mu zay 
Ku łafkawfzym Auzonom Nim nat rowały; 
Gdzieby widział poftronnych tudzi obyczaie, 
Widzieć coby godnego nad Qyczyfte "kraie. 
Tak mile fie do cz zafu roza wízy ze жеті, 
Dal fie w moc lekkim Auftrom. А сї zyczliwemi 
Wieiąc duchy, przy brzegu wody dwu.imienny: 
W Cefarfkiey go fzczęśliwie ftawiii Wienny. Р 
Tako tam wdzięcznym gościem od'wfzytkich przyięty: 
Jako na nim.z radości, Wuy polegał święty: 
Gdy na twarz iego patrząc, tu oczy, tu inne 
p odobiefiftwa kochane uznawał fieftrzynne. 
Pełne były ulice Lukow wyftawionyc 
Pełne Sale Poetow i Rozg poświęco: 
A wdzięczność; i Rodzone piękney Kalliopy, 
Gdzie poyzrzał, gdzie i барі w ^ о zaraz tropy. 
Z tym opuścił Wienne, nie. bez 2: dze ізі 
ZZ = znią kochania. Iako fwey i taki 
Odiezdzaiac Uliffes z miłości uprzeymy, 
Upatrował w półemarza oftatnie iey dymy. 
Wnet Helweck ie Kantony gofpoda mu były, 
Ze cieniami Wiecznymi Alpes zawaliły: 
Co za tor mial Annibal, gdy pierwfzy ie kował, 
Co za przefzcie Wandali: wfzytko upatrowal. 
Ztąd piękną Florencya, i kwitnące pola 
Oglądał Lombardyey, gdzie Po i Mozzola. 
Ferarz buczny polewa, i gdzie na Adryey 
Miafio pływa bogate dziw yney Wenecyey. 
Z wielkim wfzędy wefelem, i żądzą witany, 
Nie inaczey by Pollux w pol morza widziany: 
Którey on Гусу chwały, im w ięcey fię chrani, 
Tym опа naftępuie, tym wiecey go goni. 
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Tuż wfzytkę Ttalia wielkiey wieść radości 
О przy je tak wdzięcznych napelnila gości. 
Gdy Tyberyn i święte Miało Romniowe 
Ognie przeden, i Fafces pofeła Tultowe. 
Smakuia konie białe, z dzidła, 
Polatuią Aquile roztoczywfzy fkrzydła, 
Podnofzą fie Theatra, zakwitają Ściany, 
Tako gdy szedt w Tryumphie Syfax poimany. 
A ozdoba Lechiey na świetney Кағосу, 
lako w pózney Hefperus okazalfzy Nocy, 
Abo ranny Lucyfer, gdy z Hou wíchodzt 
aia przebraney Auzońfkie Mtodzi. 
Senatu, i Miafta wfzytki 
Tali krew, toli і Syn Kgóra tak wielkiego. 
Który Pontu dofiega, i Tanai granic, 
A Scyta i Offmańfki Dom u niego za nic. 
Tak.do Kapitolium, gdzie z pokory drogi 
Swiete nifko całuie Quirynowe nogi, 
On. w niebiefkie nagrody, i przyfzłe nadzieie, 
Drożfze rogu Amalthy dobra. nań wyleie. 
Do kofztownych zarazem prowadzon popiołów, 
I świętych Mauzolea, przednich Apoftołow,, 
Którym dawfzy winną cześć i ukłon pobożny, 
Przypatrzy fię Fabryce oney tak wielmożny. 
Ze lat złotych Stolicy ftarey Saturnowey, 
Potym firatzney Kathedrze Kapitolinowey, 
$ wielkiego Bifkupa. Zkad iako świat wielki 
Swięte brzmią orakula pobożności wfzelki. 


Po nim ocz 


go, 


Prze 
Po drodze mu Aquedukt Adryanow fzumny, 
Domy pyfzne Farnezow, Syxtowe Kolumny. 
I wczym Starożytności dotąd iefzcze iaki 
Latem długim przytarte pozoftałe znaki. 
Ztąd pola Kampaniey i Kapuą lubą, 
Sławną mierzy wielkiego Annibala zguba: 
Gdzie Szlachetne nad morzem leży Neapoli 
Siarczyfte gdzie Awerno, i dziwne Puzzoli. 
Tym mało uciefzywfzy górne żądze fwoie, 
Któremu w myśli tylko krwawy Mars, aboie. 
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Chude milfze kothary i wpoh 
А niż Rzymika wy 
Zoftawiwłzy Nadzieie tak wielkie i tropy 
W oczach ludzkich, na w fzytkim widoku. 
Saurom: atikiey ozdoby , ku po 
Obrócił fie tzczęśli iwie 'Niebu Әу 
Tedy Pan z Aquilonu, ciefzki Mofkiewfliemi 
Powracał fie zwycieftwy, i lupy zdartermi. 
лой: {¢ z fobą w Tryumfie, z ied; ney W olge Ио: озу» 
giey Morze, i i Tryon W 
Bus 2 acha Karpatus, kami 
2 Dział piękne Wiktorye ną świat wfzytel с 
A głos fwoich i Pean za Gangem daleki, 
Гулу bądź Knóru! o Panie! 19 umphuy па wieki 
W pół рош REA radości, i tak wdzięczney Sceny, 
Za zdarzeniem życzliwym Rodz E pda Heleny, 
Przybył móy Alexander, sprzyfię өрте jak oby. 
Nieba na ich fortunę były, i ozdoby. 
O iako napokoiu.tedy ich witania; 
Jako ffodkie affekty, głębokie kochania! 
112 ani Пе napatrzyC, ani wdzięczna ona. 
Naciefzyć Kompanią nie mogą rodzoną. 
Tak, być miało na wieki! Gdzieby nie w tey dubie. 
Zawifna ich Lac chezys fzczęściu i ozdobie 
Tuż ға ścianą Pałacu, na Szlachetne ono 
lagielowey macice czuwała iuż grono. 
3 nie ftata, w pół kwiatu i iego grzeczności, 
Ze nad wfzytkich nadzieie dopigla Dwey złości. 
A któremu w żelezie śmierć, Bellona inną, 
Ona, Місба na lekkość; uprzędła dziecinną. 
Teraz Пе іп2 Rodzeni napatrzcie do woli, 
Co wieczor niefie pózny, Kto wie? Kto: rychtoli 
Zbierzecie fie napotym ( eheu!) niewiadomi, 
Kiedy z tego niebaczna gniazda was rozgromi ! 
Co zna 14а kochania, i Paffo wdzięczności, 
Co uciechy Cythera i Peft wefołości: 
Wizytko to, wfzytko. zniożfzy, ile czasu, ile 
Godzin. drogich zoftawa, naciefzcie Не mile. 
Czas; rętfzym nad Peg gazy. leci kolowrotem 
Co w momencie uplynie; gonic prózno potem: 
F wy nie oplaczecie intro minioneg 
V nagłębfze А Муроду fiońca dzifieyfzego;, 
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O gdziefz? Siof cy; co mialy na umyśle, 
Która on czas Nereis przeczula to w Wiśle 
Mile gdy fię ufiawfzy, była wam łafkawą 
Ku iutrzence, i burzy wfchodowey przeprawą; 
Anibyście wiecznymi rozerwani czafy, 
- Prze,ńfilne polegízy miłości zapaíy, 
Na fwych pierfiach Awernu famemu fictadali; 
Abo gdzieby i umrzeć, społem umierali. 
Ale zbadać kto może? Co w nagłębfzey cieni, 
Malo iefzcze folguie, mało froga Xieni 
I zyczliwa Bellona czafu coś ukrada, 
Tako Пойсе tym milfze, gdy iuż iuż zapada. 
Tako piękna Deiope z tyfiaca przebrana, 
Nepttinowi па Oltarz Morfkiemu fkazana; 
Rozmaryny po górach i fiołki zbiera, 
W którym wieńcu zabita, wefolo umiera. 
Podobno nie użyta, zbroynych gdy widziała, 
Beda fie; i przyftąpić blifko knim nie śmiała, 
Gdy oczy pałaiące niofąc ku Wfchodowi, 
Samemuby nie wiele złożyli Marfowi. 
Aż po trabach niedofzłych i umknionym fzańcu; 
Samym Zartem pożarte zwycięftwo Pohańcu 
Zionąć przyfzło. Dopiero w zwyciężney Oliwie, 
Na bezbronnych przypadła z kąta natarczywie. 
1 tedy Oryona hardego fkróciwizy, 
Tedy twarde Budziakom kolca zarzuciwfzy; 
Obłamarńa Rodopen, widok i Edony, 
Я Dać fię pożyć i rufzyć zktórey mogli ftrony: 
Taklimiedzy Korony i Palmy JEmowe 
Smutne zamiefzały ће rózgi Kupreffowe 
Na floniowe Karoce, i wfzytkie ozdoby, 
: Proch wzgardzony i grube przypadly żałoby. 
Srogie Nieba па tymli macie fundamencie 
Rzeczy ludzkie? dopiero co fiońicem, W momencie 
Nocą ciemną. Teten fam tylko, a popioły 
Za fzumnymi kurzą fię na Olympie koły. 
Т кебге? Żałośnieyfze mogło być Emblema: 
Z szczepów fześci Rodzonych, poleć oraz dwiema: 
Opadł kwiat powarzony, i frukt z nich nie rdzały, 
A drugie fie około fmutno pozwiefzały. 
Będzie tyfiąc o tobie, wielki Kardynale, 
Attyckimi Kanary cukrować fwe żale, 
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І rzewnió Pindarowym Acheronty fir;iem, 

Mnie tak.nad Alexandrem dofyć płakać moiem. 
Buz kołacą Eumeny, їй? nie ublagane 
Tygryfymi paznokty nici rwą kochane, 

AŻ on mdieie, i razem, iako liftfie zwinie 

Zgromiony Aquilonem, z konia fie prze[zynie, 
Zbieżą fily ku fercu, a Tyrfkich Korali ) 
Twarz rumieńfza, raz mrozem, raz ognien 

Ze, lichym co dziecinom przypa 

Ofuią go chropawe śmiertelne Cy 
Co tu czynić: piefzczone gdzie Królewtkie ło: 
Gdzie і wczafy Watfzawikie? Takli,o móy Boże, 

Królewfkiemu Synowi w ubogiey chatupie 

Zoftac: iako wzgardzoney Zolwiowi fkorupie? 
Chude ściany. Szczęśliwyś i ty Wiełgolefie 
Zadna Memfis, żaden cię nigdy nie przeniefie 

Mury fwymi Babilon, gdzie nadzieja ona 

Nieśmiertelna, gdzie wielki poległ Syn Hammona. 
Blysnely okna grube, zakwitły podwoie, 

Gdy w kąty twe fkurzone światła one [woie, 
Tym Wdziecznieyfze wylewał, im w Tetym daleki, 
Zapadaly, a iuż wyniść nie miały na wieki. 

Ratny, hey! kto przyiaciel; z Zadney, żadney, ftrony 

Nie zoftawa nadziere, ani iuz obrony. 

Czyli konie Phaeton talc rącze zaprzęże ? 

Ze doległość i gwałt móy, Rodzonych dofięże? 
Gdziefz im spać w Eolidach wiatrem zatrzymanym? 
Gdzie nabyftrfzym piorunem w Etnie ukowanym? 

Zeby mię zaftać żywym, i w znak oftateczny 

Reke ścilnąć oziebla przyiazni ferdeczny. 

Gdziefz fwego Deifoba Kaffandrze kochany: 
Gdzie zlótych doftać kędzior: że nie opłakany 

Miedzy mury nie umrze? O nad nię wdzięcznieyfza? 

Czymby i mnie była Śmierć nałonie twym 12еуі2а, 
Tybyś krople ze fkroni śmiertelne otarła, 

Ту ciefzkim fnem żelaznym i oczu dowarła, 
lakobym, iako wdzięczne роЙа1 łoże fobie, 
Llekuczko umierał, umieraiąc w tobie? 

Co ia wiatrom: Pierwey mnie umrzeć w tey żałości, 

Aniż fkargi, i moie dóydą cię cięfzkości. 

Aty późno znikomy będziefz cień goniła 

Pózno i nie żywego płaczem fwym budziła. 


Тігу- 
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Trzykroć йе zdrzyma ciefzko, i fiły zebrane 
О Awęrnu podwoie opiera spiżane. 
Woła: Konia. Stoi koń, kopyty grzmiąc próżno 
Luk,i inue ozdoby pomiatane różno. 
Aż gdy Rózgę Merkury niebaczną umoczy; 
A tym śmielfza Atropo naftąpi mu w oczy, 
Spuści głowę ku ziemi, spuści kark fzyniony, 
1 tak fnadnie da Tedzy zerznąć włos złocony. 
Niepadobniey Hiacynth Cypriyfki polęże, 
Którego Sadowniczy oftry fierp dofięże. 
Ani wdzięczniey Teionek młodo uftrzelany, 
Nie świadomy Dyktamna, lekarza fwey rany. 
Smierci iego feziora przyległe płakały, 
Lafy głuche płakały, i na odgłos fkaly 
Kazimierfkie zawyły. Ciało ducha plone 
Na пу Amphiteatr za tem wyftawione. 
Tak ledwie fie pod zorze pokazawfzy Światu, 
W pół poludniey dokonał ozdoby i kwiatu. 
A tylko co ku Niebu złoty fzlak podały, 
Tropy nieopłakane ponim tu zoftaly 
Miał być wielkim; znaki go wydawały. опе, 
Тако złoto w oftatniey ziemi utaione. 
Czemu gdy pole blifko, i kres nie daleki, 
Zawadziła niewdzięczność i niegodne wieki. 
Tuż niech i ia próznymi niebudzę cię Rymy, 
То, co zferca ku Tobie, i chęci uprzymy 
Nagrodź w Niebie. Zmogąli w tym co karty moie, 
Nie wynidzie z uft ludźkich wdzięczne imie twoje: 
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Roku Pańfkiego 1635, 


Ji 
27 Eadem Niehielkiey pełen dzić otuchy? 
Co mię za wiefzcze porywaią duchy: 
Ze wzbity pióry ku górze nie fwemi, 
Zdam fię; zdam fobie chodzić nie po ziemi? 
Poznać cię z twarzy Nadzieio iedyna 
Krwie Wiśniowieckiey, ledwie choć poczyna 
Lucyna tuli, i krzepić twe nogi, 
Ledwie rozwiiać włos na głowie dregi. 
Niewinnym fkronie opuściwfzy puchem, 
A iuż ftarością i wyfokim duchem, 
Wielkie w Oyczyznie iz Boiu i Rady, 
W. tak małym ciele pokazuiefz Dziady. 
Niektóre lubią dzieci rozigrane 
Klawy i konie złotem malowane; 
Ty śmiefz iuż żywych bespiecznie ofiadać, 
Smiefz ważnym drzewem, i Paizem władać. 
Nie broń trzciniana, nie wofkowe ftrzaly, 
Lekkiego ferca i nie mężney chwały, 
Ale i pochew przy boku, i razem 
Stroyny twóy Saydak ойгут brzmi żelazem. 
Rączeli pędzą ku krefu zawody, 
Lub gonią drzewy pod wieczorne chłody, 
Działa grzmią w Quatry, pioruny Mars fieie, 
Komu. kochańfze, nad (сіе, te turnieje? 
Przed czafem umyił wyfoki i w małym, 
I znać w zielonym, co ma być w doyzrzalymz 
Wiśniowieckiego pióra ptak i lotu, 
Koło podłego nie wiefza fię płotu. 
Bo ieźli przeyzrzylz, (czego iefzcze fobie 
Snadź nie uważyfz ) w fwoiey fie ozdobiez 
Ze$ z Xiążąt Xiaze, lat tyfiąca blifko, 
Czyli fie nofić i ty bedziefz nifko? 
Przeyzrzyfz fie w Dziadach nie mniey Starożytnych, 
Tako w pokoin, iako w polu bitnych: 
Dawnieyfze mimo lata i Komputa 
Od walecznego dotąd KoRYBUTA, 
Oni bindami głowy przewiązane, 
Niofą i fzable świeżo krwią fplufkanez 
Ledwieś Pohańcze Euxynowey Полу 


Zakufił wody, i przepadł w te ftrony. 
D 
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Nie tak fprzyfięgtym Annibal Rzymfkiemu 
Хаку Imieniu oni Pogańfkiemu 
Nieprzyiacioty głównymi bywali, 
Ze йе w pieluchach mimi odzywali, 
Nie dziw waleczne potomki zakrwawil, 
Tiako Orzel orlęta fwe wprawił, 
Korybut fercem, i kochanym łowem, 
Sam pierwfzy mężnie legifzy pod Azowem, 
Zoltawa śmierci! I pomfta Dziadowy 
Spadła na wnuki, spadła na ich głowy: 
A ci po fobie nie przerwaną zgraią 
Dział ten potomftwu z rąk do rąk podaią, 
©! iako częfto Boh i Dnieftr zuchwały, 
Sprofną krwią ріепії! Bilahrockie fkaly, 
Tako plugawą pociły fie roffa, 
Tehinfkie trawy nietykane kofą! 
Gdzieby Bizalte, gdzie gluche mowily, 
Niezmierne okiem Wołofkie mogiły, 
Siła z tarzanych glow, fila i kości, 
Kto znich łakomy wyżdżątby wnętrzności: 
Śnadźby-świat infzy ochynał fwe konie 
Z potopu Pirrhy po Dewkalionie, 
I morze z łona wylawfzy {we wody, 
Niezmierzonymi ofiadło Narody. 
Nie.Don, nie Dunay, był im nie przebyty 
Grzmiala fzumnymi Rodope kopyty, 
Grzmiała,.i Polfkie bobrowaly konie 
Po Propontydzie, izłotym Strymonie. 
Swiat sam zaftępom, i mocy Turecki 
Oprzeć йе nie mógł. Teden Wiśniowiecki 
Dawat nie dawno i Tatarom Cary, 
1 śmiał Wolofkie zrzucać Hofpodary, 
Ledwie tak we Lwiey ogromnie fkudłany 
Szypłać mógł grzywie piefek rozigrany, 
Łedwie tak iedno Lerneyfkiemu Smoku, 
Szlachetne Orle było ku obroku. 
A jednak Tyran fiłą fwą piiany, 
Na garść ich ludzi nieraz wyuzdany, 
Doznawał z klęfką i krwawym zwycięftwem, 
Że im nie równał i fercem i meftwem. 
Komu podziś dzień przy Trackim Bosforze 
Hak twóy nieznany Sarmacki Hektorze; 
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Kto idąc tędy nie $ciónie ramiony: 
Ześ tam umierał trzy dni zawiefzony, 
Cięfzkości twoiey fame litowały 
Morza, i głuche Hellefpontfkie fkały, 
Toli Kupreffem katafalk natkniony: 
Tfiup pamięci wieczney wyftawiony: 
Załował i (am Poganin urody; 
Zkąd ciężfze złota ślubował nagrody, 
Zebyś przynamniey uniefiony iakiem 
lego: chciał wyznać Machometa znakiem. 
Ty iako łabęć nie utulonymi, 
Chwaliłeś ufty Zbawiciela fwymi, 
Ze w pół fłodkości dufze fpracowany, 
Kiedyż odlekkich chłopiąt uftrzelany. 
Go Amphiteatr Adryanow fzumny: 
Co Scypionow obudwu Kolumny: 
Szczęśliwfzym Hak twóy daleko pogrzebem 
Pod Ottomafifkim ozdobił cię Niebem. 
А ty Stolice świętey Ramulowy 
Doftoyny Oycze. Dopuść mu w bobkowy 
Dopuść Koronie, miedzy prześwietnymi 
W Olimpie fiedzieć Męczenniki twymi. 
Zaraz w Dymitrow Braterfki trop drogi 
Z Konftantym równo Alexander frogi: 
lako rodzoną gdy fie krwią splufkaią, 
1 Lwi Erymantfcy ślepo wypadaią. 
Nic Cymaereyfkie cienie ich nie ftrafzą, 
Nie wody czarne pragnienia ugafzą, 
Ale poboie, i sprofney pofoki 
W brod wytarzane konie ich po boki. 
А wielki Andrzey Woiewoda w Radzie 
Kraiow Wołyńfkich na ftos filny kładzie 
„Cięfzkie ich lupy, kołem gdziefieczone 
Głów Biffurmańfkich pale tkwią natknione; 
Nigdy żyżnieyfzy drogim Nilus błotem, 
Ani bogatfzy fwoim Tagus złotem, 
ląko co rzadko miefzkane gdzie beły 
Bracławfkie dzicze, za niego kwitnefy. 
Pozniey iuż widzieć w Wołofzech Michała: 
О która kiedy śmiałość porównała! 
Które i ferce podobne i fily, 
О taki drugi Szaniec fig ważyły? 
Da 


On 


Оп wdzięczney żony krwią uwiedzion milą, ч 
Naieżdża laify z Hieremim Mohita: 
Izniożfzy Tomszę, fnadź nad obietnicę 
Nieba, Oyczyfta wraca mu Stolicę. 
Со Tyran wschodny co na to szalony 2 
Czym nie popadły wściekłe go Gorgony: 
Ze ieden, przeciw takiey iego file, 
Koronny Szlachcic ważył fię o tyle: 
I doznałby był z hańbą fwoią wieczną, 
Kto Пе nań zręką porwał tak beśpieczną, 3 
Gdzie w Porcellanie przez fwych zarażony, 
Ozdoby pierwey nie zagafił ony. 
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Ale nie budząc, których wbladey zgrai 
Do czafu ziemia fkazitelnych tai; 
© których dziełach i przewagach tyle, 
Nie możesz iedno fluchaé zawlze mile» 
Masz żywe Słońca, w które ty ochoczy, 
Jak mężne Orle utopiwizy oczy, 
Napatrzyfz męftwa, i dzieiow fię wielkich, 
Cnót Bohatyrfkich, i przykładow wfzelkich. 
Ono Dziad wdzięczny mile cię piaftuiąc, 
A fwey fię wtobie twarzy przypatruiąc, 
Zabawy mlodíze i Mofkiewfkie boie, 
Ziakimci smakiem przypomina fwoie: 
Ucz fie, Dziecino, fzczyrych prac. odemnie, 
A bierz wizerunk prawdziwych Cnot ze mnie, 
Nie w tafcie miękkiey, nie piefzczonym pierzu, 
Ale w kolagcym-chowanych Pancerzu. 
Teraz dziecinnie igrafz, niewiadomy 
Co cie za burze czekaia i gromy, 
W których pochwili przyidzieć fie ochynąć, 
Będziefzli wiekom chciał potomnym ftynąć. 
Styfzysz tak buynym niofą Пе iuż pierzem 
Stryiowie twoi ALEXANDER 2 IERZEM 
W Holafdziech nifkich. Tako йе fkładaią, 
Tako Hiszpańfkie Orly rozwiiaia. | 
Nie dawno w poczet Minerwy wpifani, r. 
A iuż do boku mieczem przypafani, 
Z rąk upufzczaią Tyorby Phebowe, 
Aschna płomienie, i gniewy Marsowe, 


біу- 


n 


C53 5) 


Slyfzaleś także, iako z ludźmi swemi 
Naieżdżał Mofkwę dopiero IEREMT, 
Dzwięk fiawy iego nie zaftanowiony, 
Przepadł oftatnie daleko Tryony. 

Pomni to Putyfl, potężne gdzie kołem, 

Po dziś dzień zręby kurzą fię popiołem, 

Znać on szlak krwawy, przez ambit nie maly; 

Pułnocy wfzytkiey, ku fwoim do Biały. 
Gdziefz.mu tak Nieba fprzyiazliwe będą, 

A wieku Parki leniwe doprzędą ? 

lako drogimi, na które tak robi 

Dom twóy prześwietny łupy on ozdobi: 

Czym iednak więcey ciefzyć fie maíz innem: 
Jako tak wielkich żeś Rcdzicow Synem, 
Których nie moZefz iedno tropem chodzić, 
Tak ani mogłeś od nich fię wyrodzić. 

Tufz przy Qyczyftey doyzrzałe Tabloni 
Opadną labłka. Z Luzytańfkich koni, 
Którym rod Пойсе, i wiatry pierzchliwe, 
Czyli urodzą muły fię leniwe? 

Kto dziś nad Оуса twego przeważnieyfzy? 

Kto nadeń w dziele Rycerfkim sprawnieyszy? 
Sama to, fama przyzna, która ludzi 
Tyka umarlych i po śmierci budzi. 

Czułością iego Hordyniec zrażony, 

Próżno ciekawe rospufzcza zagony, 
Owfzem gdy ziewa; i naywięcy chciwy, 
Zmiatane na wiatr porzuca cięciwy, 

Nim Ukrainy fuche zakwitaią, 

Nowe pałanki, nowe miafta wftaią, 
] które przed tym nie uznały kofy, 
Płowieią pola rzęfiftemi kłosy. 

О! iako w świetnym ludzi fwych obłoku, 
Widzieć go było, przy fzumnym widoku; 
W ftroyną nie dawno Elekcyą onę, 
Komu nagłowie było mieć Koronę? 

Widzialy tedy Narody, widziały, 

1 nie bez iąkiey zazdrości przyznały, 
Ze po oftatnie świata Kaledonv, 
Nikt nam i frogi i niezwyciężony: 

Ze opłakawfzy Królewfkie popioły, 

A znowym Panem naftał dzień wefoly. 
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Kto znakomitfzym pocztem i Osobą, 

W one mu Fefty więkfzą był ozdobą? 
Nie ftroyniey Palant po szrankach ćwiczonych. 

Nie rzeźwiey koni Phaeton fzalonych, 

Ani przed laty Tezeusz dofiadał, 

Gdy Minotaury Theffalfkie popadał. 
Zatym w pulnocne iako Pan Tryony, 

Temu Iutrzenka, i Wfchod poruczony, 

Zeby na pilney ( który przypadł w rzeczy ) 

Miał po Zadnieftrzu Poganina pieczy. 
Ani to wiatrom. Bo iako fię fiły 

Keronne wízytkie indziey wytoczyly, 

Atu przy nagim Ukrainvym czele, 

Coś Quarcyanych, cóś piefzych nie wiele: 
Aż trwoga i ftrach przypada, pobladły 

Palanki, które po polach ofiadty, 

` Od Porty zaofić ogniem i żelazem 

Woyfkom Cefarfkim kazano z Abazem. 
Tuż tu nie żarty. Oftatnim tu szańcem 

Oftatnim przyfzło ścierać fię z Pohańcem, 

Albo go zrazić naftąpiwfzy ciemie, 

Albo po pierfiach przepuścić go w ziemię, 
Co za nadzieie w roftargnionym gminię 

Po wfzytkiey tedy były Ukrainie: 

Gdy czafu żadney nie było w tym rady, 

A їп? ognifte Јаќаїу Hyady. 
Co w polach ludzi, co w Półku przebranem 

Z Wielkim Koronnym kupią fie Hetmanem, 

Kupia fie, ale co zdało fie tyle: 

Przeciw Pogańfkiey tak nawalney file: 
Wfzytko w Rodzicu zdrowie było twoim, 

On z Weterany i wyborem fwoim, 

Ledwie na iafnym ukazał fię czele, 

©! Tako ferca dodał wfzytkim wiele! 
Tuż Nieprzyiaciel ledwie nie pod bokiem, 

А iefzcze w cieniu zmatani głębokiem, 

lnic niewiedząc, wiatry próżne goniem, 

Hey! Kto ochoczy: Kto dowie fie o niem? н 
Nikt Wiśniowieckiey nie ubiegł w tym ftraży; 1 

Ze śrzód Pogańfkich ogniow fie przeważy, 

I pod wízytkiego Woyfka zamiefzanie, 

Szczęśliwie pierwfza, ięzyka doftanie. 


Tak 


C 55 ) 


Tak o fortylach sprawieni Tureckich 
Waruiem oboz. Prawe Wiśniowieckich š 
Toczy fie fsrzydlo. Wódz fam przed wfzytkiemi, 
Zartkim zda koniem nie tykać fię ziemi. 

Czemuż nie tedy lędza iadowita; 

Która dziś cienie fiawy iego chwyta, 
Со za niefmaki dawne fwoie miała, 
Czemu nie tedy z tym fie ozywala? 

Owfzem fie tęczą powlekfzy złoconą 
Wdzieczna go mową zagrzewala onas 
Tobą o Xiąże, tobą oświecone 
Stoią dziś rzeczy ledwie nie zginione» 

Gdy wfzytkie lady Poganin wywierał, 

A fzturmem tęgim Obozy rozpierał, 
Któremu oraz gwałtowi i fiele 
Nie mogły nafze dotrzymać fostele. 

Tuż iuż szalony zwycicftwem fie ciefzy, 

Aż Wiśniowieccy: wy dawfzy fie piefzy, 
Puszczą nań ogień. Takie Etna juny; 
Takimi zagrzmi i niebo pioruny: 

Tak niewytrwanym gdy gradem go prażą, 
W pół iuż,ż pożartey nadziei wyrażą 
W przeftronne pole. Dopierofz i one 
Biorą w tym Ѓегса пай nachylone. 

Tak przykre gardło Nieprzyiaciel zronił, 
Żeby miał jednak, czymby grzbiet zafłonił 
Zelżywy w Porcie, i dobrze co sprawił, 
Pofiy.i у do Cara wyprawił: 

Ze тліо0 Pałanki wyfieki Studennicę, 

Cefarfką za Dniefir uprzątnął granicę, 
Pomknąć i głębiey po Baltyckie brody, 
Czafu i lepfzey nie baczy pogody. 

Król wzimney Mofkwie zapadł gdzieś głęboko, 
Tu pogranicach iako fa fzeroko 
Obrony nagie. Hey! Rufzyéfie głową, 
Koronę niebo podawa gotową. 

Tako od Woyfka z drugiey pifzą ftrony, 

Ten do pokrewnych, ten do wdzięczney żony; 
Tako: pogubił, na iakie ich razy, 
Przywodził ślepe zdrayca ten Abazy. 
Nie grad tak gęfty, ani gwiazd tak fiia, 
Taka moc ognia na nich fie walita; 
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Niechby nie ufał Cefarz uwiedzioriy;, 
Lud to Zelazny, lud niezwyciężony. 
Tak wiele było w Wiśniowcach ochoty 
Ze Ройу one przeymą i Ramoty, 
Czym o Tureckim fprawieni humorze;, 
Czekamy prętko, co przyniofą Zorze. 
Wielką był częścią, ieźli nie wygraney, 
Doczafu iednak woyny zatrzymaney, 
Na pierfiach z Turki Rodziciel twóy tedy; 
Która mu zazdrość tego uymie kiedy ? 
A do którego nifko te przewagi 
Nog'ofiafuie, chciey zążyć uwagi 
Chciey Pańfkiey fwoiey, ieźli zamilczane, 
Teźli być maia okiem twym przeyzrzanesz 
Tobie zwycięftwo, Twoia ręka biła, 
lakofzkolwiek tlug byłą twoich fila. 
Tednak, o Panie, nie wízytko iednemu; 
Ale'cokolwiek przyznay i drugiemu. 
Wiefz iako ferca Bohatyrfkie budzą 
W dzięki powinne. lako zaś na cudzą 
Patrząc kto flawe, a krew fwoię leie, 
Co ma za dalfze cnoty fwey nadzieje 2 
Początek Woyny ledwie przeftąpiony, 
Ledwie prog pierwfzy, Cefarz podufzczony,. 
Abazy duchem woyne wola nową. 
Woła, i wfzytką rufza бе fam głową, 
Słyfzeć od tętnu grzmi Rodope. koni 
Wieść iedna drugą świegotliwfza goni 
Tak fila wiofeł Hellefpont tluczony, 
lakimi Dunay тойу uieżdżony: 
Znowu po krótkim wytchnieniu do zbroie,, 
Bellona z Turki fmutne trąbi boie, 
Na który ftrach fam, i okropne dzwięki, 
Narody infze nie podniofly ręki. 
Со bliżfzy ognia i przyfziey tey fale. 
Po przykrey toczem Kamienieckiey fkale, 
Obozy nowe, fprawić fię gotowi 
Co nieba zdarzą, Nieprzyiacielowi. 
Czyli śmierć będzie: czy dotrze fię wzroku: 
Raz tak fromotnie ufiąpiwfzy kroku, 
Tako 2 doznaney dopiero fwey cnoty, 
Doftanie Nafzym ferca i ochoty. 
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cry widok źle chętliwym, 
х zięczny oczom był życzliwym, 
Gdy pod trzydziefią i trzemi Orłami, 
Z świetnemi fwymi nadieżdżat Półkami: 
Ogniem 1m oczy i ferca pałały, 
Ogień i konie nozdrzami pryfkały, 
Phebe Zbroy blafki po polach пїоќа 
A.dzwięki Echo życzliwe zbierała. 
Sam pod kofztowna, znakomitfzy kita, 
Ogronmnie Klawą trzefie złotolitą, 
Koń pod nim Thracki waży fie, i cznie. — 
Ze złotem cięfzki, Ze i złoto Zuie. 
W takim fwych Woyfku świetno poftępował, 
Któreby ledwie Kraffus fam wychował, 
Ze wfzytkim razom i tumultom w oczy: 
Nieprzyiacielfkim, Oboz fwóy zatoczy. 
Жау tym Pulnocne fkróciwfzy Tryony, 
Przybywał wybor on nie zwyciężony, 
Taka i twarzą ogromni, i ftroiem, 
Argiraspide z Alexandrem fwoiem. 
бо był ząwidok: One gdy fię zefzł 
Zwyciezne. Woyfka: Gdy ci nie obefzty 
Tryumfy Nocy, po morze lodowe, 
Owi five wzaiem zdobili Wfchogowe. 
Kto im nietufzył: ieźliby do krwawy. 
Przyfzło ztym było Pohańcem rozprawy», 
Uieżdzić Pontu, i komu fortuna, 
Zyczyla kiedyś, złotego dość runa. 
Układał Dunay grzbiet nie uieżdżony, 
Gotowi witać ze fwymi Trytony: 
Razem Edońcy, i Sarmate razem, 
Pany Гуе fpolnym mieli bić żelazem: 
Czego Poganin zlękfzy Пе fzalony, 
А2 on przypada, aż on upierzony, 
Opufzcza ogoń, który po Azyey 
I wfzytkiey świeżo toczył Rumeliey. 
Czemu krew leiem; L przyiaZni. ftary 
Nie ponowiemy przez nowe ofiary 2 
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Niech pozrza Scylle, niech haniebnie gina, 
Którzy zaboiow tych wfzytkich przyczyną. 
h! nie zyczliwe sprawowały nieba, 
Ze iako owym tego było trzeba, 
Maiąc nad karkiem fwoie Rozułbafze, 
Tak i nam Prufy dokuczały nafze. 
Za czym, nie trudno poyzrzawfzy po fobie 
Opłonąć zognia ftronie mogły obie, 
Ze one, które światu tak grozieły, 
W fiufznych fwych fzrankach machiny ftaneły., 
Ale do czafu i ten utaiony с 
Pod plafzczem ogień: ledwie przygafzony 
Aiuz fie znowu z Zadnieftru. dobywa, 
uż (mutnym włości popiolem pokrywa. 
Kto ich bił świeżo: i Podiazdy czyie 
Gromiły w polach wściekłe te Harpyie: 
Szynione 2 koni kaydanami brzmiały, 
Co oczy nafze.dopiero widziały. 
Niech i ci widzą, którzy przeważnemu 
W tym co uwłoczą Rodzicowi twemu, 
Ze tamtych granic (inad zapadizy w domu), 
1 fam nie broni; i przefzkadza komu. 
Ата dzień iafny chmury. te-razbiie, 
А on wiek długi Neftorow pozyie! 
Dozna Oyczyzna dallzey w nim ochoty, 
I będzie kiedyż iego wdzięczna Cnoty. 


ІТ: 

Ale kto iefzcze twoiey Пе го2азу 

Przypatrzy twarzy, znaydzie ukochany, 

I Rodzicielka Konterfekt fwóy w Tobie, 

Со Tyfzkiewiczow. należy. ozdobie. 
Oni z Litewfkich Xiążąt ftarodawnych, 

Od Narymunta i Sküminow fiawnych, 

Tako z Machiny Troiafifkiey Pailady, 

Wielkie podziśdzień pokazuia Dziady. 
Tednego wfpomnię, ani fie zawiodę 

Starufzka twego w Trokach Woiewodę: 

W nim obraz żywy ftarożytney cnoty, 

W nim wiek Saturnow zda fię wracać złoty. 
Gdzieżby mu widzieć? Ty konia dofiadafz, 

Lub kfztaltnie szybki tłuczek бубу nakiada[z, 

Ро- 


Poważnym tańcem lub pochadzasz fobie, 
lakoby patrząc nie umierał w tobie. 

Tuż wtak ozdobney Starfzych fwych gromadzie, 
Тако po уоппут Hefperyyfkim faczie , 
Zbiera fiolki, i celnieyfze zioła, 

W depozyt drogi pracowita pfzczoła. 

Rofkofzuy fobie. Znaydziefz co do meftwa, 

Na ich tryumfy patrząc i zwycięftwa: 
Co do Minerwy. wzbudzi cię uczony 
Bez którey Sieła, i Mars fam fzalony» 

Już na cię z {wego wzgladaia Рагпа а 
Niebiefkie Muze, terazci do czafu 
Dopufzczą, różą umaiwfzy fkronie, 

W dzięcznych Rodzicow nofić йе na Ioniee 

Czekaia Alpes i Latyfifkie kraie, 

Gdzie ieźli w domu czego nie doftaie, 
Niebo, i różne zwiedziwfzy narody, 
Miał czymbyś wiek fwóy polerował młody: 

Gdzie piękne Miafto po Adryey pływa, 

Głowa Narodow, Caieta zyczliwa, 
Puzzoli dziwne nad Awernu wroty, 
Gdzie wodz Troiańfki Rózgi fzukał złoty. 

A ztąd fzczęśliwie iako Не powrócifz, 
luż oczy wfzytkich ku fobie obrócifz, 
Będzie Oyczyzna, będzie chciała onych, 
Zażyć z pociechą talentow zdarzonych» 

Bellona zaraz w pole йе pokwapi 
Do Marfa ztobą: On mile obłapi, 

I na grzbiet oftry uniożfzy Karpatu, 
= Nie znajomego pokaże cię światu. 

Boy йе Pohańcze i ty zięmi dzika, 

Perekop, ani Dobrucz niech niebryka, 

Będzie, co brodem Dunay twóy przeplynie, 

I na Edonach Znaki fwe rozwinie. 
Napadnie krwawe przodkow fwoich tropy, 

Będzie bit Turki, i grube Dolopy, 

А Euxynowe ouzdawfzy brody, 

Tamte w tryumfie powiedzie Narody. 

Rzekł, a powietrza zagrzmiały żelazem, 

Rość piękne Dziecię, a Bogu i razem 
Ozdobom fwoim! Wieczne niechci lato 
Kwitnie, a Parki fchną zawifne na te. 
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BISKUPOW I. 


7 Mala w prawdzie pofztą, w dzień fen i szczęśliwą næ 
A Stolicę Kujawfka inauguracyą awam to oczu W, m 
snego Mitosciwego Pana: nieprzeto, żebym próźnego cze- 
kał wiatru, albo ztqd iaka głoriola unofiła mię, ale 
Muza moża dotąd nie znaczna, fortunę, i ozdoby w. т. 
Mego Miłościwego P. głofząc, żeby śmiatość pierwfzą i be- 
Śpieczesńfitwo wzięła. -4 (ибо wiele tunych,, którzy swe 
szczęśkiiwfze weny, w tak żyżney materycy, à szerokim 
polu, cnót 2 [Ташу w. m. Mego Mitościwego Pana ofirzyć 
Deda; mam iednak nadziete, że profła ї szczupła mota af- 
Фемет przynaymniey 2 zyczliwoŚcią porówną z niemi. 
I rozumielm, że nie dam а ет Elephanti: Oco niegdy Aue 
guflus zgromił Gracula: ant Cenfori rigido, któryby Er- 
wat iey pofirzegał, ale Patronowi i ofobnemu obrońcy, 
żeby ią, gdzieby co nie k-rzeczy, benigniore finu ogarnąt. 
W czym gdzie uzna wdzięczność, 7 twarz wefofą w. m. 
Mego Miłościwego Pana, ważyć fie o więcey będzie. Te- 
waz fortan tych, i ninieyfzych pociech żebyś шу. m. Mog 
Miiościwy Рап, wdłngi wiek zażywał, życzę. 
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C “< fię bawifz Muzo moia w cieniu ? 
1 do tąd w ciasnym trzymasz mię więzieniu: 
Wścianach i fzczupłey chudobie; 
Sama fkaczefz, fama igrafz fobie. 
Wynidź, a poyrzy, na świat dziś wefoło, 
Z grubego wftydu wyrównawfzy czoło, 
Ty która fwobodnym okiem, 
Mafz fię zawfze ku ftanom wyfokiem. 
Nie ia tryumfy fiawne Rzymífkie one, 
Nie na Olimpie zawody Cwiczone; 
"Wiazd twóy, w ozdobney tey kupie: 
Spiewać będę, 9 wielki Bifkupie. 
-Acz to nie pierwfza głowie twey Infula: 
Trzeci te ftopień, trzecia Kapitula, 
Oycém cię i Panem wita, , 
Czem z'ochoty Теусе iey zakwita. 
W iakiey nie dawno chodził Chełm żałobie, 
Znaczne twe cnoty podobawfzy fobie; 
W takim przy ozdobach wielu, 
Piękny Poznań przyial cię wefelu. 
Gdzie jakoś one zwątloną Stolicę, 
Za miłą fobie wziął Oblubienicę, 
Swięty ten umyft był w tobie, 
Pierwfzey wrócić ízate iey ozdobie. 
Aleć gdzie indziey drogę Fata flały, 
1 nad ow му 2У ftopień rumowaly, 
Zkąd iuż Olimp nie daleki, 
Gdzie Laurea czeka cię na wieki 
Wiele ich dumą i herby pyfznemi, 
Wiele fakcyą, i duchy róznemt, 
Do tego Koryntha chciało, 
Tobie fama cnotą бе doftato: 
Acz.i w Lubiehfkim Dómu zacnym: twoim, 
Siela ich było, co w dziele oboiem, 
I piórem. mogli, i razem, 
Zbroie nofić, i władać żelazenit. 
Wfzakże tak iafnych z Bellony i boiu, 
Nie miał promieni iakiemi w pókoiu, 
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1 Togach dziś poświęconych 
А W tobie świeci i twoich Rodzonych. 
"to was rozezna: komu pobożności 
Т doświadezeńfzey odda dank godności: 
Swego Płock nad Hem wyfoki, 
Swego Włocław niefie nad obłoki. 
Obiema w rzeczach rozum czuły dała 
Natura, wobu tak pomiarkowała 
Animufz, gdzie, by pod wagą 
Ludzkość z Рака znofi Пе powagą. 
Teden głos obu, ieden duch w fenacie, 
Nie ofwey iakiey i fwoiey prywacie, 
Ale przy Oltarzach calo, 
- Dobro wfzytkich powfzechne zoftałe. 
Tak ziednoczoną zazdrość cnotę czuiąc, 
Gdzieby kieł wrazić różnie przepatruiac, 
Ze w kąt wtuliwfzy fie zatem, 
Sama fię zrze, fama fobie katem. 
Taką zaś dobrzy ztąd pociechę maia, 
Gdy na te йойса Oyczyfte patrzaia, 
I nie rufzone filary, | 
Takiey trudno przybtać światu рагу: 
Acz iako iafno świecą ci w Senacie, 
Tak w cieniu owi, i wdzięczney prywacie, 
Ten Jezusowym kompanem: 
Ow Prałatem i godnym -Kapłanem. 
Tuż i Sieftrzeńcy w ozdob przyfzłych progu: 
Ze Dom ten wfzytek poświęcił йе Bogu, 
Jako Fabiow Marfowi, 
I Kamillow Kapitolinowi. 
Szczęśliwa Manto, Ze ia para synow 
Niofła na ręku w poczet Apollinow, 
Szczęśliwa Lampido ona, 
Matka, dziewka i Królewfka Zona, 
Trzykroć fzczęśliwfza, i obłożyć fkronie 
Godnieyfza Lawrem, co synow na łonie 
Czterech takich otrzymała 
І duchownie wfzytkich oglądała. 
Gdzież ona teraz w Elizie wyfokiem 
Mie patrzy na was nieśmiertelnym okiem, 
I nie ciefzy fig bez miary, 
Walze wonne czyie.gdy'ofiary, 


Co 
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Со o Bifkupie Swietym niegdy onem 
Powiem Pitrokońfkim: Wafzym on Patronem, 

1 Regentem był młodości, 

1 przykładem wfzech dofkonałościh 
Gdzie przed górnemi w Olimpie miefzi 
Dziś fie mie chlubi fwemi wychowańcy, 

Któremu wielzczel za żywota, 

Ze tak wynieść miała fię ich Cnotas 
Zyicie na wieki w tey jedn z fobą, 
Kościołóm światłem, Koronie ozdobą 

Swobodom nafzym Patrony; 

Z którey kiedy natężą fie ltrony» 
Ze na znak potym Оуслугпа wdzię zności, 
Popioły złotem odważać, i kości; 

I mieć, Parka gdy doprzędzie, 

Za Polluxe i Kaftory będzie. : 
A ty, którego prowadzą te zgraie, 
Wiezdzay fzczęśliwie. Dzień сі ten naftaie 

Wefela pełen i chęci, 

Dzień ten wfzytkie twe fortuny Świeci, 4 
Kościoł co tylą ziem i morza włada, 
Niiko pod twoie Lafkę iuż przypada, 

Prałatow poczefne Koło, 

Tryumphalny śpiewa Hymn wefoło» 
Gdzie złotem Kapa ciągniona i Stuła, 
X od Smáragdow czeka cie Infula, 

W czym iako Pafterz ufiędziesż, 

1 trzodzie fwey błogofławić będziesz» 
Którą fkończywfży Pompę i obtzędy, 
Wefole Io! będzie brzmialo wizędy, 

Ze na te pociechy twoie, 

Rufzy:ze dna Nimfy Willa fwoie, 
Amalthe Rog fwóy otworzy w tym złoty 
Poftatkow wfżelkich. Dodadzą ochoty 

Ceres i Liber wefoły, 

Blufzczem wonne umaiwfzy о?у» 
Tedy zakwitną Cymenty i wina, 
Będzie Dwór huczał, zacna Rodzina 

Na wiele głofow i chorow, 

Zyi na wieki, przezyi i Neftorow. i 
Będą chcieć zawfze ftawać pogotowiu, 
E twey-ozdobie, powadze i zdrowiu+ 


м 


Cześć 
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Cześć im i ffawa od ciebie, 

Iako gwiazdom od floñca. na niebie, 
Асгев wpadł i tu mie w nieprzyjaciele, 
Mafz Pomianczykow , i Krewnych tak wiele, 

Którym gdzie będziefz fafkawy, 

Wfzytkie w Dom twóy ścifną йе Kuiawye 
I tak rozumiey, gdzie w poczet ich przyimiefz, 
Ze na ich ręku beśpiecznie fię zdrzymiefz, 

Będziefz kwitnął miedzy niemi 

Sławny Rymy (zmogąli со) memi, 
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JASNIE WIELEBNYM ICHM. 
X. STANISŁAWOWI 


LU-BIENSKIEMU 


Z LASKI BOZEY 
PŁ 0 C KIE MIU 
X IAKUBOWI ZADZIKOWI 
CHEŁMINSKIEMU, 
KANCLERZOWI WIELKIEMU KORONNEMU 


pro KUPOM. 


Se Sieradzką Świeżo poświęconą, 
MW afzym ozdobom, fiarym Rzymfkim frote 
Teraz na Fefly Ро/Ме przerobioną, 
Fozą Koronng i Oyczyjiym kroiem, 
Niofe, 2 раје szczycę fie obroną. 
Zafloúcie 1 te lubem cientem fmozemz 
Za którym, żadne, lubo [е pokufzą, 
Lerneyfkie lędze z mieyfca mię nie rufzą. 
Wasze uprzeyme przytazni 2 chęci, 
Jakoscie spodnie poczęli rość z [ора 
lnfuty święte, 2 wielkie Pieczęci, 
Spolnym dziś szczęściem; spolną wam ozdobě 
O! w iakiey wząiem macie fig pamięci! 
Snadź na Lidytfkim Kamienia to probą, 
Gdzieby Пе w dufiry zimne Agr С 
Gdzie obróciły w południe Trgong 1 
Ale któremu Bellona zdarzyła 
Szalone mierzyć przy Panu Booty, 
Widzieć gdy krwawa Не? се topifa 
ZV Mofkiew/kiey iu[ze Pollkie świeżo groty; 
Ta wasz Braterfktiey Ligi rozigczgta, 
Ze па [we patrzóć mie wiożecie Cnoty. 
Gdziefzkolwiek iednak mieycie tę Trabeg, 


Rrzyfztych Tryumfow ciefzqe fig nadlzieiqe 
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ТАР» dobrych nagradzać Fortuny nie ftanie: 
кад dziś w Polfzcze pierwfzy dank maia Sieradzanie» 
W ludzie wielkie bogaci. Których iako fita 
Na tak iafnym widoku Cnota wyftawiła; 
Ztąd doftatki Tyryifkie, ztąd wielcy do Rady 
Kapłani złotoruchey wychodzą Pallady. 
Ztąd Polfkiemu Marfowi pierfi poświęcone, 
I Dzieie w Aktach wiecznych flyna wyftawiones 
Zacni Bohatyrowie; którymi tak fila 
Oyczyzna fie Tryumfy dotąd ozdobiła. 
Ztąd Dziadow itarożythość, W tryumfalnych Togath 
Ponawia dawnych Herbow, i na fwoich nogach 
Stoiąc Cnota, o Niebo famo biie głową, 
Polfki świat oświecaiąc iafnością Phebową: 
Tu Trąby z Chorągwiami fzykiem ftoią fwoiem, 
Tu cześć świetna.w Przymierzu 2 uciefznym Pokoieim 
A Zbroie powiefzawfzy porzadkiem fwym diugim, 
Zafiadaia Kurbly ieden wraz po drugim. 
Tak na Pafifkim Pałacu, iako przy. pieczęci, 
Sama miedzy wfzytkiemi Sieradzka fię święcie 
Tu czapek ukazuie wielkich fiedm Rogatych, 
Od kofztownych “kamieni i peret bogatych. 
Takie wzory po świetnych widzieć złotogłowach, 
Nafzędziwych Bifkupich przyciśnione głowach. 
Tu w Ufartkiclifzkarfatach poczefne Ofoby 
Swobod ftrzegą w Senacie, 1 Pańfkiey ozdoby. 
Tak z Parpurą [nfiy, tak Krzyże z żelazem, 
Czapki święte Szlykami miefzaią fię razem. 
Miedzy tymi beśpiecznie Pan zafiada fobie, 
W iakiey fiadat przed laty Romulus ozdebie. 
2 obu ftron fię o przodek ftotki ubiegaią. 
Po lewey Krakowianin z długą świeckich zgraią» 
2 prawey Prymas na czele. Przed owym Ра12е,. 
I Hietmańikie Buławy, przed tym świetne Krzyże. 
(*) Ten pod Fata Królewfkie piaftuie Korony; 
Ten potrzebne granicom obmyśla obrony. 
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W nim pod przefzłe zaćmienie wiara doświadczona, 
Nierufzona powaga, myśl nie zwyciężona. 
Takie gwiazdy w pół morza rodzone świeciły, 
lakie {uny i z Faro na świat wfzytek biły. 
Jego Fpidauryifki wąż zaraża frogi, 
Acheruntikie furye i zmyślone Bogi 
A na śmierć ozionąwizy Sektarfkie Mafzkary, 
Pewnym fwoiey nadzieie każe być i wiary. 
(2) Oto:i na Kuiawfkiey Katedrze wyfoki 
Siedzi Pafterz, którego rozfądek głęboki, 
Obyczaie przyiemne, i żarty uczone, 
Wiara zawfze doznana, lerce nie ftrwozone; 
Lubo mówi w Senacie, peine fwey powagi 
Słowa iego u wfzytkich wiele maią wagi. 
Pokoyli obmyśliwa, lub wczefne obrony, 
To rozumi yni, со z dobrym Korony» 
(c) Ty także w nacyey, z spół rodzonym twoim 
Rey duchowny prowadzifz, któryś piorem fwoim 
Tak агой, i wymową 2 Koronney Pieczęci, 
Ze Płocka dziś Infula Pomiany twe święci. 
Lub wdzięczną Hiftoryą o przefzłey żałobie, 
Lub fkarżyfz бе na fata przy królewfkim grobie, 
Swiatobliwe Popioły, oddawaiąc ziemi, 
Słowy nad Ambrozyą i kanar fiodfzemi. 
Lub па прог, iciche Sektarze, Fortuny 
Naftępuiefz, i wzaiem potażafz pioruny, 
Zarliwy o oboie, gdzieby co nie w klubie, 
Albo ku pofpolitey chyliło fie zgubie. 
Tyś miftrzem fwey Fortuny, ina Спосіе twoi 
Wfzytka ta dziś ozdoba iako świetna ftoi! 
A co drugim fortunę Lucyna gotową, 
Tobie przyfzło o Niebo uderzyć fię głową, 
Tak wiele może Cnota! Tey, znioZízy Пе zgraią 
Latona i Charytes, wdzięcności dodaią. 
Pobożność z РоПеуа, i pod piękną wagą. 
Snadna ludzkość, Bifkupią mierzona powagą. 
Szczęśliwa nader Ziemi ztakiey рат асі! 
О! który cię Pakiolus złotem twym opłacie 


(6) Jaśnie Wieleb. hud X. Bifkug - ) г 
Бейіні. (c) gasnie Wieleb, Inê X, Prochi £ubicifkt, 
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(A) Ztąd bogata Warmia, ieśli od pierwfzego 
Rod wywiedzie Dardana, zna Bifkupa swego. 
Warmia, która świeżo przez Nieprzyiacioły, 
Ruiną i płonymi kurzyfz fię piopoły, 
Weźmi Гегсе, rozwiniefz włofy prętko fwoie, 
Mlekiem ziemia opłynie, i Pafieki twoie, 
Gdy fzczęśliwie Katedrę Bifknp twóy zafiędzie, 
Í sprawować Winnicę świętą twoię będzie. 
lego w razach Koronnych ferce doświadczone, 
Obyczaie przyjemnym ładem ułożone. 
Rzadka rada: lub ducha Pańfkiego: pilnuie, 
I fkrytych Oracuła iemu dochowuie: 
Lub naciche podrzuty, i Dworfkie Symiie, 
Tako. drugi Alcydes nie ochronnie biie. 
Przydała i Eleufis wdzięczności mu fiła. 
A Fortuna gotowe cnoty ozdobiła. 
(e) Ale i Łuck odległy, miedzy ludzkim gminem, 
Słynie wielkim Bifkupem swym Sieradzaninem. 
On z początkiem Imienia fwego nieśmiertelnym 
Bafztę przeciw Narodom i szturmom piekielnym. 
Stawił świeżo w Fauftowie. On znieprzyiacioły, 
O Łacińfkie Obrzędy czyni i Kościoły. 
Ani ftanie, że utrze Popom Rufkim rogi, 
T pod święte podbiie Quirynowe nogi. 
Jftru brzegi oświeci, i Kraie Bosforu 
Rzymfką prawdę uznaią, przeftawfzy uporu. 
Cf) Ztąd i Chełm Oyca iego zacny Rod wywodzi, 
Wielkie Cnoty, i w które nikt go nie przechodzi, 
Ktożkolwiek z Rzymfkiey ręki miał błogofławiony 
Pod władzą буа duchowną tuteczne Tryony. 
батпа iefzcze Dzięcinę Lucyna w połogu 
Ręką fwoią Panieńfką poświęciła Bogu. 
Sama różą kolebkę piefzczoną zronila, 
A czapką mu Bifkupią fkronie ozdobiia. 
Tak dorożfzy nadzieje mało omiefzkaney, 
Dofzedł potym Godności w Niebie mu przeyzrzaney. 
Cie- 


(4) gasare Wieleb; Іт? X. Bik: Warminfki, Szyfz- 
йош (e ), gasnie Wiel. Ime X. Bifkup Łucki Rado = 
Jzew/ki. СҰ) gasnie Wieleb. Imi X. Bifkup Срейт/ і 1 
Konecpolfkt, 
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(g) Ciebie także z Sieradzkiey Oyczyftey twey LORY 
Uniof Orzeł do Chełmna, w Prufkie Horyzony: 
Orzel, który ufaiąc Twemu Korabiowi, < 
imie twoie zalecił przyfzłemu wiekoWwi. ee = - 
Ту oneś Tłumacz Phebow, Ty Seymy kieruiefz, 
Wolą Pańfką otwierafz, i łafką fzafniefz. 
Twoia Szwedzkie furye, i burze zawzięte, 
Słodfzą nad miod Attycką wymową uiete. 
Gdy pośrzod ich Obozow.i ognia famego, 
Ройет byłeś poftany 2 Senatu Polikiego. 
Samci Mars dodat koni, dodał How. gorętfzych, 
Ze przyfzło.do znofzenia, i Traktatow prętfzyche 
A z Zamkow uftapiwfzy, і;со zabrał w woynie, 2 
Do lat fześci pozwolił z nami żyć fpokoynie. ; 
Tak Neftor zmiękczył божу Atrydy wdzięcznymi, 
I z Achillem pod. mury znioft fie Oyczyftymi. 
Tak i Pyrrhow Cyneas, gdy-o pokóy profi, 
Pożądaną w,Senacie odprawę odnofi. 
Nie wdzięczniey i-Orpheufz o zakład fwóy drogi 
Lutnią uiął piefz.czoną twarde w ziemi Bogie 
A flodkim zabawiwfzy. dźwiękiem Perfephone, 
Utraconą z pod ziemie nazad uwiodł żonę. 
Taka Erytreyfkiemi ftroyną ozdobamt, 
Miedzy w Rzymie pyfznemi jezdzi Pałacami 
Na Frygieyfkiey Karocy we Lwy zaprzężony, 
Matka Bogow, koło niey, ztey i zowey ftrony; 
Zgraia wnukow Niebiefkich. Tym, złote ubiory; 
Tym i zramion piefzczone wiią Пе kedziory. 
Czola, farbą T yryifka, zamazane krwawą, 
Wiofem złotym, podobni Ворот i poftawą. 
Tych Nieba ważą fobie, tych Sfery wyfokie, 
Tym wfieść dawa na konie Phebus złotookie» 
Wieczna Polfki ozdobo ! о Sieradzka ziemi, 
Domie, Cnocie. dziedziczny !, Ciebieli takiemi 
Bóg uczcił Bohatyry? których i w Pafterfkim 
: Mafz tak wielkich w Senacie, i Kole Rycerfkimz 
Zkąd Mofkiewikie Zagony Woiennik on ftary 
Drzewy trzema przebity pokropit krwią Szary. 
Tedy mężnie konaiac znaki fwoiey Cnoty 
W polu pofiał żelaznym, Kopie i groty. 
A 


Cz) Jaśnie Wieleb. Ime X. Chetminjki Kancterz IV. 
Kor: Zadzik. 


” 


za) + 
A flàwe, dla którey Пе żywota pozbawił 
Dtugo-póznym po fobie potomkom zoawil. 
Ztąd pierwfza krew Zamoyfkich z Domem wftawa fwoim 
Niemniey znacznych i radą iako wziętych boiema. 
Ztad firafzliwe Poganom Kopie przynieśli 
Z tąd Tryumfy, i glowy wyfoko podnieśli. 
Сл) Alei ty Zamoyfki, mury choć nowemi 
Miafta toczyfz, i Zamki pod Nieby Rufkiemi, 
Choćci i tam po Sali igra okazały 
Tuż przed twymi oczyma Afkaniufz mały, 
Zna fwóy Tyber w Oyczyftym krain Romnlowym, 
I ty ftarym nie gardzi domem Priamowym. 
Pamiętay Xant, i pierwfzą Rodzicielke: fwoię 
Sławną Dziely wielkimi nieś pod niebo Troie. 
(7) Kto nie zna cię Warfzycki wielkim Woiewodą, 
Starożytnych Mazurow. Tobie z piękną wodą 
Służy Narew, i łafka Senatu, i zgraią 
Do ozdob ci wfzelakich drogi fię podaią. 
Tobie nowe Lucyna zdarzyła trybuta, 
I ftarego w pofagu Czapke Korybuta 
Ze krwie XiaZat Zbarafkich. Przy twym w złątęy zbroń 
Boku, Marsi Fortuna 2 Orly fwymi ftoi. 
(A) Ciebie iednak Urzędem i kunfzty prawymi, 
Doświadczony zaleca rozum przed innymi, 
Gladki twoiey wymowie w pięknym animufzu, 
Gdy:do Pańfkich odnofifz ważne fprawy ufzu, 
Юуг бе zdumiat i Senat. Ciebie. uchowała : 
Wiefzcza Themis, ibronić prawdy rozkazała. 
lakoby pod Praktyką iflowy gładkiemi. 
iewinni nie ginęli pofpołu z winnemi. 
Tak przez zwyczay pózne w rzeczach doświadczenie, 
Przyfzedłeś ku ozdobom, i takiey dziś Cenie. 5 
С2) T ty Gniazdo wyściełaiz w pola Chełmfkie iafne 
Kafztelańfkiey Ozdoby: iakoby tak ciafne 
Sieradzk:e iuż Powiaty, i świat był tak mały: 
Геб Еліт i drogę infzą pokazały. : 


Two- 
(A) Фадте Wiel. Imt Pam Podhanch Koron: Lä 
moyfki. (i) Ji W. nà: P. Woiewode: Mazowiecki War- 
szycki. (k) Saśnie Wiet, Imè P. Referendarz Korous. 
Przeręb/kt.. C 1). Gafnik Wiet Ing Pan. Gńelna/kż. Kos 
тіесро 2. 


ut SIX рае ن‎ 


Twoie widział Choragwie, poznał i Pobogi 

Dniepr Pogańfki, gdzie Turczyn, gdzi e Maffaget frogi. 
Юаїсі na fwym ftaloną Podkowa Claret: 

Sławę kuć nieśmiertelną Folfkiemu. Imieniu. 

(Оос powiefiwfzy i wytchnaw fzy z bei їп, 

w opufzezeney zafia m odze i p їп, 
Cu» Aleś i ty przefi ‹ 

A na Pabfwo faf 
Takoby malo znatz! 

А2 gdy Alpes i trudną Кї 
Tak nieznacznie i fiońce «mar: 

A72 gdy letnia ae, i polud 
Ani w fwoich Py спас л 

AZ tain, gdzie Luzytang. oftatn 
T woia wmowie powaga, i Anin 


"w mierze, 
W cbyczaiach przyftoyność, i dozor w. Cererze 


Zakochanie w pokoiu, i Darach Ішпову, 
Znaczpyi cię uczyniło Пго ет tey Korony, 
Cn). T62-cie ni iebo Konarfkim uczcilo кане m 
' €ny Przerębiki, Którego oftróznyi i cznie 
Zna Patronem, gdzię Prawo, gdzie wolność fc R 
Ani na tw ym "Kandorze fzczyrym fie nie myli 
"Twoią Roia powagą tameczne EE : 
Gdzie w powinnych terminach Pie :chliwe А Кук 
Trzymafz i Akwilony, w.piękney żeby zgodzą» 
Pąńfka Cześć przy Koronney zóftała Swoboedzia: 
Tak w.Sięradzkim imieniu zakochaw Гау. Cnota, 
Do nieba iuz famego otwiera mi wrota. 
Co». Ale komu pod fiońcem i Nieby różnemi, 
2 obie dala Fortuna fieść w Oyczyftey ziemi, 
1 w pięknym Pokoiowym z Bellona przymierzu, 
Na ftarym byé flaremu Panem, Spicimierzu. 
W twey.niebiefki Geniufz wyraża йе Cerze; 
l w poczefnym Saturnus Latynfki ubierze, 
Którego złote wieki kołem otoczyły. ? 
A fzędziwe promienie Ciemie mu okryly. 
Niewirność Ceremonii, i profte przymioty,” 
Nieobludne Charytes, ftaropolfki iey. Cnoty. 


Tena 


Сн ЕЕ?” гейт Pn P. Lęczycki M'alewfz, Ca) PH tesa 
Imć P. Konarjki Leczycki Przeręojki. Со J, Тейні imi. 
Pan Szpicim/ki Konopnicni. š 


Cp) Tenże Polus Sieradzki zna Radofzewfkiege. 
ana Sesatu fwego Wielunfkiego. 
ranice w obce Horyzony, 
nniey w domu do obrony. 
ch Piramid wyfokich, 
onowey, i Argow. ftookich, 
ie Qyczyzny przeftrogi, 
co w Sląfku za trwogi: 
; bo tako пісу czuje, 
włafne Dobro iey miłnie. 
Ukrainnym czele 
Ypatruie daleko iey nieprzyjaciele, 
(2) Mało па tych Sieradzka iefzcze ziemia miała, 
Więc trzeciego na Pańftwo Konarfkie wezwała. 
lakoby we trzech Cnota ziednoczona była, 
Czymby tężey na źwawe Lerny uderzyła. 
W tobie obraz Enzynfkich Dziadow ftarożytnych, 
Niemniey świetnych w. Kościele, jako w polu bitnyclis; 
Gdzie różne Senatorfkie niedawno Kurnty, 
Dozor Skarbow Koronnych, i ftroyne Infuły, 
Głowy miały gotowe. Z których latorośli 
Poraiowie, Pftrokońfcy, i inni ureśli. 
Których aż i ро dziś dzień świątobliwe plemie, 
Wfzytke fwoię polalo. krwią Sieradzką ziemię. 
Których rey ty prowadzifz, i fawne ich dzieie 
Przez fie i wych wyrażafz Potomkow nadzieie. 
(r) Zniiczeli o kochanku ciebie lágiellofifki, 
Którego z Sarożytney przybrał krwie Liwońfkiey. . | 
Miedzy {we Pan Achaty: ani fnadź żałuje 
Во zna. wiarę po śmierci, i w ziemi to czuie, 
Ze fie kochafz w umarłym, i cień goniąc lekki, 
Ciężkie łzami cblewafz po dziś dzień powieki. 
Nie wftydz fie o Denhofiie fata lub winniefz, 
I znikomych popiołow póznojuż żałniefz: 
. Cnota to Bobatyrfką, aiłekt sprawiedliwy, 
Wiara fzczyra, miłości moc, i ogień żywy. | 
Szczęśliwy 1 ztad Sieradź z Zjem Koronnych wielu,- | 
Ze przy takim ozywa fię Obywatelu. 


le 


(p) Wielm: Вас P. Wielunfki Radofzew/ki. (7) 
ейт: Ime Pam Konarfhi Sieradzki Buienfti. (r) 
gasnie W. Ime Р. Moiewoda Derpfki Denkoff. 
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12 Eumońfkich poboifk ci 


! Spadni lekko, i zwozu zfiadfzy pochmu 


C75 2 
Jemu Sadow powierzył Wielunfiiego Grodu, 
Jemu Fortun Szlachéckicb, iwie o Rodu, 
Przybral Zone, i miedzy Kroniki fwe dawne, 
Wpifat latom potomnym imie iego flawne. 
(s) O ziemio w ludzie żyzna, o Kraiu przebrany? 
Od pierwfzego fzczáliwie Lecha podeptany. 
Gdziekolwiek Odryzyifką krwawe klęfka tropy 
Swoie kiniefz, gdzie pyfzne przerażafz Dolopy,. 
„kie wiefzafz łupy 
Lub Gotfkimi fzeroko rościfz pola trupy; j 
Lub Czelny Zaporowfkie wartą twoia płyną 
Z tyfiącem 1bow uciętych, wraz fie ochyna 
O Dnieprowe Narody pod zimnym Bootem, 
Znaki twoie czuie Pont, wie kiellice о tem. 
Tu o wielka Królowa, tu z zaftepy fwemi, 
Która fnadź nad Tryony trzymaiz rmackiemi 
Trąby z tobą ogromne: Sama pod żelaznym 
Sroga Helmem, tu do nas 2 Zefirem przyiazsym 
rnego, 
Nawiedź Polfki Horyzon, Dom Dziedzictwa twege 
Gdzie po Woynach furowy Krakus cię przyim-nie, 
I wyniofie pod niebo Bobkiem góry fnnie. 
Gdzie razem z Korronnymi wfzytkiemi Kuruły 
Drogę Wanda zafzedizy, pierwfzymi Tytuły. 
Zdobi twego Hetmana; temu ie przyznawa, 
Temu Rządy i Pańftwo Krakowfkie oddawa. 
Tu, Nieba pochyliwfzy, wdzięcznym poyzrzy okiem, 
Oto Wódz twóy na Krześle zafiadi їп? wyfokiem. 
Którego z pierwfzych pieluch miedzy Qyczyftemi 
Wychowała Bellona tryumfy Polfkiemi. 
Ona Kaflan Woienny Dziecinie, i ona, 
Twardą zbroię na miękkie cifneła ramiona. 
Неітпет oczy zaćmiła, a w trąby huczała, 
1 miedzy ogromnymi bębny kołyfała, 
Tak gdy Drzewem i tarczą igrał fobie zrazu, 
Przywykłego Marfowi oddała żelazu. 
Ucałowai, i mile Bóg przyial go krwawy: 
Ztąd podniofi na Tatary wzrok fwóy nie łafkawy: 
Pogroził nim w Thracyey hardym Biffurmanom: 
On rogi utrze Czerni, an karki Tyranom. 


Mia= 
(s) 9. Wielm: Due Pan Krakowfki H.W. Kor ont 
Kontecpolfki s 2 
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Miafta ftiwoży i kraie, Dunay wpław przepłynie, 

Í po gorach Chorągwie Edońfkich rozwinie; 
А twardo Euxynowe ouzdawfzy brody, 

Tamteczne mu w tryumfie obiecał Narody. S 
І dał mu Klawę złotą, a Bellona nowe 
Kafztelańfkicy Ozdoby Krzefto Krakufowe. 
Szczęśliwy Bohatyrze, który tey Korony , 
ifz Orly, i wcześne dawafz iey obrony. 

way w zafingach: Oyczyźnie, i fwemu S 
iwę kończ nieśmiertelną Imieniu wielkiemu. 
° nowe ozdoby codzień niech gotuje, 

za Fortuną twoią Пе kieruie. 
nych dofzedfzy zrzódeł Kalliopy, 

Oyca Syn tak wielkiego, niech паһарі w tropy. 
Nagradz: yze Cnotliwym fortuno zaftugi, 

А fiawa Sieradzanow niech płuży wiek długi. 


r 


Na 


س 


NA DZIEN PRZENIESIENIA 


STANISŁAWA SWIETEGO, 
JASNIE WIELM. IEGOMOSCI XIEDZA 


STANISLAWA LUBIENSKIEGO 
BISKÜPA PLOCKIEGO. 


“ODA WINSZUIACA. 


77 Kadem Niebiefkiey peten dziś otuchy: 
Co mię zawiefzcze porywaią Duchy: 
Ze pióry wzbity lekkiemi, 
Powzgardzoney nie chodzę 1% ziemi. 

Widzę cię piękna ozdobo Korony! 

Widzę cię w Dzień Тубу, dzień blogośławiony, 
"Dzień nad dni Tuliufzowe, 
Nad.godziny żłote Auguftowe. 

Takie pociechy z fwoich Rzym Traianow. 

Takie ozdoby miał z Wefpazyanow, 

Ze godne dni ich pamięci, 
Ро fwoich fzrankach tryumfalnych święci. 

Widzieć lgrzyfka, turnieie, i fkoki, 

"Ognie po murach, i inne widoki. 
Słyfzeć Obelifzki kuią, . 
Wieńce z Bobku i Oliwy fnnią. 

Nie będzie tobie, (co z czafeni йе mieni ) 

Zadnych Qyczyzna ciofała kamieni: 
Nie będą naftępcy Domu, 

Kuć Koloffu, abo Hyppodromu. 
fnfzy ftyl tobie Erato gotuie, 

Nie ten, co twarde Marmury ryfuie, 
Ale co w przyfzle nadzieje 
Złotym piorem charaktery leie. 


78 
Ty iakoś wielki wfwoiey dziś ozdobie, 
Same mu wfzytko powinieneś fobie. 

Sameś, sam,i z Domem twoim 

Cnotą urofi, i dowcipem fwoim. 
Co zadziw? zKrólow że Króle pochodzą: 
Z Cefarzow fami Cefarze fie rodzą: 

Wyfokim Domom nie newe, 

Ale rofta ozdoby gotowe. 

Miedzy fzczupłymi na ftronie Faunami, . 
Lubo ftarymi Cnotą 1 Herbami, 

Ukazać Rod fwóy nieuznany, 

Skok i Rhodus ledwie doiechany. 
Acz Szlacheckiemu Duchowi, nie nowe 
Miiać i Słupy fame Alcydowe: 

Nie nifkim bawi fię płotem, 

Kiedy lata przyrodzonym lotem. 
Swiat mu otwarty, iako w fobie wielki, 
Do czapek złotych i godności wfzelki. 

Nic mu Pontu śrzod famego, 

I trudnego i nie podobnego. 

Ale ше w pierzu, nie -w fai piefzczony, 
Niew prbZnowaniu i nadzieiei płony, 

Za pracą i duże poty 

W górze palma i nagroda Cnoty. 
O! iakoš 1 ty przyftęp nie łafkawy, 
Јако miał ślifkie i trudne przeprawy, 

Niżeś doftąpił tey fkaly, 

Gdzie twey fławie Pałac okazały. 
Pierwey o ifodkie w Parnaflie Kameny 
Niewinne z razu fpracowawlzy Weny, 

WaZzyle$ o więkfze Zároie, 

Gdzie Arkturus Koła toczy fwoie, 
W-nadzieie potym przyfzłe Patronowe, 
Deptałeś Górne progi Palacowe. 

О! komu nie ślifkie progi, 

Twoiey nigdy nie uniofły nogi! 
Widziafo morze, razem cię widziały 
Hyperboreyfkie Charybdy i fkaly, 

Przy Panu równo z infzemi 

Gdyś w niewdzieczwey żagle zmiatał ziemi 
Co tam za zdrady były Atreowe 2 
Со 2а Machi ny ciche Sinonowe; | 


Do | 
= 
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Doczego nie przyfzło potem, 

Swymeś piorem okryślił to złotem. 
Byli, co w owych rozpaczali trwogach, | 
Byli, co w łodziach ufali i nogach, 

Z brzegow chcąc cicho upłynąć, 

Tyś chciał umrzeć i przy Panu ginąć, 
Co w drugiey oney domowey turniei: 
Gdzie przy żelezie a pyfzney nadziei 

Wolność oparła fię była, 

Chcąc po Panu nad буа, fife fila. 
Wielu unicfty wiatry one fzumne, 
Wielu uniofiy głowy nierozumne: 

Ty w fzturmie obrałeś onym 

Być przy Panu z fwoim spół Rodzonyme 
Tey ftateczności przez tumultow tyle, 
Nie mogł Pan iedno przyimować iey mile: 

Czym kn dalfzey fwey Ozdobie, 


Wiernym przybrał naczyniem cię fobie. 


Ztad o ftu oczach Tyniec Argulowych, 
Ztąd odwu Rogach czapka Kaichantowych, 
Gdy Łuckie Tryumfy święci 
Przy Koronney pofpoln Pieczęci. 
Po trudach zatym i pracy fowitey, 
W zabawach ważnych Rzeczypofpolitey, 
Тако fzron i bliłko śniegu, 


Przyfzło wytchnąć imieć Пе ku brzegu. у 


Ukłonow fyty, i Dworfkiey ochoty, 
"Tak za nagrodę zaftuzoney Cnaty, 
Płock głowy Korona Twoi, 
Płock w Infuły Pomiany twe ftroi. 
О iakie świeżo z ciebie miał Ozdoby! 
Gdy wcieniu przelziym Koronney żałoby,” 
O Pana, i o Koronę, 
Widzieć było żarliwość twą onę. 
Przy Twey powadze 1 poczcie ozdobnym, 
Wymowie ftodkiey, baczeniu osobnym, 
T Prawa, którefie chwiały, 
E T Oftarze w fzrankach fwoich ftaly. 
Takie pociechy! Gdyś Królewfkie Тгапу, 
I opłakiwał razem ich Fortüny, 
Ze ftan ich, i dzień weloly, 
Zmierzch w momencie, i płonne роріоїӯ» 
Na 


80 ) 
Na dźwięk Neftorow i twoię powagę, 
Wzbudzoną Kocyt pohamował flagę: 
I by co ludźkości miały, 
Same potym Parki Zatowaly. 
Potym zaćmieniu, iako йе po ranu 
Wybiło Шойсе, a nowemu Panu, 
W płafzczu i złotey Koronie, 
Na Oyczyttym przyfzło ufieść Tronie. 
Kto oftrózuieyfzy z Rodzonym spół twoim: 
Kto i w momencie żarliwfzy oboim: 
Zeby przy ołtarzach cało 
Dobro wfzyftkiey Korony zoftało? 
Teraz na glowy kwitnące patrzycie; 
| Teraz fie wzaiem z Ozdob fwych ciefzycie; 
š Gdziefzby tak Parki drzymały 
Zeby wieku wam nie doprzedały; 
Niechże dziś Tęczyn Topory swe zdobi, 
2 Srzeniawą Wiśnicz niechay co chce tobi, 
1 Myrrhow Marchią chlubny, 
Wafzey zacność porówna mu Lubny. 
А my około twego fiedząc ftofu, 
Cererze żyźney ofiaruiem wołu: 
I pod Bochową Heberą, 
Nową w dzień Twóy zakwitniemy Cera. 


С вв 2 
POD ELEKCYĄ SZCZĘSLIWĄ 


МА К ROLES TW O 
PE 0.1. 5 RZEK 


NAIASNIETSZEGO 


WŁADYSŁAWA IV. 
KROLEWICA 
POLSKIEGO, I SZWEDZKIEGO, 


Roku Pańfkiego 163r. 


Temujz Maiaśniey(zemu Pani P. fwe- 
ти Malościwemu. 


WIERSZ PIERWSZY. 


I At złość, i przefzie Koronne żałoby, 
* Które fię nowo w Tobie rozświeciły, 
Do twoiey ciągnę, o Panie, Ozdoby; 
Co. Muze maia, co Apollo fiły, 
О! ieśli godne Królewfkiey Ofoby, 
Ze tak wyfoki prog twóy przettapily: 
Aza porzucić dafz fie im na ftronie 
W nogach gdzie blifko, przy złotym twym Tros 


nie. 


P Jam. 


С 82 ) 
Jam (atis terris nivis atq; dirəe 
Grandinis mifit Pater, & rubente 
Dextera, Sacras jaculatus arces. 
Tetruit urbem (сс. 
Horat: 4.1. Carm: Od; 2. 


[9 wyftrzelał pioruny о Boże, 
(Jeli fie przebrać Niezmierność twa może ) 

Jużeś gniewu fwego czafzę, 

Do dna wylał na Oyczyzne nafze. 
Przeftań fię gniewać, a z Olimpu twego 
Spuść oczy ku тат złotopromiennego: 

Oczy ' wdziecznieyfze nad fłońce, 

Które ziemię przenikaią końce. 
Zdało Пе, zdało po przefzie te lata, 

Ze albo'koriiec i tuina świata, 

Albo wiek Pyrrhy, i ona 

Powodź fpaść miała Deukaliona, 
(s) Gdy po Hadryach pływały głębokich 
Niedofzie Tygrem karki gór wyfokich; 

Atlas po Eou brodził, 

A Proteufz bydło z pol uwodził. 
Widzieć fzumnymi Wifle było mętną 
Miecąc Не flagi; z kąd опа pamiętną 

Powodzią brzegi nabrzmiałe, 

Miafta, i Wfi pożerała cate. 
Niebo twarz fmutna upłakawfzy łzami, 
Gdy Panna w wieńcu, było pód żaglami, 

Swiat gnił, a podziemne rymy, 

Codzień więkfze wywierały dymy, 
Ztąd wcieniu długim bez fłońca i rofly 
Kwiat zarażony, i nierzdzałe kłofy, 

Na wfzytkie Koronne kraie 

Głod przyniofly, i nie urodzaie, 
Mars w tym fie pali, Pruffy odpadaią. 
Zglowniami Zywe Furye czekaia: 

Qyczyzna (ach!) niefzczęśliwa, 

Sit oitatnich z pod ferca dobywa. 

Kto — 


—r 


(8) 1627. 
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С 93 
Kto iey był frożfzym: i na kogo barży 
W fwgm utrapieniu ciefzkim Пе ufkarży? 
W Dyamencie to pokryła: 
Bieda iedna iey niedokuczyła, 
Ою z Aivernu blade, wyfchie lędze, 
Roftrzęfą na świat'lichoty i nędze, 
Wierzycli wiek przyfzły będzie: 
Chlebem rzęfa i łefne żołędzie: 
СӨ) Tak na niefwoich zemdlony gmin nogach, 
Padał ladagdzie po ftegnach, po drogach: 
Chodzili by iakie mary, 
Zarzuceni Forkom na ofiary. 
Takie Merkury poczwary i cienie, 
Pizeż las podzieniny Cypryffowy żenie; 
Albo co za cera owych, 
W górach gwarkow fkaliftych Hemowyék» 
'fako wpół potym śniegi uftąpiły, 
A chwaft i cierpkie Zagwie fie rozwily, 
Opar on iedli furowy, 
Ze trucizną i chleb im był nowy. 
Тайга zarazę upatrzywfzy w gminie 
Atropo chyża, z fierpem Пе zawinie: 
Dopiero w byftre iey tropy 
‘Lech okiem niezmierzone snopy. 
Са) Chorągwie zmurow wywiefzaia ciemne, 
Bramy fię wfzytkie ótwórzą podziemne, 
lako Demogergonowe 
Так ku wdzięcznym Elifem floniowe, 
Cifna fie Dufze nawalonym tłumem, 
Charon, nie łodzią, ale wozi Prumem: 
A Minos wzglądaiąc frogo, 
| Niewie hardy wprzód fądzić ma kogo? 
| Po wiatrach trwogi z dział ogromnych wyia; 
| Łupem, ach! ludzkim zwierz i krucy tyia: 
Tenże Nieprzyiacielowi 
à Grob, co Bratu, Zenie, i synowi. 
A po powietrzu błyfka Anjot mieczem, 
О gdzie бе chronim! O gdzie Пе ucieczem? 
Kto w zapalczywości twoi, 
Kto fiężywy, Boże nafz,zoftoi? 
F2 Szczę= 
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Szczęśliwy, który w budzie gdzie kryiomy 
Zywot utai, albo tak świadomy 

Zatopow morfkich, i flagi 

Ze gdzie zniknąć mógł tey Plagi. 
JT tak Oyczyzna uciśniona z gruntu, 
Niewie, z którego spadnie. Horyzuntu: 
І (еп przyidzie pożądany, 
Kto Izy otrze? kto zleczy iey rany. 


WIERSZ WTORY. 


AŻ niefzczęśliwą niezna fię do końca, 
Gdy na буут Niebie iafne dotąd Йойса, 
I ztotym Królewfkim Thronie, 
Sceptra widzi, i obie Koronie. 
Су) Oto ach! biedna rzecz zatrwoży nowa, 
Zaćmi fie Phebe; a wielka Królowa 
Ozdoby fwey śrzod i kwiatu, 
Niewdzięcznemu nagle znika światu. 
Pani, którey Rod wielki i wyfoki, 
Nie tylko fiawy w Europie fzeroki, 
Ale gdzie Nilus nieznany, L 
Szuka zrzódeł miedzy Marytany. 
Rodu powagę, i Maieftat złoty, 
Реіпе wdzięczności ozdobiły Cnoty: 
Tako wcienin i naftronie. 
Tak w Królewfkim płafzczu, i Koronie, 
Ona, nie ferca łańcufzki złotymi, 
Ale wiązała Dobroczyny fwymi: 
Wielom dziś nieopłakana, 
Wielom Święta iz Nieba zefłana, i 
(x) Ledwie zagalla, gdy zarazem od ni 
Para iaśnieyfzych zaćmi fię pochodni. 
Q iaka w Smoczey twey głowie 
Szkoda znaczna Stołeczny Krakowie! 
(y) Takie ftraciwfzy światła i pomocy, 
Á dni pochmurne i nie lube nocy 
Widząc po Olimpie złotym, 
I fam Phæbus gaśnie prętko potym. 


де 
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Dopiero grübfze, pod takie zaćmienie, 
Kotonę wfzytkę zawaliły Cienie: 

Taki mrok w Cymmerze ciemnym; 

Taki otmęt w Awernie podziemnym 
Tryumfy wfzytkie, i wfzytkie Ozdoby 
Wor wdziały na fie, i grube żałoby: 

Komu świeżo fię świeciły, 

Komu złoty Baldekin toczyły: 
Runął ach! Modrzew wielki tey Korony, 
Na rum którego, zadrzały Tryony: 

Modrzew, który gałęziami 

Nade dwiema przewyZlzal morzami. 
Pan niemniey w boiu dzielny 1 fzczęśliwy» 
Tako w przymierzu faly i piawdziwy: 

On Pany wfzytkie przed fobą 

Laty przenioft i dzieiow ozdobą. 
Pierwfzy o złotą fzczęśliwie Koronę 
Stawiwizy szaniec, tak przeciwną ftronę 

Z Elektem uniżył hardym, 

Ze w fekweftrze miał go fwoim twardymi 
Zwyciężył morza pulnocnego Scylle, 
Przyial Stryiowfkie zdrady i fortyle: 

A [wych doznawfzy niewdzięku, 

Na życzliwfzych uniefiony ręku. 
Za czafem ici (o! co fię nie mieni! ) 
Nań fię targnęli; ale wpół zrażeni 

Szumow fwych, z nifkim ukłonem 

Przed potężnym padli iego Tronetńo 
Ztąd na pułnocne grożną fwoię Klawę 
Podnioft Tryony, i tam Polfką flawe 

Puścił, gdzie przez ambit długi, 

Dom dofięga części świata drugi. 
Gdzie niezmierzone do przebycia Knieie, 
Ani podobne potomnym nadzieie, 

Polfkiemu kiedy Narodu, 

Stoney fkufić Meotydy brodu. 
Smoleńfk tęgimi wyfadził pioruny; 

Stolica iego nie ufzła Fortuny: 

Car fam twardo ouzdany, 

Brzmiał cięfzkimi w tryumfie kaydanye 
Ku letnim potym Notom fię obrócił, z 


. Gdzie tak Ofmańfką Hydrę опе fkrócit, 
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Ze wpół furyi fwych opłonąt, 

Ze pozarte Zwycieftwo wyzionął. 
Zatrzymał koła w famym biegu prawie 
Fortuny Szwedzkiey, o! które lafkawie 

Na świat mu wfzytek fluzyly, 

Do fwych Nieba mniey przychylne były, 
Szczęśliwy trzykroć! gdzieby niedotkliwe 
Zazdrości żądło! Cnoty iego żywe 

Przyszły wiek mile przypomni; 

T cien chwytać będą ich potomni. 


WIERSZ TRZECI 


(z) М 7 Tym utrapieniu i grubey żałobie, 
Biedna Oyczyzna coli pocznie (obie 
Widzi Tron ofierocony, 
Widzi, widzi Orła bez Korony. 
W iednym pociechy Władyfiawie Tobie, 
W iednym poczuła. Ku twoiey ozdobie | 
Swietne toczy iuż Obozy, 
Tuz gotuie tryumfalne wozy. 
Ty fmutną Cerę, i grube iey cienie, 
W iafne rozbiiefz fiońca i promienie: 
Ztobą obfitość, i nowy 
Wiek бе wróci Saturnowy. 
Zgoda, pod Wieńcy świeżo Oliwnymi 
Swiat obłapiła rękoma złotymi: 
А ten na Ozdoby twoie, 
Zgruntu wywrze wfzytkie fkarby fwoie, 
Amalthe z żywym ukaże fię rogiem, 
Сегев oraczom ożyie ubogiem: 
Pola gdzie pufte, gdzie włości, 
Pyrrha żywe powfkrzefiwa kości. 
О kto w posępie świeży zaniefionym 
Nie tufzył burzy: Kto znowu śpaść: owym à 
Bibrakom w nafze Tryony, 
Złote góry niofącdla Korony. 
Kto fię nie obrał znowu od Zachodu, 
Znowu z zamorza obcego Narodu 


2 
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| CHR 
Elektow innych prowadzić: 
Kto gmin burzyć po kątach radzić? 
Powaga w Domu, i Twoie przymioty 2 
! Zafiugi znaczne, i doznane Cnoty, 
Serca tak wfzytkich fprawiły, 

Ze na ieden glos Пе twóy zgodziły. 
yi Milczą zawiśni blafkiem twym zaćmieni, 
L Duchem niedawno inszym napusczeni: 

A ttug twych nieznanych Czoło, 
Tyfiącami toczy fię około: 
Czyli nieftufznie przed tobą ten szaniec? 
Рөтппі cię Mofkal, zna cię i Pohaniec, 
Gdy przy pofpolitym zdrowiu, 
Byłeś i fwe ważyć pogotowiu. 
| Nie zrazily cię Osmańfkie Obozy, 
Nic trofkaiące Hiperborfkie mrozy; 
Tedenci niewczas z długimi, 
i ledno Niebo z syny Koronnymi. 
Przyflagt сі Tryon, i do rąk dal twoich 
Strafzliwe Sceptrum Sarmacyi oboich, 
| Otworzył Bramy Stołeczne, 
г Gdzie nie Fatum było w tym przedwiecznee 
| Za grube dardy dziczu Pulnocnego, 
| Maíz ою Fafces Narodu Polfkiego. 
| Tu, tu beśpiecznie na fonie, 
|! 
f 


Zdrzymiefzli Пе, położyfz [we fkronie. 
Nie ftraż około Medel Kolchidow,, 
Nie tarcze frebrne, i Argirafpidow 
Nie Halabarty Tullowe, 
2) Nie potężne Pharo Neronowe. 
Qf Lecz ferca nafze będą murem tęgiem, 
| Gdzie ie nie ciafnym uciśniefz popręgiem. 
Nie niewolnicza srogością 
Ale uymiefz Oycowfka miłością. 
Rozbierzefz dobrze i uważyfz fobie, 
Coś nam powinien : Co my wzaiem tobie ? 
| Naprawifz, co wyfzło z Kluby 
Powetuiefz (co zginęło) zguby. 
O! iakoż ufzu tu Radamantowych, 
Tako i oczu potrzeba Argowych, 
| Ç Zebyś w Pańftwie tym szerokiem, 
» Słyfzał wfzytko i przenikat ee 
” cie- 
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Wcieniu poddani blufzczowym -zafieda, 
I fpać beśpiecznie w nadzieie twe będą: 
Ty iako Orzeł z wyfoka, 
Sam czuć będziefz, ani zmrużyfz oka. 
Śmiertelne fily nie zdelaiac nigdy, 
Ale przez haki takie i Charybdy, 
Watpié o tym ci nie trzeba, 
Dóydziefz Dziadow i dofiężefz Nieba, 
Іо triumfie! Tedy nie krzyczymy: 
lo Triumfie! tedy nie huczymy: 
W Indach i Tule daleki, 
Zyie Królem Władyfiaw na wieki. 


ODE HORATIANA 


Beatus ille, qui procul negotiis 
Ut prifca gens mortalium 
Paterna rura bobus exercet Jais Soe, 


Lib: Epod: Ode 2. 


| 

О: Tako błogofławiony, 

Ten, który pracowitym Oyczyfte zagony 
С Тако ftarzy )' orze pługiem, 

Ani żadnym nciśnion na dobrach fwych długiem! 
Swym go nie uftrafzy tonem 

Trąba, апі Eolus przykrym Aquilonem 
Na morzu, Kopy niegoni 

lęzykiem, ispółkow fie z moznieyfzymi chroni. 
luz on to sadzi Winnice, 

Twspiera niedołężne tyczamy Macice; 
To fierpem w koło chwaft krzywym 

Obżyna; latoroślom daiac plac fzczęśliwym. 
Tuż pogląda, gdy wieczorem 

Z gromadnym bydło wraca fię taborem. 
luz dobrey nadzieje pełen 

Syci miod; iuż i owce 2 miękkich ftrzyże wełen, 
Albo gdy głowę offuie 

Ciezfzki Iabiki Autumnus, o iako fmakuie 
Grufzki fobie i iagody; 

Latorośle, i prace wiafney fwey nagrody! 
Które on przy fporym dzbanie, 


Ofiarnieć, o iafny ftraźniku Sylwanie Мі« 


— 
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Miło mu, gdzie Пе zieleni 

Wdzięczna trawa, w Iodlowey przefypiać fie cieni. 
Gdzie ze zrzódeł wody huczą 

Lekkim fzumem, a w brzegach Nereidy mruczą. 
Gdzie i dzięby kwilą w lefie, 

Która oczom muzyką pożądny fen niefie. 
Cóż? gdy na świat fpuścił Śniegi, 

І cierpliwym luppiter 5сібпіе lodem brzegis 
luz on ze pfy ро krzewinie 

Cieka; i na parkany duże. goni Świnie. 
Tuż fieci па fofzkach w doły, 

Wftegnach miece zakrytą zdradę na kwiczoly., 
luż chyże fzczuie zaiące, 

І żorawie z za morza goście przychodzące: 
Ktoli gdy fię tak fpracnie, 

Nie zbyty w fobie miłości ogień poczuie? 
Cnotliwa gdy iefzcze komu 

Małżonka rząd opatrzy i dziateczki w domi» 
laka Sabina, i ора 

Pracowitych Sabinow nie piefzczona Zona. 
Uniey mafz po pracy dzienny 

Izbę ciepłą, zaftaniefz i rząd nieodmienny. 
Bydło zawíze zliczy опа, 

Samafz i iałowicom wysmyką wymiona. 
I flafze przyniożfzy wina, 

Strudzonego ogrzeie. Męża u komina, 
1 nie tey zaprawdę ceny 

Oftrygi, ni Lukryńfkie, ni Włofkie barweny, 
Które Pontus rozgniewany, е 

Swymi w ten Kray przez morze przybiia bałwany. 
Nie ieft tak i Bażant kruchy, 

Tako młode profiątko do włafney fwey iuchy. 
loófki larzabek ani, 

Tako Kapłón domowy. Kto i profzę zgani 
Wołową sztukę do chrzanu: 

I zproftego Salate Kopru i Łopianu: 
1 koźle ma fobie za nic, 

І iagnię zarzezane rolnych Bogu granic. 
Pod tak uciefzną biefiadę 

Co widzieć za uciecha? Iałowic gromadę 
One wracając Пе z pafze 

Kurzą pel, a przed nimi Buhay fobie halze.. 


Wi- 
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Widzieć i Czabanow cugi;. 
One iecza pod iarzmem wywróciwfzy plugi. 
Ipfzczoł pracowite roie, 
Kolo domu igrzyfka odprawuiąc swoie. 
То gdy rzekł Lichwiarz Alfiufz, 
Podobal fobie mieyfkie obyczaie, i 1452 
Miefzkać. miedzy myśli chłopy, 
2 рушу fwey nie Zyiac wigcey potym kopy. 


ODE HORATIANA 


Гоп Ebur, neque aureum 
Mea Za in Domo lacunar с” 
Lib. 2. Ode 18. 


N Te od kości floniowy 

Domek móy, ani świeci złotogłowy; 
Nie ftrop Hymetfki fzumny, 

Gdzieś Afrykańfkie dzwigaią Kolumny: 
Anim ia po Aftale 

Królewfki Dziedzic opanował Sale: 
Ni mnie z Indow oftatnich, 

Sieroty przędą ką adzieli fzarłatnich. - 
Alem ia zaś fzczęśliwy 

Wcnote i dowcip. Czymem fprzyiazliwy, 
I kochankiem bogatym, 

Będąc ubogim, A-dofyć mam na tym. 
I ni ocz nie podnoszę 

Do nieba ręku, ani więcey profzę 

aciela meżnego; 

Kontent z Folwarku błogofiawionego. i 
Piynie dzieñ za dniem, plynie 

I. drugi iutro, cą ieden dziś minie. 
Ty każefz fiec marmury, 

O fwey niepomniac uboftwie natury, 
Ani oftatnim grobie, 

NaDomy pylzne i Palace fobie. 
Wypierafz z brzegow morze, 

Mie kontent w iego terminach i porze. 
Cofz? i iłabfzym sąfiadom 

Rozrzucalz kopce, i choć ich zle wiadom 


С от ) 
Za fieroce granice 
Rozpościerafz бе. Zkąd włafne dziedzice 
Iako ach! wypędzone; 
Wędruie Matka wziąwfzy ich na łono. 
Aleć takiego Pana, 
Frebowego czeka Dwór Tyrana, 
Gotowy wiecznie iemu. : 
Gdzie fie mafz nędzny: Ziemia ubogiemu 
Tafz, która i Królowi. 
A ıi Пе złotem dal Prometheowi 
Przekupić Charon frogi, 
Ani Tantalus był u niego drogi. 
` O narod. wszytek.iego. 
“Теп wciefzkiey pracy mdleie, ubogiege 
Gdy flyfzy, Ze go wzywa. 
Wzywany i nie wzywąny przybywa. 


ODE HORATIANA 


Urodziłem fię do Poetyki, zkąd spadziewam fię. | 
Imienia nieśmiertelności. JAR 


биет Ти Melpomene етгі бс. 
Nascentem placido, lumine videris Өс. 
Lib. 4. Ode 3: 


N4 kogo wdzięcznym okiem 
Poyzrzy(z Melpomeno, nie onprzy głębokiem. |1) 
Ifthmie. paffowaé fie będzie, 

Ani na Achayfkim zwyciężca ufiędzie, 
Wygrawfzy zawody, wozie: 

Ani on w Marfowym woiennym Obozie, 
Z Królami porażonemi ; 

Stanie przed progami Kapitolińfkiemi: 
Ale mię więkfzym uczyni 

Woda przezrzoczyfta Oyczyftey Lutyni, 


I kołem Gaie rozwite, = 
Dadzą żyć mym wierfagm lata nie przeżyte.. 3, 


A fnadź mię sprzyiaznych fila, 
Miedzy już Poety Polfkie policzyła, | 
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Takofz i Weną i Cnotą 
Zwyciężyłem zazdrość. О! co Lutnią złotą 
Słodkim naciągafz Kamenom 
Niebiefka Piery, która i Balenom 
Niemym w morzu, i Łabęciom 
Daiefz głos gdy zechcefz: Twoim ia to chęciom 
Powinienem i ozdobie, 
Ze mię teraz palcem pokazuią sobie, 
Parnaffu Wiefzczka Polfkiego: 
Co tchnę i podobam йе, mam to 2 баги twego, 


Na Seym rozerwany w Warszawie 
15. Liftopada 1639. 


CH w domu ferca. Proróckie wiefzczyły, 
Które i w drodze wieści o tym były, 

Ze na tym ftanąć nie miało 

Stroynym Seymie; Tuż Не itak ftało. 
Wylaly próżno nabrane te wody, 

A dla burzliwych fzumow i niezgody, 

Cośmy pod niebo aż latali, 

Sucho barzo na piafku zoftali. 
Komu mam przyznać? Goracymli Fatom? 
Czyli niefzczefnym wzgledom iprywatom ? 

Przez co dzi$ rozrywaia Seymy: 

Przez co wkrótce rozerwiem fie i my: 
I którafz była tak potężna fita 
Któraby fobą fię nie obaliła: 

Rzym fwoie Tryumfy zgubiły, 

I Atheny gdy namedríze były. 
Boię fię, boię, Prorok, ach! zły fobie, 
Zeby w tym wieku i doyzrzałey dobie, 

Qyczyzna dla tych fubtelności, 

Do oftatniey nie przyfzła trudności. 
Во w czymże więcey złote dni trawiemy 
Tylko, Ze: wmorzach fwoich fie. ету. 

Nie ftruzmy iuż dla Boga więcey 

Tey wolności, bo zginiemy pręcey. 
Im te oftróżniey Charybdy miiamy, 

Tym fie potężniey o nie rózbiiamy. 


Znak 
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Znak pierwfzy, (a powiem to śm /efe / 

Zguby nafzey, Konftytucyi wiele. 
Teli o równość idzie i tytuły, 

Czemuż dawnieyfze w tym fię nie poczuły 

Wieki i nafzy Przodkowie: 

Ach! wy mędrfzy dopiero synowie. 
Tylko, tylko bierzmem w oczach komu 
Cudze te światła, i Ozdoby Domu? 

Bez Xiążąt co na to tak biią, 

Niechay Swieta razem rwą Unią. 
Bo tymci fercem związali fię z nami, 

Będąc wolnymi fobie Narodami, 

Zeby te, które z fobą wnieśli 

Czapki złote, na głowach fwych nieśli. 
Niechżeby drudzy po Lidze tey Swięty, 
Nie nofili fię nowymi Xiążęty 

Cierpieć tych, cierpieć, którzy ftarzy 

Poki Niebo świecić im tak zdarzy 
Bo gdyby oni, a w polu kamienie 
Co raz rość mieli, nie tylkoby w cenie 

Szlacheckim Domom ubliżyli, 

Ale światby fobą zawalili. 

Tedyfz dla iedney upierzoney Dumy, 
Wiftały w Oyezyznie tak nawalne fzumy: 

Tedy dła iednego Filaru, 

W fzytkiemu fię obalić ciężaru. 
Hey! ruguymy fie. a kto znas przyczyną 
Niech pieczętnie, a wfzyfcy nie giną: 

Tylkoć dla iednego Synona 

Legla Troia, niefzczęśliwa ona, 
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LESZCZ YNSKICH 
OD SŁAWY NIESMIERTELNEY 


Pob WIAZD 
JAŚNIE Wierm: leao Mości PANA 
IANABOGUSŁAWA 
HRABIE NA LESZNIE 


|. LESZCZYNSKIEGO. 


NA WIELKOPOLSKA GENERALIA 


PRZEZ 
SAMUELA ż SKRZYPNY 
TWARDOWSKIEGO 

WYSTAWIONY | 
W PozNANIU 


Roku 1643. 6. Lipia 
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C Piewam Senat, i wielkie w Polfzcze Generaly, 
"V А nie nowe Domowi Lefzczyfifkiemu chwały: 
Ku iednego ozdobom dzifiay BoausłAwa, 
Porufzone z pod ziemie. "Godnali zabawa 
Będzie to piora mego? Muzo ty (01842142, 

Która tyle wdzięczności z Duchami zrządzifz 

W pierfiach moich, że one wyważywfzy zmróku, 
Na tym, któty buduie, pokażę widoku. 

Са) Miafto ieft w Wielkopolfzcze ku Йойса zachodu 
А tamtego Stolica i Głowa Narodu, 

Starożytne, i piękne;'od nieznanych owych 
lefzcze (madź założone Potonikow Lechowych. 
Ztądże, lubo z początkow małych rosé. рослеїо, 
W te, którą dziś widzimy, Możność Пе zawzięło, 
Leży fobie nad wartą, którey zrzodła czyfte 
Polewaią daleko Błonia przezrzoczyfte; 

Gdzie pod'poźne Hefpery, widzieć więc parami, 
Młodź ochoczą, przechodząc 2 fwymi fie 'Damami. 
A w oczu im Naiady z rączymi Trytony, 

Stroią gwoli uciefzne igrzyfka i goriy. 

To frebrnymi po wierzchu pierfiami błyfkaiąc. 

То fmukłymi dłoniami w oczy fię pryfkaiąc. 

"О wo dziwna wefołość tżyżność tey wody. 
Zdrugiey ftrony przyległe sady i ogrody 
Różnych pełne rofkofzy: a nie tak ćwiczeniu, 
Ani Cyrklom zielniczym, iako przyrodzeniu 

J mieyfcowi powinne: gdzie pod Umbra fiadać, 

I ranne Kollacye zwyczay bywa iadać 

W upałeniach fioneczüych, kogo szwędzą muty, 
Lub odmiana powietrza ciefzy i natury. 

Mimo infzych grzeczności i pochwał [wych wiele 
Które zdobią to Miafto, ma obywatele 

Polerowne i ludzkie, iako'z gładkiey mowy 

Так poftępków Szlachetnych. Ма (убу dank gotowy 
Do którego poloru, powod ma nie mnieyszy. 

Z wyniofłości Powiatu i Szlachty tameyfzy; 


.Któ- 


(a) Periprhasis Ројпата, 


gó 
Która ta odprawuie Fefty wfzytkie fwoie, 
Na wymyślne prezenty fadząc fig i ftroie: 
Naywięcey pod Swięty Тап. Tu wefelne Akty, 
Tu Pogrzeby i różne traktuie Kontrakty. 
А cofz gdy һе przypatrzy okręgowi w murze, 
liego Dymenfyey pufzczoney po fznurze, 
Ma z czego бе ukochać: tak i mury kołem, 
1 Rynek fwym kwadratem toczy Пе wefolem; 
Tak Bramy patrzą па fie, tak równe ulice: 
Aż i złote nad zuchwał widzieć Kamienice: 
(0) Tu Stawa z wyfokiego Olimpu zftąpiwfzy; 
А fwoie tam zawody na czas opuściwizy, 
Zwyczayne Kawalerom i Argiwfkiey młodzi, 
Gdy co roku piątego taki Feft dochodzi, 
Na fzumnych biegać wozach, a kto znich ubieży, 
I zatym do Korony i Palmy należy; 
Na krześle fzczerozłotym fiedząc, uznawała: 
"Tu śrzod Rynku kofztowny Pałac zbudowala. 
Oczy dotąd śmiertelne ludzkie nie widziały. 
Wfzytkie fię tam Dowcipy na ten kunfzt fkładały. 
Oprocz temu patrzać nań, i wniść fię tam godzi 
(c) Kto przyiaciel: ani go ta iego obchodzi 
Wielmożność i ozdoba. Zwawe nie fkrwawiły 
Lerwy oczu, ale mu dla Oyczyzny miły 
Tanio co ieft drogiego: i nie ciężko bywa, 
Gdziefzkolwiek go do fiebie Bogini ta wzywa 
Przez ógnie, przez i miecze, i tyfiąc yrudności, 
Zeby tylko (ach!) rzadkiey doyść Nieśmiertelności. 
(A) Іей z marmuru czarnego W kwadrat zbudwany, 
Alabaftrem tak slicznie biało przeplatany, 
Ze wtey fwoiey różności (ile kto źrzenicą 
Doyzrzy tego byftrzeyfzą) zda fię Szachownicą. 
Zaraz w iego Arei, z marmurów mienionych 
Podawa fię Fontana na czterech złoconych 
Lwach ftoiąca, odlana z Korynthyifkiey nfiedzi! 
А śrżod Вор Aśpifowy;gdzie dwie parze fiedzi 

Sy- 


— = 2 ааныш A 

(b) Sława, ін Spevie 8 Perfona Deo, rezyduiąca na 
Olimpie, gdzie co: piąty rok: bywał confluxus wfzgtkieir 
Græcyey: (zkąd Olimpias pro Luffro feu quinquento ) bila 
sae fig ad ludos vifendos. (о) Pałac Јат dla przytaciek 
tylko. (а) lego geriphráfis, 3 


07 
Syren Alabaftrowych, nad Czałzą Fontany, 
Wiefzaiąc fie, a w ręku Porfirowe dzbany 
Wyniefionych trzymaia: zkąd gębami Lwiemi 
Woda pryfka ағ о po przylegley ziemi. 
Ale płaczą i same oczy Wiecznym zdroiem; 
I czoła kryfztałowym poc im znoiemi. 
Cf) Wzgó inki około wi ie marmurowe, 
Które wewnątrz popftrzyly Macice регіоуе 
Przeplatane koralem: gdzie po tynkowanych 
Drogo ścianach, Hiftoryi wiele odkowanych 
(2) W miedzi, i ftarożytnym widzieć Mozaiku“ 
О tych zwłafzcza Heroach, którzy kiedy wfzyku 
Krwawey fiużąc Bellony, czego dokazali, 
Czymby fobie lafkawa Panią tę ziednali, 
A wyzuwfzy człowieka, po Śmierci wfkrzefzone 
Z prochu gdzieś ich popioły były poświęcone. 
Widzieć naprzód plyrącą łodź ftooką owę 
Wyrobioną na flawe niegdy lafonowę 
Z Terebintow Thespiyfkich; a ta złote ono 
Za Tatarfka Phafydą fkazuie mu Róno; 
I Phryxa, i przy wielkiey zarazem nadzieź 
Króleftwa bogatego, Małżeńitwo Medei. 
"Tamże Пе 2 Minotaurem Thefeus paffuie, 
Tam z wężami Herkules w kolebce mordnie, 
(4) Тоа Kuryfteufza, żeby świat od wfzelkich 
Zbawil dziwow, zaciąga prac dwanaście wielkich. 
Co sprawiwfzy, przy gębie Atlantyckiey szumny. 
Daley nie przefkoczone zabiera kolumny. 
Toz późniey Hippomenes Atalantę goni, 
Azbyftrfzych Enomaufz przefzyniony koni 
Łamie szyie: ów zatym ubiega Koronę! 
12 Cyranki wygrawa kiedyfzkolwiek żonę. 
Tóż piekna Semiramis mury dziwne klii 
Asfaltyckim Karukiem: toż z Artemizyi 
Powftawa Maufoleum: to Rhodus fie chwali 
Swym koloffem , Dyanę Archeftratus pali. 
Faro gore na morzu, Piramidy wfítaia, 
[W Labiryncie Dedali, z Synem fie błąkaią. 
(7) Aż na zniewieściałego w tym Sardanapala 
Nowa Medow i Parthow uderzyła Fala. 

G AŻ 


СУУ Ganki. Са) Różne malowania. САУ Ant iquitates 
favulo[oe Heroum. (42 Monarchie ezterye 


С 98 ) 
Aż i ztąd wnet Narodow to niezmierne brzemie, 
Przenofi fie dą Perfow. Tu smocze. zaś plemie 
(W) Robi fifa w Grecyey z zębow Echiona, 
Tu grzechy Edypowe, tu j krwawa ona 
Miedzy Bracią niezgoda. Такой z drugiey {топу - 
Buczne kwitną Atheny 2 swymi Helikony, 
1 Taygety oliwa. Tamże Thermopile, 
Y Marathon, i innych wifi w Delfie tyle 
Ich korzyści. Toż ісі gdy Пе przeuczyli, 
Tylko co Alexander 2 kąta йе wychyli, 
AZ przepadnie Azya od kofica do kofica, 
Niechcąć cierpieć drugiego oprócz fiebie itoa. 
W tym Alba, w tym i Rzymscy naftaia Quiryni, 
Gdzie o! iako przybylo wiele tey Bogini 
Т ozdob, i'kolorow! Tam Regulufowie 
Kurioni, Fabie; Swięci Kamillowie, 
Wybiiaią Francuzy. Tam i wielcy oni I 
Paffuia fig z Afryką oba Scypioni. 
Nakoniec wfzytkich tych Burd ansa i przyczyna! 
7 fundamentow fie samych wali Karthagina: 
Фе na dwuch fię izkopułach domowych rozbiła, 
1 wlafnym swym brzemieniem kiedyś urazila 
Królowa: са Narodow: ledwie przedtym wiaki 
Swoiey była mężności, fa po dziś dzień znaki, 
"Te kunfzty i obrazy widzieć niefkończone, 
Któryfpi tam iaśnieią drogie ściany one, 
Ze niómiafz i profpektu, imieyfca żadnego, 
Bez czego, ku zabawie oczu, ofobnego. 
A takimifz kolory swiecą fię i Wieże; š 
Których cztery, a każda rogu {wego ftrzeże 
1 kwadratu Pałacu. Zkad otworzonymi 
Od kryfztatu górnego W srebro fadzonymi 
Widzieć wfzytko oknami. Tóż gdzie iuż do góry 
Wfchod wznofi fig zielony, i wiedzie na wtóry 
Piętr Pałacu; miedziane drzwifię otwieraia , 
Których dwie Smaragdowe kolumny wspieraią. 
A na frebrnych podftawkach , Nimfy złotolite, 
Glowy Zubrze trzymają w Фуатепсіе тусе. 
Jedne ztych, na famych drzwi czele fzafirowym 
Rózgą złotą fkazuiąc, 2 napifem takowym: 


To 


powini e e rii ہے‎ i 


CR) Cadmawum semen, 


ŃSKIEGO NA Je IE HRABiE BoGusłAWA. 
Drzwi gą Porty ery,z tey i owey ftrony 

Złote obie: zkąd weście do Sale przeftrony 
Niewymównie iiafney, gdzie fwoie inż miewa 
Bogini ta Publiki, a dziś fię fpodziewa 

Gości wi dzięcznych, zaczym tu częftować ich będzie, 
Smieia fie od ochoty katy wfzytkie wízedzie, 

Z wdziękow Gospodarfkich: ftoly uftawiaią 

W fkok fluZebne, A progi slifkie zamiataią. 

(/) Ciekawe Inwidye, i tu fie wtraciwfzy, 

Tofz Ściany гар ilerami drogimi obiwfzy, 

(7) lakie mogły Sydońfkie utkać niewolnice; 

Na nich poroz ;flawiala ofobne EH 

A: włafne Konterfekty, (czymby więkfzey temu 
Przyczyniła ozdoby Dniowi dzi fieyfzemu ) 
Przodkow tey Familiey. Oni w Togach wfzyfcy, 
Rze ekibym że Geniufze byli to tu nifcy; 

Albo których w Lakonie Likurgus brakował, 

Albo którym Cyneas z Pirrhow fie dziwował. 

А naprzód gdzie na przednim wchodzący ch widokn, 
Widzieć w świetnym iakimfi przychodząc obłoku, 
(m) I z nową Ćrześciafifkiey pochodnią światłości,” 
Pana do nas z Perfztyna; ten tak wdzięcznych Gości 
Z Czech tu przynioft Dambrowkę Miecławowi żonę 
W niey Rzymfkiey Religiey matke i obrone. 
Widzieć było za iezo pracą i przykładem, 

Te tu dzicz bałwochwalikim ne ipufzczana iadem 
Mienić Пе w Religią: za marne żywioły, 

Węże, Drzewa, pochwilly, krzyże iKościoły 

Nowe witawać, а hurmem do Swiętey fię wody 
Niezmierney рісі oboiey ubiegać Narody. 

Za со iako т 2 Nieba poblogoffawiony, 

Так i tu ubogacon zacnymi Imiony 

Od Pana i Pani fwey. On też tak Tafkawy 

Znaiac РоШа Géniufz, рггепіой бе z Morawy 

G2 Ze 


CI) ¿midi wtym Pałacu urząd. Ct) Przyfięp = 
okazya do Stawożytney оти Lefzczyń/kiego 4Analogiey, 
(m) Philip Panz Pevfztyna z Czech tu przyfzenfzy, 
Indigena, 2 pierw/zy Domu tego przodek. Ап. Dom. 
G65. 


ко DZIEDZICZNA WIENIAWA; 


тоо.) j 


CA Ze wfzytkim tu Narodem, i rozrządził znacznie, 


A tu tuż od Filippa wielka Пе ta zacznie 
Syna iego Fabryka. Cóż? fkąpe Fapiery 
Dzieiow Polfkich na on czas, gdy te Bohatery, * 
Prze niepamięć z grubych nie polor dowcipow, 

2 Prócz Ze brat Filipow 
€o) Polak p zy Bozuta. po Włochach i onych 
2 Dwór fic tu Rzymfkiego Xięży naciśnionych, 
Siadł na Arcy-Bifkupiey Gnieźnieńfkiey Stolicy, 
On iednak po zgwałconey [wey oblubienicy 
Tedy przez Bretyflawa, 1 zuchwałe Czechy, 
Bez-żadnego żywota fmaku i pociechy 
Zyiąc, tyłko żałofne pifał Treny о niey 
Zesz'teysemelańcholiey:i fam ufechi po niey. 

(p) Tóżrpotym na Kulawfkich widzieć Rudygera, 
I ponimrodzonego zarazem Werner, 


"Złotych Krzefiach fiedzących. Ci w Zbawicielowey 


Co robili Winnicy ? "Gdy w Bolefiawowey 
Опеу do'Prus wyprawie “па ftare Rogany 
Pozoftałe ruguiąc pulnocne Balwany: 

Za czas krótki zbawili ich korzyści fifa, 

Siła i Dufz zyfkali. Cóż: gdy zwyciężyła 
Złość Narodu? bo јако woyfka 2 pola zefzły, 
J ftrach im oczy wrócił, znowu Пе do przelzły 
Niezbóżności kinęli, pokrywizy naturę 
Wilczą fwoię, á fame tylko czcząc Purpurę. 


С) Po nich także Poznańfcy. Filippowie oba 


Siedzą swietno Bifkupi: i Dom i ozdoba 

Tedna ich ogarneła, á iako Imiony, 

Tak i z sobą nieróżni, każdy z infzey ftrony; 
Qyczyznali na Szańcu niebespiecznym ftała, 
Łodkali Apoftolfka kiedy Пе zachwiała. 

(r) Toż Giermaki szarłatne z Swiętymi бе razem 
Rokietami miefzaią, i krzyże z żelazem. 

Piękny Mir, i Niebiefką wiodą z sobą zgodę. 
Widzieć gdy Poznańfkiego dawno Woiewodę 


()-PAilip syn ¿ego Żołnierz. (o) Drugi Bozuta 


2 


4drcybifkup: Gmeżnieńfkć Ann. Dom. 1027. Dług. x. 1.1.7. 
(2) Werner i Rudgier Kuiawfcy circa Ann. 1170. Dlug. r. 
3.1.5. (9) Philippowie Poznań/cy ¿eden znich An. 1196. 
dęrugi-1132.- (r) Bronifz de Gozdzikow - Woiowutk Waits 


woda Poznań/ki An, Dom.1725. Dlug. 1. 1.1.6, 


(TOT 

Z Gozdzikowa Bronifza wielkiey tey Wieniawy, 
Przechwalebne pamięci godne iego sprawy 

за razem i Qyca. On ройт | owych, 
ich na Qyczyznę machin onradowych, 
Wygnanego na nogi ftawia tu Pudyka, 
I tad na Slafk do Stryia prowadzi Henryka. 
Gdxie ludźmi i woienna spia, pofilony, 
Do Ë га i dziedz 


lyrańfki 


Paradyfk założył, i nadał bogato; 

lakoby trwalfzych Пе dobr fpodziewaiąc ża to: 

1 niebiefki, za ziemfki ten wyfrymarczywfzy 

On Paradyz, żył żywot nad ten tam fzczęśliwfzy. 
(2). Toż, widzieć coś za ftarca w poczefnym ubierze 
Opufzczonym do ziemię: w fmętney iednak cerze 
liakoby ku żalu fkłonioney poftawie 

Godney politowania. Tyś to byt Przecławie, 
Którego gdy do Węgier Króleftwa drugiego . 
Ludwik ztąd tu odieżdżał, tego tu Polfkiego 
Fieeregem Uczynił: i nad infzą hoyność 

Ręki Fańfkiey, wfzytke буға, poruczył Doftoyność 

I Regiment Narodu. Wczym acześ Emuly , I 
Ë twe Anialinwidye, takes iednak czuł 

Т żywy nioffanimufz, żeś przebył te Lerny, 

Panu fwemusdo końca uprzeymy i wierny. 

Dopiero gdy Helzbieta Matka tu Królowa 
Ludwikowa przybyła, 4 Гога w tym nowa. 
Rządow i dyfzkrecyey Niewieściey Haaa, 

Czym. ftarcow co cnotliwizych -z krzefet pozfadzała 
T doftoieńftw Koronnych, albo ie młodymi 

Albo pozarzucawízy Węgry łakomymi. 

Z kąd zdzierftwa, i bezludzkie ubożlzych drapieży, 
E wfzytko to cofzkolwielk komu. nie należy, 

Biedną Polfkę ftrapiło. W. którey twa 
Ażeś i ty nakoniec z wielkiey. tey rufzony 
Polfkiey Generaliey i władze wyfokiey, 

W cieniu gdzieś i prywacie zapadfzy glebokiey, 
Oplakiwat fortunę z upadkiem iey blifkim, 
łednak na Woiewództwie dożywizy Kalitkim, 


I 


2 nie- 


RE — 25 
(7) Przecław i Gótuchoz 
U Wielkop. An. Р: 1370. 


(5) Paradyfka fundacya 
wa /l'oiewoda Kalż/ki Gene; 


102 ) 

Се) Z niego, iako doyzrzaly Peftowy Tabłoni, 
Trzey opadli Synowie, meze wielcy oni. 
Z których ftarfzy Fryderyk, na Kuiaw fkiey złoty 
Siadł Katedrze; z oboyga i Domu i cnoty 
Wielki Kapłan: ten kiedyfz doczekał fię owych 
Szczęśliwfzych wżdy nad Оуса czafów lagiełowych. 
Gdy Qyczyzna, k któratak ótworzona była 
W fzytkim wfzytka rozboiom, iakoby ożyła; 
A prawo, i przez ludzi fwywolnych karanie, 
Godnąści Пе wróciło swe A inowanie. 
(w) Tedy Kościoł zakwitnął, tedy i Kniawy 

Wielką miały ozdobę z piękney tey Wieniawy. 
A niemniey fię pifaly i drugim ztych Panem, 
W (ед pogodę fzczęśliwą Srzemikim Kafztelanem. 
On ftroynym Dziewofiębem za Karpacką. górę 
Jedzie, Władyfiawowi ро Zone, а Córę 
Cyliy kiego Komefa: gdzie (co było gruntem) 
Wieczne zaftanowiwfzy przymierze z Zygmuntem, 
Wraca fie z pożądaną do Krakowa gością: 
Тат о z јака р yięty wfzytkich był radością! 
Swiadczyły, ku powinney czci Oblubienice, 
Pofnowaue blufzczami Bramy, i ulice. 
(x) Rachfal trzeci naymłodfzy wziawfzy na Гуа, толе» 
Dział Gołuchow, zaczął tryb i dzielnicę опе 
Z Gołuchowa Lefzczyńfkich: wfzakże iedną z sobą 
Konkurruiac ftarością zawlze i ozdobą. 
On także na ufiudze ftrawiw zy Oyezyzny 
Wiek бубу miodłzy, pokoiu, i darow fie żyżny 
Rozmiłował Cerery; za którey zdarzeniem, 


Znacznie ze ewfząd oplynat dobrym wfzytkim mieniem, 


i rzygodzić i z inną ich wiecznością nabywfzy, 
W tım jednak nadewfzytkie Przodki fwe fzczęśliwfzys 
Cy) Że zoftawił Rachfala Syna, nad którego 


417 


W tey wfzytkiey Familiey, niebyło wi kízego. 
у wizytkiey L ey. y ęxizeg 


Zkąd 


Го 2 Fryderyk Bifkup Kuiaw/fki 1401. (w) lan z 0- 
wa Kafztelan узет) 1399. (x) Rachfat GrP d 
ujawjki An: 1403. (7) Rachfat! Lefzczysńfki Dworzaz 
m 4 Sekretarz" Fryderyka Cefarza, pierwfeg, Hrabia 
elena Marfzatek Kor. onny, pot ym Kafztelan Poznań 


?епеғай Wielkopolfki dweunafta Starofiw infzych Sta 
rroz. РоПет do Wegiers 
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Zkad Imie to Szlachetne żefię tak nadało, 
Jakoby iuż dziedziczne wtym domu zoftało 
А2 na wieki. On zaraz młode trawiac lata 
Na piękney p 
Przy. Dworze ryderyka Cesarza trzeciego 
W Re *genszpurku pozoftat: pretko od którego. 
YA Rossa i grzeczności fwoiey ae апу» 
Poflem naprzód do Węgier, do Króla | ройапу 
Matyafza Korwina: gdzie wfzytko ро myśli š 
Pana fwego sprawiwizy, gdy w tym dóbrey myśli 
Ола Пе okazya ae wieczorne Се y» 
A Król pełen oc hoty, swe tam Kawalery 
Powabił ną Kopiią, i gonitwy гапе, 

Nie mogło być i w sa oi. ono utrzymane 

Serce wielkie Polaku, że równo fię z z temi 
Przyobięcał Królowi, toż gdy zwyczaynemi 
Plac szrankami okrefzz t á Król w tym .ochoczy.. 
W zopełnym ku nafzemu. Kiryfie pofkoc zy: 
Wzaiem i ten nie czeka, i tylko co złoży 
Drzewo z konia żartkiego, wnetże go położy ) 
Zrażonego па ziemi, iednak bez obrazy. š 
Осо żad ney do niego nie wzlawízy urazy, 

Owfzem i uradował i przyznał zwy cięftwo, 
Ono w nim urodzone pochw RY meltwo. 
Cz) Tenże do Kazimierza роЙапу tu potym 
Od tegoż Fryderyka (iako dzieje o tym) 
Z wielkim fmakiem obudwu;onę to ozdobną 
Odprawil legacyą: Ze i tu ofobną 

Wziął od Pana pochwałę, i tam z drugiey. ftrony 
Łafką byti honory wielkiemi uczczony: 
Gdy mimo te, które wiek w mocy ma, kleynoty, 
Do dż iedziczney Wieniaw y, Lwa w Koronie złoty 
Са) Przydano mu. na Hefmie goły miecz trzymaiąc,,. 
l czym iefzcze Dom iego więcey wywyZfzaiac 
Hrabftwem utytulowan: w którey dziś ozdobie 
Buia, i aZ do wieku bedzie buial fobie: 
Syti nieba na koniec, iflawy poftronney, 
Kiedyfż do fwey powrócii ziemie fie Koronney, 


erfpęktywie i różności świata, 


Ра- 


(23 Znowufz i tu do Kazimierza lagielowiczaą (a) 
2684 ла Lesznie Hrabia, š to lufigne Lefzczysi/kim søs 
жата fury. 


104 ) 


Panu zaraz i fwoim nądewfzytko miły: 

Zkad gotowe do niego one fię zkupiły 

Dygnitarftwa i łafki, że iakoby walnym 

Ogarnion ich nawalem, przy tym Generalnym 

Staroftw infżych dwanaście z łatki trzymał Panfkiey,  ' 
Toż na Kafztelaniey dokonat Poznafifkiey. 

С?) Ciebieli Dobiefiawie nie widzę Puhało: 

Któremu tylko to fie uftyfzec doftało 
O {ауле Tagiellowy, i woynie z Krz 
Wneteś, ако dobry Syn, 2 innymi Polaki, 

Zygmunta, i onych tam odbieżawfzy włóści, 

2 iego konferowanych tafki i hoyności 

Sobie w Węgrzech, na rumor ten fię tu powrócił, 

Í zaraz z częścią ludzi ku Prufom obrócił. = | 
Gdzie dofzedfzy Hetmana, Miftrza lnflantfkiego, 

On tedy z Czech i Pańftwa zwiodfży Niemieckiege 
Kupy wielkie, na pomoc Prufkim tym prowadził: 

O czym, żeby fie wprzód zniofl z niemi i naradził, 
Wybóczył fam па Malborg, woyfko zoftawiwlzy 

Pod Golubiem ftródzone. Ty to wnet zwietrzywfzy, 
Odważny Wieniawc u, tak niefpodziewanie, 

Jako piorun bez wieści nderzyłeś na nie: 

Ze ich pierwiey zamielzał i pożarł Mars krwawy, 

Niż z oczu sen otarli, i przyfzli do sprawy. 

Miftrz przybiega, na krwawe tylko poboifko, 

A że, i fam nie w ręku, było tego blifko. 

Ale tenże i potym w pamiętney potrzebie 

Owey pod Granewałdem, wiele czynił z fiebie: 

(c) Wiele więźniów, i wiele tryumfniącemu 
Narzuciwfży Chorągwi do nóg Panu fwemti- 

Toż gdy odtchnal z tey cery, i długiego boiu, 
Przemęckim Kafztelanem dokonał w pokoiu, 

Z iedney fię rozrodzi гу dofyć znacznie żony. 

Tako niemniey i Rachfał ztad błogofławiony, , 
Ze odumarł dwóch synow, ftarfzego Rąchfała, 
Wielkiey także po sobie Polfki Generala 


Та- 

С2) Dobiefizw Puhata Kafztelan Przemęcki An. 1410. 
Cc) Potomkowie iego twan Sędzia Katifkt, Rachfat, Mi- 
kolay, lan na Karninie, Cherubini lędrzey Duchowny. 
Rachfat Lefzczyńjki Podkomorzy Kaliki Generat Wiele: 
Kopośjki. 


С ros D 


lakoby Пе przefiadać niedaiąc nikomu 

Była to iuż dziedziczna Ozdoba w tym Domu. 

(4) Onze iz:Podkorsorzym oraz-był Kalifkim, 

Kafper drugi rodzony. O! i ten nie z nifkim 5 
Udat fie añimufzem, gdy zarazem z miodu 

Plac i:pole .pszeftrońne maiąc do zawodu, 

Zolnierzem wprzód do Wołoch, potym roty wodził 

Z Alexandrem do Mofkwy, i fifa dowodził 

Ręką filną. Za со wziął Radzieiow, i inne 

W Siewiefzczyznie dzierżawy, gdzieś tam Ukrainne. 
(e) Po nim wielcy obadwa naftaiją Synowie. 

A i tu, u Rachfała, Płocka Пе na głowie 

Stroyna świeci Infułą od kamieni drogich. 

On fierot był Patronem, Oycem on ubogich: 
Wfzytkim dobry i miły; iefzcze dziś Szpitale 
Wołaią to Pułtowfkie, i ku Bożey chwale 
Podniefione Fundufze:,Onże czyftą wodę 
Podcbawfzy Narwinę, i mieyfca urodę 
Bifkupiego Pałacu pierwfzy podniofi mury. 

Cóż? gdy fkorym przyciśnion terminem natury, 
Rospoczętą fabrykę, aż naftepcy, fwemu, ` ` 

A zatymi Koronę zoftawił Krzyckiemu. 

(f£) Drugi także na Brzefkiey Ian Kafztelaniey 
Stołku fiadł, iuz nie nowym fwoiey Familiev. 

On na piękną wędrowkę wiek puściwfzy młody, 
Różne widzi pod flońcem Kraie i Narody. 

A pierwey Erydanu (prawdali Ze owe 

Stoią tam Topoliny, snadź Phaeotntowe 
Opłakuiąc fpadnienie,) brzegi przewiedziwfzy, 

1 Tybru, i innych tam Włofkich wod fkufiwfzy, 
Toż gdzie czarna Ararjs, i Sekwana, chyżćm ` ` 
Rwie wirem fwym Insułę pod cudnym Paryżem, 
Zaiachał do Francyey: 4 tam fię wmiefzkawfzy, 
I humory Narodow fobie podobawfzy 

Tako iedne z nafzymi: oraz i Магупе, 

Domu tamże wielkiego zacną Heroine, 

Ku woli {wey przybiera, i Swiętym zwyczaiom. 
Toż fobie wfpamiętawfzy со Oyczyftym kraiom, 


Co 


— 


Rąchfat: Leszczyńfki | Rwfztelan £edzki ро tym Вар 
Pzocki. CF) Jan Lefzczyń/ki Kafztelam Brzejki, Кайгів- 
гек Sztuchow/kć Starojfla. s 


(ad) -Kapper Lefzczyń/ki Starofła Radzietewffz. Gej 


C тоё 

Go i fwoim powinien: nazad Пе tu wrócił; . 
A zataz oczy wfzytkich ku fobie obrócił. 
Wfzytkich ferca: że i Pan przy boku go fwoim 
Prętko po tym pofadził, i Staroftwem .dwoim 
Radzieiewfkim po Oycu i Słuchowfkim+drugim 
Znacznie ukontentował, A wczafie nie dlugim, 
(в) Toż бе Talka 4 oraz i doftoyność zlala 
Na jego iedynaka na potym Rachfała; 
Gdy tamże na Kujawach Brzefkim Woiewodą 
1 razem byl Staroftą. Co że (nadź przefzkodą 
Jw brew było uchwałom nie dawno Seymowym, 
Uczynił to dla zgody, i przykładu owym, 
Co lie na zakazane prawem рпа honory, 
Ze pierwfzy witał z Senatu» Którey Pan pokory 
lego wdzięczen, á oraz przy takiey wolności, 
Animufzu, poftrzegfzy rzadkiey fpofobności 
Do dziet wielkich, Poflem go poftał do Iwana, | 
Mofkiewfkiego na on czas fiawnego Tyrana 
Z przeważną legacyą: po woynach iuż onych 
Pod Pfkowśkich, i Folockich izczęśliwie fkończonycha 
Zeby który wtumulcie i huku woiennym 

tanął Pokoy na on czas, był іп2 nieodmiennym 
I wiecznym z.ftrony nalzey; wzaiemli бе ftanie 
То? od Kniazia wielkiego, 4 fpelna oddanie 
Inflant wfzytkich naftąpi, i armat, i Grodow; 
(Wczym. zwłok fila i prózuych dotąd bylo zwodow) 
inaczey fig do nowey ans woyny wzbudzi. 
Z wielkim on to fprawowal grubych tamtych ludzi 


Dziwem i attencyą: których rozumienie т. 
Było to; że na famo tylko miał spoyrzenie W 
Zapomnieć йе Тугае. Со iednak tym fprawił, Si 
f takiego fzkrupulu oto go nabawił: M 
Swiadczyły Komiffye zaraz wyprawione, P 
T granic obiema Раш ізет okrefżone. š K 
Za co pełen Oyczyltey i Pañfkiey wdzięczności, . P: 
Siadł na pięknym uftroniu wfżytkich maiętności, LT 
Którekolwiek усуп Domu od początku byty, k, RZ 
Sam dziedzicem. Zkąd złote wieki otoczyły P 
ы Ко- 0 

ca P 


(а) Rachfat. Lefzczyń/ki. Woiewoda wprzód Brze- 
fki, potym ob incompatibile z Radzieiewfkim Starofiweńw 
depofito Palatinatu Aa/zzelan Srzem/ii à Radzieiew/ki Stat 
rofin. DS 72 


( 107 ) 


Kołem go Saturnowe, zkąd i tak bogatą, 
W oczach nafzych Goluchow ozdobny 'dziś fzata: š 
A czymby odprzodkow, fwych , nie był niet liwfzys 
Dokwitnat, К elanem Srzemfkim potym bywizy. 
Z tak wielk em Оуса powftawaia 
el czego dofięgaią 
i oezy te były, 
i dzieła pa y: 
fte wczas Radzieiewfkiego; 
[Tylko go, rozgośc y w Domu,u wielkiego 
Córy piękney. MarfzaIka, па on czas ze Bnina; 
W fam kwiat, nieublagana znioffa Prozerpina, 
(7) Oycem iedney dzieciny.. Lecz Andrzey gdzie fiedzie: 
I zktóremi równany Kawalery będzie? 
Tużli znieprzyiacielem wręcz rozprawować, 
Тп і było fortele iego upatrować, 
T nayfkrytfze imprezy. Czego оп Rotmiftrzem, 
_ Z onym, wfzytkiev dzielności i wodzem i Miftrzera 
| Nie ważył fie z Stefanem, które gwałty były: 
/ Które ognie: żeby go kiedy uftrafzyły ? 
Dniepr twardo ouzdany , Połocki dobyte; 
Staroduby, i fame kamienie pożyte: 
Wielkołuki, Wieliże, Sokoły, Toropce, 
1 gdzie niezamiarzon, nodze Polfkiey kopce. 
t Pulnoc wfzytkę obefzły, Pfkow aż obegnany; 
Zatrzymał tey fortuny impet rozigrany. 
‚ Co, acz Panu należy, rece iednak biły 
Koronnego Rycerftwa. О! gdyby rozbity 
Те mgly Не nie nawifne, które wielkich ludzi 
Wadzą iławie, że fie ich w ziemi nie dobudzi! 
Snadźby fame przyznały, А przyznały fźczerze. 
Męftwo ono i ferce w onym Bohaterze 
Pod Orfzańfkie poboie, i nawrzate pola 
Krwie Mofkiewtfkiey plugawey, dotąd u Pozwola. 
Pana prócz naypewnieyfzym świadkiem miał fwe cnoty: 
| Toż potym niefpufzczaiac naymniey 2 tey ochoty, 
Zygmuntowi trzeciemu, iako znacznie ftawal 
Przy Zamoyfkim w Wofofzech: i iakie wygrawał, 
O cześć Bofką żarliwy i doftoyność Krzyża, 
Potrzeby z Beglerbegiem na on czas Kanyża? 


I nafze iuż 
Które na ich b 
(4) Tana, Inbe St 


ły 


u 


Na- 


WOW m 98 Ec 
а 1 (%) lan Łefzczyń[ki |Radzieżew/ki Stavofla. Сї). An- 
drzey Lefzczgifhi Moiewoda Brzejki Nakieśfki Starofías 


С то8.) 


zyły go tedy Hidry na Cecorze 
Tyfiąc głowne Pogańfkie: fnadZby-mu i morze 
1a ) 


ma nieprzebyta Rhodope nie była; 

Wola gdy by nie уу Уа, 4 ku fercu fila. 
; I yfokiego humoru zr Żony: Ki 

Co i Rożwan na oftrym haku zawiefzony; 


RES. A š 
+€Ż i on tam należał, ale i w domowey 


K 
CHafbo wieku ') zzewnętrzney zawierufze owey, € 
Lepfzey ftrony-pilnuiac, na wielką zarobił Т 
Łafkę fobie u Pana. Który go ozdobił 
kim zûd Woiewodą; 4 potym Nakielkie ү 
Konferował Staroftwo. Той na przyiacielfkie * 


A 


Wylawfzy fie uftugi; Zadnych iednak nigdy С 
Publik nieemiefzkaiac, na ślępe CharyBuy R 
Smietci napadł okrutney, 4 (w czym gwałt człowieku) t 
W niedóyrzałym, i ledwie połowicy: wieku, G 
Ск) Aleiefzcze niewcześniey i daleko raniey 1. 
Trzeciego znich Rachfała taż Awernu Pani 


€ 


a, tylko co Zazgnaw zgafila. 
Temu wiofna dopiero pietnafta, roniła 

Hyacynty na głowę, ró 
Czym miedzy fie хү 


że i fiołki, 

ietnemi Phebowemi Półki 
Udać mial Pierydomi (kto fię fpodzieie 
Kiedy zdrady!) w wyfokie zatym rosé nadzieie, 
Taki wfchodzi Lucyfer, ni 


szumne fwe konie 
Tytan z morza ochynie, taka twarz i fkronie, 
Po których fię, gdy ze fnu wdzięczne przetrze oczy, 
Roffa frebrná, i ZyZny pot niebiefki toczy. 
ebrna, i żyżny pot n y 

7) O! i tyś niedopędzii fiufznych fw ch lat prawie 

2 ç EZ r оС š 2 Ў P. 
Wielki swieżo Koronny Kanclerzu Waclawie! 
Także w tobie-uftaty, á w famo jaloby 
Rozświecone południe, nagłe te ozd 
Zekto wfpomni pod 


oby; 


$ dzień prętkie twoie zeście, 

Pod fefty, 1 pow zechną radość w tym tu mieście 

Z wiazdu twego na on czas, w gronie takim ludzi 
Niepodobna do żalu że fie nie pobudzi: 

A zaraz nie pomyśli: i coli pod Пойсет 

Na (wym mieyfcu zoftanie: ieśli ieden końcem | 


Wizy» 
(A) Rachfat Lefzczyń/ki Dzierżawca  Lubodziechi. 


(D асбью Le zczyńfki Kanclerz Koronny Generat 
Иле оро Warechi, Kamionecki IStarofa, 


етты pA OBERE NG CA A ы каарет NN 


С roo 2 
AWfzytkich moment splendorow: i tylko popioły 
Kurzą Пе za fzumnymi*na Elidzie koty і 
Z wyciężcow Olimipickich: á gdyby nie fama, 
Pani ta nieśmiertelna, pie znać by Pryama 
Ani Troie w kurzawie. Owowfzytko piany 
Które ftroi po brzegach Pontus rozigrany. 
J| Rownąś i ty przyfzedfzy ku takiey ozdobie, 
[Którą oprócz famemu powinieneś fobie, 
Sceną był tey próżności. Zkądeś różnym niebem 
I zpół krwawych Marfowych żelaznym fię chlebem 
Bawić począł; do Inflant, przeciw Karolowi, 
Wznacznych pocztach flawaiac fwemu Zygmuntowi; 
А potym i do Mofkwy. Znowu odmieniwfzy 
Сезе infzą, iakiby wionąt wiatr życzliwizy 
Rzęczom fwym doświadczając; od bebnow i woyny; 


legi 224 a 
zku) Udałeś fie wnet potym na Dwór Pańfki ftroyny. 


"at 


Gdzie depcac slifkie one czas niemaly-progi, 
Jednak nigdy ftatecztiey nie uniofieś nogi, 

| Po tamtych alabaftrach, ani ułafzone, 
Z toru*cnoty, mogły zwieść chimery cię one. 
Cóż? gdy itu tylko czas kofztowny ftrawiwfzy 

| Nadziękach 4 ukłonach, nie byłeś fzczęśliwfzy 

| Prze hardą tę Dyonę; która tym, co chwalą, 

| I ze fłońcem wichodzącym ofiary iey pala, 

| Wzaiem bywa przychylna, i pomaga wiele: 
Ty, iako żyw, nie bywfzy, nigdy w tym Kościele, 

| А malo albo źadney doznawfzy nagrody 
Zaftug swoich, pod umbrę i Oyczyfte chłody 
Raczeyś obrał uftąpić. Gdzie przybrawfzy fobie 
Równey w ftarożytności Domu, i Qzdobie, 
Rozrażewfką Malzonke, z nia przyfzłe niewczafy, 
Uciechą i lubymi fłodził fobie wczafy. 
Ze Pan kiedyfz wfpomniawfzy na godność, i one 
Cnoty twoie odłogiem dotąd położone, 
Omiefzkaney tak dlugo wetuiąc nagrody, 
Ażci w Dom, Kalifkiego poñar Woiewody 
Górny (tolek: aż pretko, w znak dalfzey fwey. chęci; 
Mnieyfzey pierwey, toż więkfzey poufal pieczęci. 
duż ta Cnota z domowych wyrufzona cieni, 
Nowych zaraz poczęła nabywać promieni, 
Która lub fama fobie wfzytką ieft ozdobą, 
1 bez ludzkiey fig chwały kontentuie fobą; 


IIO ) 
O fortunę nic niedba, A na ziemfkie z oka 
Dumy i ambicye poglada z wyfoka: 
Jednak kiedy podufzczy honor ią przez dzięki, 
1 gdzieś tam pograżoney doda w tym kto ręki, 
Wnetze ftanie na nogach, i Oryonową 
Wyfokiego dofięże aż Olimpu głową. 
Taki wzroft twóy, te duchy, tylkoć fię zdarzyły 
Tak piękne okazye i w Tobie ożyły. 
A z wdeięku i tury przymiotów oboich, 
Гага їе wziął i Рапад wfzyftkich za swoich. 
AZ powaga, ludzkością oną cukrowana, 
Aż Rada z pofpolitym dobrem miarkówa 
Ani żadne z uft twoich Orącuła brz y 
Woli Рай ciey, tylko te, które Пе 2% adzały 
Z Izbą niżfzą. Toż miłość i ludzkie fa wory, 
Toż wten trop, ifortuna ze fwemi fplendory 
j doftatki wfzytkiemi; które oraz гобу 
Z talką Pańfxą. Cóż? i te pochwilinie znioiły 
Wielkiego Ańimufzu: i lub przybywało, 
Na cię iefzcze nie'dofyć, iefzcze było mało. 
Bo gdzie chiidym Klientom ucho i fkłonienie: у 
Gdzie młodzi. nadewfzytko Szlącheckiey ćwiczenie 
Było więkfze; w którymeś ozdobny Obłoku 
Rum on więc do Pańfkiego czynił fobie Boku: 
Zkad iako Maieftatu zaftęp i ozdoba, 
Tak wybor Geniufzow, i co Zywízych proba 
Pochodziła dowcipow. I iako ich fila 
Na nogi promocyą twoia poftawiła! 
Nie iednemu па (ато tylko wfpamiętanie 
Тууеу dobroci, ferdeczna z oczu łza ukanie: 
Ale iefzcze nie tak w Dwor, i iego wlepiony 
Twarz wielekroć niefzczerą, żeby zchęci ony, 
Którą w niem ku Oyczyznie miłość podufzczała, 
Gdyby zdrowia, i famey krwie potrzebowała; 
Miał co złożyć. Bo tylkoż gruchnęła pod owe 
Do Prus Expedycya napaść Guftawowę, 
Zaraz w tak niebespiecznym razie nie miefzkając, 
A przykład i pobudkę z fiebie drugim daiąc, 
Rozwił ftroyną Chorągiew о bok Panu fwemu. 
Gdzie co бе podobało niebu upornemu, 
Przyimowal to z Ovczyzną: inaczey gotowy, 
Przy oftatnich fortunach, naftawić był glowy.: 


Mi- 
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Стэ 
Mimo infze na koniec'cnoty {wey nadgrody, 
Aż i te tu obadwa Wielko-Polfkie Grody 
Z lafki Pańfkiey odniożfzy, gdy funduie Rządy 
J ua pierwfze zafiada luryzdyczue sądy, 
Зако Ociec па reku od wizytkich ni 
Jednym razem, aż cięfzko w ferce uderzony, 
Spuści głowę; i kiedy naywięcey weloly, 
Miedzy fama ochotą, i żyznymi ftoly, 
Wieczor fmutny przyniożfzy, uftąpi na łoże, 
A febra w tym, iako go dopaść tylko może, 
Porwie, nad Wulkanowe żarliwfza kominy: 
е prócz'w famych nadzieiach zoftawiwfzy syny, 
A wfzytkich w pódziwieniu, i ferca cię fzkości, 
Srzód półudnia, i oney zgafi urbczyftości. 
«my [eden iefzcze z tey liczby kont 


rfet zoftawa, 
A wdzięk iakiś niebiefki, i dziwną wydawa 

Z fiebie iasność. Ono iak po wipaniałey twarzy 
Rumieniec fie szarłatny Lucyferów żarzy 2 
Włos'ozdobny, żywy wzrok, A zroniona broda 
Wdziecznym śrzonem: Belfkili on sto Woiewoda 
Bachfal? swieżo któremu, gdy Пе przechwalały 
Z ludzi wieki, równego dzifieyfze nie miały 

W rozumie i wymowie. Toż i wiefzcze owe 

W Delphie gdzieś Оғасийа ożywfzy Phebowe, 
Pszyznałyby, co niegdy potkało Solona. 

Wuim i żyżność dowcipu,i płynąca ona 

Mowy wolność, co była? Tedna famym duchem 
Traby Apolinowey, A złotym łańcuchem 
Dużego Alcydefa; którym animufze 

Ludzkie wiązał, i owe ро Awernach dufze 
Wodzil gdzie chciał. Słyfzały wielekroć to беуіпу; 
Jnterregna fiyfzaly, gdzie 2 chęci uprzeymy; , 

1 ztey, którą Oyczyznie winien żarliwości, 

О; iako ftarożytnych Praw iey i wolności 

Nad oka ftrzegł Zrzenice. Przy tym murze ftala 
Strona flabfza; gdy fakcyi możnieyfzych fie bała, 
1 Panow oppreffyey. Ani go affektow 

Ani wietrzyk Prywaty, ï ludzkich respektow 
Owiał kiedy, ale przez narzucane złota 

JI podatkow podmioty, cała iego Cnota. 


Któ» 


(ws) Rachfat Lefzczyń/ki Woiewoda Beki Hrubie- 
Jzowjki Starofim. 


Którey nie iuż domowi, i dobrych tak wiele, 
Ale obce Narody; i hieprzyiaciele 
Sami fie zdumiewali; fala cna kied 
Przyniofia tu z zamorza niebywałe Szwedy; 2 | 


I zginąwfzy dopiero Pruffy Пе poftrzegly. Ё 
SINAWIZYCAO| y bie p Siy 


А tu Перту Śmiertelne Oyczyźnie zaległy: 
Kto i tedy na on gwalt- wypaść ochotnieyfzy: 
Kto i bóku Pańfkiego naden był pilnieyfzy: 
І gdy przez złość fortuny, á niechętne nieba, 
Rzeczy było zatrzymać koniecznie potrzeba 


Ufności i powagi: gdy śrzod ogniow żywych, 

W famym ognia zapale, á wfzytkich fźczęśliwych 
Guftawowych fukceffach, o pokoy traktowal 
Komifarzem z drugiemi; że kiedyZ przekował 
Трог on we zwyciężcy, i ublagal fwemi 

Słowy nad Ambrozya i kanar fodfzemi: 


Przeniożfzy go gdzie indziey. 'Owo, na czym zgoła 
Machin onych ftanety rozbiezane koła, | 
Ze Pruffy wyzwolone; które przepadaly, 


A wprochu i popiolach iuż Пе fwych nieznaly: 1% 


Ze Wifla1 Baltytkie zawalone brody, 

Do fwoich fie wróciły Portow i fwobody, 

Częścią on byl naywiekfza. Za co wznak wdzięczności 
Hrubiefzow, Гіппе tam po nad Buzu włości : ! 
Wziął od Pana, á Imie wielkie fobie fprawil, 

Które w Synach Zyiacych wiecznie tu zoftawił. 

С») Te, zefzlych świątobliwie, widzieć tam obrazy 
Oycow tey Familiy,,kz2adney dotąd fkazy 

Nie maiac śmiertelney; tak i owfzem śliczne, 

Ze tylko co nie żywe. Takie więc rozliczne 

Kramy {we Indyanin na jarmark wyłoży 

W Goi, lub Malabarze; nad co nic i droży 

lczymby fie napafla żądza wiecey chciwa 
Znaydować fie nie może: albo iaki bywa, 

Kościoł więc pod Wielkanoc; kiedy w.poft nie luby, I 
Chodząc przez dni Czterdzieści w włofiennicy gruby, 
Ledwie rumor pod ziemią i głuche Awerny 

Porażone ullyfzy, wnet fie do niezmierney 


Wzbu- | 
EE RR араар 

(z) Dotąd. Lefzczyńfcy „umarli m konterfetaeh te. 
wych wyltawieni na Sali tego to Pałacu, 
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Wzbudzi wfzyftek radości, i mierzione wory 
Pozrzucawfzy z Oltarzow, w dziwne ich splendory; 
Lcozkolwiek drogiego tylko gdzie zawiera, 
Po kofztownie obitych ścianach rospościera. 
(o) lako tamże zarazem z drugiey widzieć ftrony 
Sale tey przezrzoczyftey, poważne Matrony, > 
Pocztem fwoim, w Rantuchach do ziemie ozdobnych 
I ztych każdey, trzebaby rumow tak ofobnych, 
I Palacu takiego; ktoby chciał ich cnoty 
Przy wielkim urodzeniu, 4 zaraz przymioty 
Należące ftanowi i dziękom рісі biały, 
Udać godnie:Te to są, со Dom ten polały 
Krwią swą wfzytek, i tyle przyiazni weń wnioflty; 
Zkąd takie rozrodzenia i zwiąfki urofy. 


Niemal mu ze wfzytkiemi w wielkiey tey Oyczyznie 


Znacznieyfzymi Domami. Nigdy Nil tak żyżnie 

Niepolewa Egiptu, ani złota rodzi 

Tagus więcey, oftatniey Kalpy gdzie dochodzi, 

Tu ftare Koscieleckie, Stadnickie, Zgorczańki, 

Łafkie, Chodkiewiczowny, i Oftrożańki, 

Tu Zbarafkie: o! wiakich па оп czas ozdobach! 

Snadź tylko po marmurach, A próżnych 4215 grobach. 

Mówią o nich Tytuły: Ito, i te 2 nimi 

Umieraią drugi raz. Tu z Opalińfkimi 

CAtym Parka*nie fzkodzi nigdy zazdrościwa 

Трой żaglem zupełnym łodź ich zawfze pływa 

(p) Dawne ligi. Tu iedna Firleiowna z fobą, , 

Taka zgraię prowadzi! Ledwie z tą ozdobą, 

Matka Bogow Cybele do Midy wieżatey 

Na Phrygieyfkiey przyjeżdża Катосу bogatey. 

ма wfzytko ісу Potomftwo, 1 Wnukow tak fifa, 

Które różno po niebie wielkim rozładziła. 

А wtym Sreńfka orfzaku Baba świątobliwa, 

Tako Świeca na {tole pózno dogotywa 

W domu iuż fwym oftatnia. Które zniey nadzieie, > 

T wfzyftkie fię ozdoby zlały na Firleie. 
Tych 


(o) E Diametro 7m Mażrony wmarte także Domow 
różnych: zkąd rodowitość i wielkie koniunkcye accefferunt 
Domowi temu. (p) Firleiowa Matka Woiewody Bet- 
fkiego którą urodziła Sreńfka Szczęsnego Sreńfkiege 
HMoiewody Płockiego Cora oftatnia z Familieg беи. ` ` 


— 
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C T14 ) 
Tych o! iaka i dawna, i po dziś dzień cera, 
Od pierwfzego począwizy w Polfzcze Filegera! 
liakie zafiadaią Kuruły bezskońca, í 
SnadZ by południowego nie widział kto Пойса. 
Tuż i fiarzy Xiążęta Rufcy Пе ozową; 
Oftrogfcy i Zaflawfcy, i drugą inż nową š 
Po Zbarafkich przylaznią zięci Wiśniowieccy, 
Oni, tak Annibale sprzyfięgli Tureccy. 
(q) Тейсгуісу, Offolińscy, którzy w iakim pierza 
Nieśli fię ftarożytnie, wiednym to Kanclerzu 
Samym wfzytko w nim, iako floneczne promienie 
Do iednego Faeton Zodyaku zżenie; 
W nim i Rzymfka powaga, i Attyckie foki, 
Tako wfzytkie do Urny zniofly Пе głęboki. 
Zkądrprzy wdziękach Oyczyftych i gladkiey wymowie, 
Nie iuz one w Prorockiey Dodońfkiey Dąbrowie 
Wychodzą odpowiedzi, ale zdrowe rady, 
І witodkości iezyka Поуа bez przyfady. 
Co wielka Brytannia: co Rzym myslit fobie: 


“Сау w takim animufzu świeżo i ozdobie 


Widział go przyieżdżaiąc do świetnych Twych Grodow, 
Z tym applauzem i dziwem onych tam Narodow: . 
Takoby wftał Scipio, albo Auguft, który 

Porośpinał na wierzchu Palatyńfkiey Góry 

Akciackie Łupieże zdarte i korzyści, 

Sam Kapitolinowi drogie śluby iści: 

Wioząc Пе na Karocy w fzumne białe konie, 

Lubw ftroyne Marmaryckie zaprzężoney Słonie, 

A tu miafto fie wfzytko, w tey uroczyftości 
Przepachnąwfzy oliwą, ttzęfie od radości. 

Równy'i tam zgiełk ludzi, czego iako żywy | 
Kto nie widział, na one ubiegał fię dziwy. 

Gdy ftroie ci Hufarfkie, i fukien splendory; 

Ci konie, i różne ich widzieli ubiory: 

Gdzie co Karamania, i Dyabekitfkie ; 
Mogły kużnie, co uwlec Haftyrki Miflytfkie Т 
Z welen złotych umiały, wfzytka fie ich znioffa a 
Na on prezent robota, tak zacnego Pofia. 

Cóż: gdy fzumny przebywfzy prog Kapitolina, 

Nogi święte całował wielkiego Quiryna? 


N A | 


(4) Kanclerza Koronnego dziś elogium. 


(-115-) 


«A w one Пе tozpłynął Auzońfkiey wymowy 


Zrzodla złote: tako fie-on tam Purpurowy ` 

Zdumiał Poczet: 4 oraz i zawftydził fiebie, 

Ze co w cieniu pułnocnym i nie ludzkim Niebie 

Miał nas >а wychowańce grube gdzieś Dnieprowes 

Swoie widział powftawać Tulliufze nowe. : 

Słufznieby mu Sarmackie Laury należały, 

(ғ) Tu druga/Radzimififka iako także fila 

Wnofi z fobą Familii: A te urodziła | 

Sanguszkowna Możerfka na on czas wielkiego 

Romana Woiewody Cora Braclawfkiego:, 

Z nim czapkę, i ftarynne Xiążęce tytuły, 

A Кіе nieśmiertelne, i z Mofkiewfkiey Ufy 

Lupy oraz zdobyte, gdzie będąc Hetmanem; ` 

Z onym światu ftrafzliwym wfzytkiemu Tyranem 

Tedy Wafilewiczem, dokazował wiele: 

Zkąd przepadfzy piorunem, na drugim tu czele 

Otwartey Ukrainy pogańftwu wfzytkiemu, 

lakim Tatarzynowi był graffuiacemu 

W frętem iey i obroną? lefzcze Roś to baczy,! 

I tyle: pod Humeniem mogił krwawych świadczy 

(5) A nietylko że z Оуса Xiężna zacna była, 

Ale z Serpikich Defzpotow Babę wywodziła, 

I zewfchodnich Cefarzow, (o! do iakich progow 

Swoiey przyfzła ozdoby) aż.Paleologów, 

Tym trybem nie przezwanym, po Eoyfkie morze 

Długo wfehod i poranne kłaniały Пе zorze. 

Toż fwych бе Radzimińfkich piękną pifze zgraią, 

Którzy (zkąd Mazowieccy Xiazeta naftaią) 

W tamtey-ziemi wielkiemi zawfze u nich byli, 

I urzędy naywyżfze na fobie nofili. 

(ғ) A wprzód u Zemowita o obu Macieiach, 

W zmianke piękną w dawnieyfzych czyni А0 dziejach: 

Gdy ieden Wojewoda. Mazowieckiey plagi, 

Drugi także Marfzałkiem Pańfkiey ftrzegł powagi, - 
Hz" ] po- 


(6) Radzimińfka żona tegoż MWoiewody, 4 Matka 
dzifieyfzych Woiewodzicow, która ich nie tylko wgokrewa 
ność zwielkimi Domy, ale 2 wmaiętności zbogaciła znaa 
cznie. (5) Urodziła Deszpotowna Serbfkz. (u) Масіеч 
gowie Radzimisńscy: teden Moiewoda Mazowiecki drugš 
Kasztelan Warfzawjki. 


€ 1:6 > 
T porzadkow Dworowych. Tegofz potym syna 
Niefzczęśliwa z Olbrachtem pomni Bukowina. 
Gdzie od Xiążąt Hetmanem z ludzmi wyprawiony, 


, Częścią teyże fortuny i klę(ką był ony 


Z Królem równo. Sam Пе prócz zdrowo powróciwfzy, 
A na Kafztelaniey Warlzawfkiey dożywizy, 

Си) Które iednak ozdoby różne różnych byly, 

W Qycuiey Stanifławie wfzytkie йе fkupily 
Podłafkim Woiewodzie. On pod złote owe 

lefzcze Пе urodziwfzy wieki Auguftowe, 

Gdy i pokoy głęboki, i Prawa powftały 

Teraźnieyfze na nogi; bawił fie nie mały 

Czas przy Dworze. Ze jako przez Śmierć wtym odmiana 
Z infzą cerą nowego naftąpila Pana, 

I Mars zagrzmiał Stefanow na zimne Tryony, i 
Kto Пе do okazyi porwał piękniey ony, 

Rętfzy nadeń,? Gdzie świetną Chorągiew rozwiwfzy. 
A iako uczeftnikiem trudow ktwawych bywizy 

Т Dzieł wielkich, tak Паууу; i zwycięftw zuchwałych 
Tam tym nigdy Narodom nie zapamiętałych, 

Odniofi dank swóy z drugiemi. Toż pamięci świętey 
Zygmunt trzeci, nie daiąc zawziętey 

Cnocie iego w puł krefu, do rady wziął sobie; 

Oraz ku. Woiewodzey wyfokiey ozdobie 

Liwfki, Kamieniecki, przydawfzy mu Grody, 
Nakoniec w pierw[ze one woienne zawody 

Z harda Mofkwą, wyprawion pofłem do Stolice, 
Gdzie o dawne w Siewierzu traktuiąc granice, 

W cudzey ziemi żywota zbył niefpodzićwany, 

Od Maiżonki, ani ууф winnie opłakany. 

Tednak nie zoftawuiac tamtemu go niebu, 

Ciało tu przywiezione fwoim do pogrzebu: 

(w) Ale zmierzchby mię zafzedł, i pierweyby w morze 
Hifperyifkie zapadły nieścignione zorze, 

А niZbym ia policzył wfzytkie te tam Dziady, 

Których w ziemi czekaią kofztowne pokłady 

(x) Pózney nieśmiertelności, Tu oprócz ich cnoty 
Famięć żywa zoftaie; 4-Рапі oto ty Gio- 


(A) ғап аш Radzimińjki IFotemoda Podlafkt Ociec 
Matki ich; Liwfki i Kamieniecki Starofta. (w) Czterum 
niepodobna wiedzieć 2 policzyć wfzytkich. (x) Pani taż, 
to, Йаша 4 tego gospodyni Pałacu zagaiona wyżey per 
allegoriam, kżórą £z perpetua, = 


Cir.) 


Gtofy brzmią, i iezyki nie flychane o nich; 
Cózkolwiek chwalebnego zoftalo tu po nich. 
Tedy te wyftawiwfzy, w drogiey oney fali 
(Których żaden śmiertelny ięzyk nie wychwali) 
Су) Monumenty umarłych: już fię w tym gotuie 
І do żywych przyjęcia. А wprzód wyprawnie 
Senat, i Rycerfkiego ozdobne gromady 

Kola tych tu Woiewództw. Nie byłby bez zwady, 
Kto albo dziś leniwy, albo mu co w oku 
Zawadziło ponurym, żeby znieść widoku 

Nie mógł tak przyiemnego, i ku czci nowemu 

W pole Generałowi nie wyiechał fwemu. 
Brzmią bruki od rumoru 1 koni, i wozów; 
Niektóre do ntarfowych wchodzą więc obozow 
(2) Przykurzone popiołem, ale iakie ściele 

Na fwoie Zlotorucha z Adonim wefele. 

(a) Szerza Ве wyłożone Kotcze Kobiercami, 

А konie pod Orlemi ogromne forgami 

Wszorach kłofzą złoconych, fzumno przepryfkuiąc, 
lziemie od oclioty ledwie doftepuiac. 

(6). Сбх? gdzie Kawallerya, iakie tu ozdoby 2 

A wprzód fame od zlata różnego Ofoby. 

Takie wełny Syrya, złotogłowy iakie 

Arach nam tu pofyła, taką twarzi takie 

Niofą wfzyfcy ubiory kofztowne i ftroie, 

Akad йойсе odrażone tyle iefzcze troie 

vc) Splendorü 1m przyczynia. Znais fie tu Rumi, 
Znaią'aż gdzieś dalecy Perfcy Azerumi, 

1 Bośneńfcy lunacy, i które przykroić 

Może fozy Albańczyk, albo fie uftroić 

Na бубу umie Baieran, Aga wielki, który 

Pod natknioną Szkofią Zorawiemi piory 
Przyieżdżaiąc do Porty: nie inakfzą ftynie 
Różnością swą Tulipan, kiedy fię rozwinie, 

W barw tyfiącu na wiófnę: albo iakie owe 

Po brzegach Propontydfkich Konchy purpurowe; 


REZ 


Ma 


Су) Emartych odprawiw[zy,s7zyliępuie do zywych Da- 
28 tego Alummow; ú wprzód Jo Generata [amego, gwoli 
któremu ta Scena i dzifiey Fel W iazdowi tego nazna- 
czony. (2) Który tym korryguie porządkiem. (a) Hoty 


wprzód. (6) Kawa 
ficyszey Cery, š 


РА 


аға, (c) Strote Aiamody różne dzia 


елет. 
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Ma z czegofie wkochać Indzkie chciwe oko) 
Gdzie iako tylko może utonąć głęboko. 
Taki pozor, tę: i tu różne Huffartz zny, 
Takoby fie do iedney wfzytkie tey Oyczyzny 
Przeniofly Dyaberki, Widzą fie i cery, 
Jakiemi świat tylko tu fiynie Kawalery. 

(4) Ale niemniey i konie do fiebie to cznią, 
Ze w złocie, Ze í złote wędzidła fmakuia, 
Ważąc fię pod rołdaczy i drogiemi zędy, 


Zkąd po polach przyległych miece fie blafk wfzędy; 
Oneby swą żartkością w ogniu nie spłonęły, 

T po zbożu kiegaiąc onego nie tknęły. 

A ozdoba dzifieyfza na świetney Karocy, 


Tako w pózney Hesperus okazalfzy nocy. 

Miedzy światly ihnymi wfzytkich tych przechodzi, 

Zgraią Świetną okryty upierzoney młodzi. 

(e) Toż miafto podufzczy, żeby także na tę 

Ninieyfzą uroczyftość, infzą wzięto Ízate: 

Nie w którey po Zalofnych dopiero popiołach 

Wielkiego Przyiemfkiego w ciemnych twych Kościołach, 

Gluche weto Nenie, ale zwykło w iaki 

Wiefzać więc po Theatrach tryumfalne znaki. 

A ci zaraz, iedni Пе w pole wyprawnią 

Swietno pod Choragwiami! drudzy Koronuią 

Domy blufzczem.i winem, gdzie 2 naywyżfzey gory 

Patrzą Matki i wftydem palaiace Cory. 

Patrzą, iednak do woli napatrzać nie mogą. 

Azby nieśmiertelnością kupiły go drogą. 

Część ich ognie zapala, część do murow ikoczy,. 2 

A część działa i duże Bazylifzki toczy 

Po fwoich Batteryach, czekaiąc gotowi 

Uderzyć znich na Salwe, fwemu Auguftowi: 

(f) Ale młodź fie Phebowa, i wfzyfcy na Chory: 

Rozfadza Пе uczeni. O! ieftli z nich który, 

Kto na godność i muzy wzgatdzone йе fkarzy, 

Tuim pole, tu i czas nie dlugi to zdatzy, 

Ze zakwitną Himetty, że wzbierze i ona 

Wdzięczna Tempe, za wodza tego i Patrona. 

Którym czafem Bogini, gdy fie te ochioty 

Dzieia; w mieście i Monftry, ftot sprowadza złoty, 
Obfta- 


(а) Konie. (e) Apparat i applaufus. Mieyfkis (f) 
Studenjkie Gratulacye, š 
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(е) Obftawiwfzy takimiź w koło go krzeftami, 
A wprzód haftowanymi drogo tuwalniami 
Nakryć każe Charytom, które zawfze boku 
Tey pilnuią, a gwoli temu dziś widoku, | 
W niebiefkie Пе nad zwyczay barwy ройгону, 
1 wdziękami dziwnymi wfżytko napełniły. : 
(0) Tuż przy niey Amalthea ftoi zaraz 2 drogiem 
Onym wfzyftkich żyżności i rofkofzy rogiem: > 
Zkąd cokolwiek Indya fiodkich ma kanarow; 
Со Hibla w fwych pafiekach, có ffonecznych darow 
1 Konfektow Libia, i znikome owe 
Fruktow różnych ogrody gdzieś Hefperydowe, 
Po tacach rubinowych wízytko rozłożywizy: 
Tefzcze o Ganimeda Bogow uprofiwfzy 
Z niebiefsą Ambrozyą, i fwymi Nektary 
I tymi kryfztałowe napieniwfzy czary, 
Stol on złoty, iako ieft długi fzeroki, 
Zaftawiła; ate to potrawy i foki, 
(7) Które nie appetyty bezdenne i brzuchy, 
Ale palą wyfokie umyfy i duchy: ч 
A fkutku są takiego, 4e kto ich- zakufi, 
Ziemia mu i co na шеу, śmierdzieć zaraz mufi. 
Za nie, zdrowie i żywot fobie tak ten waży, 
Takoby tu na warcie tylko był i ftraży 
Przed onym nieśmiertelnym. Ten gdy Пої fmakuie, 
Ręki w węglu zarlfwym Scewola nie cznie. 
Ani biezow Regulus, rozftapioney ani 
Awernowey smrodliwey Kurcyufz otchłani. 
СА) "Toż zaftolem tak drogim fama wprzód zafiędzie 
Pod złotym Baldekinem; 4 okolo wfzedzie, 
Ufzu, gąb, i ięzykow fzemrzących coś przy niy 
Widzieć pelno, którymi wielka ta Bogini 
Dzieie brzmi nieśmiertelne, 1 nad ludzkie rzeczy і 
Тако może natury ratuiąc człowieczy. x 
Ze trou trąby, i bębny, i wfzytkie do kupy 
Powtykane na drzewca 2 nieprzyjacioł Жару: 
W nogach palmy zwyciężne, -і uczone Bobki,] 
I spokoyne óliwy powiązane winopki. 


, 


5а- 
Сс) Stot od fłodkości tylko 2 fruktow niebiefkich. YF 
Cornu Almatheæ atone u /Pifarzow. (D To tefi ferwory 
& incitamenta 4427 do dzieć wielkich, (E) Samey Лай 
Majefiat, 


i! 
! 
ІІ 
Wl 
ІШІ 


120 
бата dziwnie wfpaniałey i <Пегпеу urody* 
Która nigdy nie traci cery (woiey młody. 
I lub z świata początku ieft tak ftarożytną, 
Wiecznym iednak rożańcem iagody iey kwitną. 
Ani czoła ftarynne zmar(zczki pokrefily, 
Ani włofu Marcowe srzony przykurzyly: 
Ale Zawfze zielona, i ze wlzytkim taka, 
laka Argolickiemu młodzieńcowi, iaka 
Za Tatarfka fie zdała daleko Phazydą 
Rumo złote fkazuiąc. Aż gdy wtym nadydą 
Pacholęta z nowiną, że Goście we wrota, 
A trąb zagrzmi i bebnow niezwykła ochota 
С) Po gankach Pałacowych; Gracye przyimuią, 
I zaraz ро kofztownych ftopniach kredencuia. 
1 prowadzą na Salę: gdzie widząc famego 
(m) Wedrzwi iuż otworzonę ftroyno wchodzącego 
W prześwietney fwych Koronie; О! gwoli dziś komu. 
Wielmożna ta fabryką, ftoi tego Domu, 
Wchodź fzczęśliwie, i przyftąp nietknione te progi, 
Miedzy móy tyfiącami Bogufiawie drogi! 
Dla ciebiem ia zwyfokich gór fię tu spuściła, 
I chwały te widomie świata obiawila: 
Do których po przewagach i krwawym tu trudzie 
Czoła fwego, przychodzą wielcy: tylko ludzie. 
Takoich nikczemnicy, ani ci co fkąpią. 
W żywot i fwe doftatki dla mnie, nie doftąpią. 
lefzcze małą w kolebce widząc cię dzieciną, 
Tużem 3а iuż wrożyła pofpolu z Lucyną 4 
Wielkość twoie przed czafem i wielkim nieftałem, 
Ze$ tym tu nie zadługo miał być Generalem., 
Dla tego żem młodość twą tak dyrygowała, 
Tak i piękną naturę'zaraz fpofabiałą: 
Dla tegom i Rodzonych twych rofporaiła 
W ziemię infzą, tobie tu Lefzno zoftawiła. 
Lefzno, które przy piękney fwey ftarożytności, 
Przyfzło do tey dopiero, dziś dofkonałości, 
Ze portem znamienitym Kraiowi tu. temu, 
A fzpiżarnią i domem Sląfku ieft wízytkiemu. 
Takobyś w tey Stolicy, i famym iakoby 


Gniazdzie Dziadow, blizfzym był tak wielkiey ozdoby: 


Wiel- 


(O Przyiętie, Ст) 4 mowa do Gewera(a, . 


" 


АР се жатысы MER. ОС YZ PNA 


(тот 
Wielkiey ftufznie. Bo któreiey nie uftepuia 
Stołki w.tey (а Oyczyznie? Które nie rumuią 
Placa fobie fortuny: i Pabfkiego oka 
Ма бе nie zaciągaia? Tu iako z wyfoka 
Palrzy Faro Egiptfka, iaki zkąd wiatr wieie: 
Л co po Ukrainach tuteyfzych fie dzieie: 
Tu wfzytkich beśpietzeńftwo, tu Prawa, tu sądy, 
-I naywyżfze tak zacney Prowincyey rządy. 
Gdzie w niezgody publiczne, i głofy niesforne; 
Komu więc ukotyfac myśli w drugich gorne, 
I lekki ku Pafifkiemu fkłonić honorowi; 
Тако temu należy w Połfzcze Neptunowi: 
Lecz niech nikt nie rozumie, żećby albo nowa 
W Domu twoim, albo ta fortuna gotowa 
Spadla z bieba. Dobrześ iey pomógł i ty fwemi 
Przy godności przymioty nieporównanemi. 
Tak Ze trudno rozeznać, kto od kogo mnieyfzy, 
T tyli? czyli ona? fiebieście godnieyfzy. 
(n) Bo zkądeś wprzód Phebowe rofpoczat Kameny, 
Таке ich ftodkościami рой chciwe Weny, 
Iakoby Rzymfka, iako Grecka ftarożytność 
Ufty twymi mówiła. Przyczyniła bytność, 
W ziemiach cudzych co więcey, i widzenia świata; 
Gdzie, nie tylko na próżnych drogie trawiąc lata 
Oczu pafzach i źądach, ani które rodzi 
Rofkofzy kampania, iako drudzy. młodzi, 
Ale'co ofobnego tam te maia kraie, 
Dwory Królow, obozy, rządy, obyczaie, 
Przepatruiac 2 delektem, lako buyna pfzczola, 
*Zbieraleś co przednieyfze foki z nichi zioła. 
A tą dofyć bogatą spiżą opatrzony, 
Ledwie cóś fie w Oyczytte powrócił Tryony, 
Tuż ta, która nadzieia tufzyła о tobie, 
Ze$ miał Oyca ożywić i wyrazić w fobie,, 
Same rzetz przewyżfzyła. Во ktoż mógł i pręcey, 
I w wieku tak ńiedofzłym ро146 nad cię wiecey? 
(o) Kto poiąwizy uważyć i złożyć układniey 2 
Nadewfzytko, co w myśli, wymówić to fnadniey? 
lakobyé Hibla wieczna i zaraz gotowe 
Wypryfkaly, gdzie ftapifz, źrzódła Pegazowe. 


A 
ыз, 
5 


(m) Młodość i Peregrynacya tego, (o) Snadność 
giadheść mowy. 


2 
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Kto byftrość poftanowić młodego humoru (w) 
Starym umieć rozumem? kto i do Kandoru Dol 


С0) Serca, ludzkość przyfa i w oboiey cerze akc 
tedne twarz uformować; w y była mierze Wię 
Katonowa powaga; Scipionowymi 2 Pola 
Offodzona wdziękami. Ale przed infzymi; "Am 
Niech ia tylko nie fama przymiotow twych chwalę, Br 
Lubo wfzytkim (przyznam йе) ku Zaglom twym galę- Гак 


Zyczliwfze Fawonie; leden to. dowodnie Ë ial 
Seym oświadczył dwuletni: gdzie iakoś i godnie, Wd; 
T ze wizytkich zdumieniem, ztąd tu wyprawiony Гей 
Pofiem, oraz Marfzałkiem Izby wielkiey ony, Lut 
Moderowat to morze Swobod i wolności, Í on 
Które w famey йе. kolyfzac nieuftawiczności Utr 
(r) Szumi wiecznie, wświeżey to u wfzyftkich рап (x) 
A wprzód która, Erato mowę twą poświęci Бех 
Do Króla i Setfatu: kto iey nie notował? Tak 
T wprzebrańfze pifma fwe nie infynuowal? Ze: 
(5) Те жад od Bifkupa pofłana wielkiego, I 7 
Aż o prog fie oparła Palacu. Rzymfkiepo. Ги. 
Gdzie cokolwiek w Oyczyftey wymowie fiodkości; "2 
Na niezmierne wylawfzy Pańfkie fzczęśliwości, `, Na 

Ze nie wprzód ufundował na tey fię Stolicy Nie 
Aż wlzyftkich-nieprzyjąciół zniolf әу іеу okolicy. Prz 
& Tryon uieżdżony; i Amurat w kroku: Uk 
I Pruffy Szwed wyzionął, w iednym tylko roku. А с 


Zkąd przez Imie і iego zwycięftwa tak fkore, 
Któremi dziś woynami Europa gore, 

(O Tu prócz pokoy głęboki; tu z Flora Pomona, 
1 lat dawnych obfitość wróciła йе ona. ! 
Jako wzaiem żałniąc, że który potrzebie 

Gwoli wfzyftkich i zdrowiu, fam wynifzczył fiebie, 
T ufzczuplił Maieftat w Intratach ftołowych; 

A zaraz pobudzaiąc'nie dyfzkretnych owych: 

(и)- Zeby wczym fzczodrobliwą rękę te przebíali, 
Nad ićgo niedoftatki Пе ulitowali. 

Takożeś to sprawił w nich oną flów gładkością, | 


Czegoby-nikt furyą i prawą oftrością, pz 
a ve 
es Zaz 

Ps < = k. 
(а) Moderacya w affehtach. (r) Mowa wprzy w fle | 


Ln p UA i AG AES AWZ 
niu Paújkim in publico. (s) Scilicet od Zmudzkiego 0) bof 


си Świętemu. (© Depradicatio.Pokoiu 2 twarzy ` dal] б 
геу. (2) lugillatio obyczayną Panow Ekonomow, 


wfzy wdziękiem Perfep hone. 


rebu wy 


vindował Zone. 


A fam wprzód 


imowal 


tylko marzy 
ny h dat: nie : licząc dał tak pre Р 
iey zazdrości: która z fwey natury 
fokie tocząc wzrok ponury, 

amemu. lednak iako i tę, 

ię tam przytomną w uściechi fwych Charytę 
U оу! umiałeś, że zafnęła mile: 

A cóś ftyfzał wtey drodze o niechętnych, tyle 

e) Zaftałeś przyiacioly: i tylko: poznali, 

twoich grzeczności fię rozmiłow 
?2ут Seymik on burzliwy, zrazu uśmiet 
|Kied yfz ku wdzięczności Pańfkiey 
п) Ates РоЙет i znowu na Koronny główny. 
dzie w miłości z drugimi ii Oyczyznie rów пу, 
zego potrzebowała, { godnie wfzytko sprawił 
lożeśćma tym P łach: dopiero fig ftawit. 

p Iufzze tedy fzczęśliwie zafiądź mieyfce fwoie, 
ji na te dziś Fortuny i ozdoby twoie 


i War- 
(w) Effekt tego: (х) Pańjki ku niemu afekt: (Y) 
s zdrośći Frons. (z (а) Tandem 


izczęśliwy z Seymu powrót. (b) Samego zatym na бо- 
today fiin pofadziwfzy mieyfcu ао drugich przyjtepuie | 
gosti 4 Lefzczyn/kich tych, ktdrzy dziś w tey Oyczyznia 
Borent, : 


154 ) 1 


Warta ze dna fie tufzy, aż 1 Poznań wfzytek, N 
Na fe у, i niezu nierny wyleie fię zbytek. i Gi 
Tu co Dom ma, 4 cierpi święte to miefzkanie, D 
way z przyiacioly: gdyż i tu ieft na nie D 
Swoja także:porcya i z tobą pofpołu: IB 
Kto Lefzczyć ki, fiedziećma u tego dziś ftolu. 7 
Ze by i jako ci wzgórę $wiatob WA zefzli, I 
Tak i Zywi pochw aly í fwoie tu odnieśli. N 
Zac ym, ialo na ia ady w odę wprzó mi addadzą | ў 
| 2 miednic złotych obadwa wiel суйе pofadzą [р 
Z Senatu Andrzeiowie: ftarfzy Kamienieckim, т 
Na tamtym ah i węgle Tureckim, UM 
Przednią miedzy wfchodnimi wzyma ftraż Bifkupy. |P 


Ono! iako rozbiegłą trzodę swą do kupy | 
(c) Zbiera pilno; i'wraca Kościelney iedności. | 
li A wprzód w łafce u Pana i wfzyftkich miłości 

WIA Piuży razem, co rzadko komu йе doftaie. . . i 

| W nim ku piękney naturze fklonne obyczaie, A 

I niebiefkim.animufz ułożony ładem,, : | 
Kościołowi wfzytkiemu żywym ieft przykładem. | 
Pobożność z Policyą a, snadność przy powadze. | 
Skromność z 2arty fiodkimi iako w iedney wadze г 

| Doczeka na pociechę i sprawiedliwego 

| Оуса obraz, па wieki Roin 90 

| 7 Z opatrzności naywyżfzey w potomftwie zoftałym. 
A czekać (дата nieba) w czalie tego małym; 
Ze iako tam te wody Dnieftrowe poświę ci, 

ze wnet Infuty, krzyże, i Pieczęci 
Dycowf (ide go potkala. Bo kto ziego twar zy, 
Ten, który fie ku wf губкі L efzchy ńfkim dziś Zarzy 
Айеке Pańfki, i miłość razem pofpolita, 

| Ze fię Урса urodziła, tego niewyczyta? 

d Tak wieczorne Planety gdy nà noc paftaią, 

МШ ° О бопса fwych splendorow fobie pożyczają. 

Gdzie Phebe kredenfuie a znowufz i od ni, 

Tyfiąc innych pomnieyfzyci 1 zażgnie fie pochodni 

М (4) Aleś bardzo i ty Пай! światła tęgo blifka 


<>. 


нта маза ска мк дс PRO PBC zeń Lo) NY 


b Derpiki moy Woiewodo. I ty йе nie nifko RS 
' Nie- d Ë 

Mi (c) Hudrzey Lefzczyńfkt Kamieniecki Bifkup Tyrie. | 

| cki Opat: (d) Andrzey Lefzczyńfki Dloiewoda. йшй 

| Dubińjke Staroffa. | 


ДУ 


: С 125 ) | 
'Niesiefz także, napadfzy Qycowfkie iuż tropy, 
Gdzie prowadzą na górę piękney Kalliopy, 
Do naywyżfzych doftoieńftw. Тако żeś w tak rany 
Dobie fwoiey i wieku w Poczet uż przybrany 
Tnflantfkich Purpuratow do boku Pańfkiego: 
[Zeby która z požaru nieprzyiacielfkingo 
I morfkiey inkurfyey ziemia nam zginęła, 
E. tobie fama przynamniey pamięć iey ftynęła. 
[Co iednak pierwfzym faltem twoiey ieft godności, 
Przez różne trybowaney rzeczy wiadomości 
11 świata luftracye, w tobie dziś ożyty 
Muzy święte; które gdzieś tylko cię bawiły, 
| Przy pafterfkich kofzarach, gdzie Fauni wieśni, 
| Na fletach tim trzcinianych profie graią pieśni 
FO [wych Amaryllidach. "Teraz z tych faworow, 
| Kiedy-maia Poetow iuż i Senatorów, 
j О iako Пе podniofty ! Lubo ty uczone 
I w krótki wierfz i litery ükladalz liczone 
Zarty fwoie: lubo gdzie przy Cypryfkiey kniei 


(6) 


Райа drażnifz dziecinę ріекпеу уеге. 


| Lubo nad niebacznymi Letheyfkiemi brzegi, 

f Wdzięczney płaczefz Koreckiey smutnemi Elegi. 
Ach pociechy jedyne! ach ferca! i one 
Toż tak prętko pochodnie Matżeńfkie zgafzone! 
(e) Mała prócz fię ifkierka żarzy ziey popiołu, 
Która ze krwią Lefzczyńfką twoią wzdy pofpolu, 
(f) Wzbudzi Dziada, i kiedyfz na ftofach kochanych 
Z Bifurmańfkich sprawi mu Ibow póucinanych 


| Powinne inferye przez takie ofiary, : 


|| Tego mfzcząc Пе zginienia- Z którey iednak miary 


| Zguby fwoiey wetuiac. i tak wielkiey fzkody 
| Na nowe Пе zdobywafz hymny i nagrody. 
( Zwazylali fortuna faterą ich równą . 
Zpiękną razem i mądrą dziś Niemierzyczowną?) 
Onać trofki dawnieyfze wybiie te zgłowy; 
Ona ftroić i lutni pomoże Phebowy- 
Tofz trzey Woiewodzicy:ufieda rodzeni. 
lako trzey Centaumowie wieden zaprzężeni 
Woz Chirionow. A oprócz że braterfką zgodą, 
Ale i komplekfya i wfzytką urodą 


Syn Samuel. CÓ Samuela Koreckiego takze. 


Tak 


Иче. Ledwie że ftarfzego z ofoby 

lubo mu do fwey pory 

dały dziedziczne w domu tym honory. 
iednak i barzo czekaią go blifko. 

gdy umyli wyfoki nie umie nifko, 

Tako nad enninem ptak górnego lotu, 

W zgardzonęgo około nie wiefza Пе płotn? ) 
Оп z miodości zaczetey zaraz i zawczafii | 
Zrzódel /ftkich świętego fkufiwfzy Parnaflu, | 
polityce, rey miedzy. dziś wiedzie 


> 


gnie, ogniwy mową swą łagodną 
Ku Pańfkiey intencyey. Lub Poflem na Seymie 
Wiecznym z tych'tu Woiewództw, czyni to uprzeymie, | 


Собе godzi i wiąże z Oyczyftymi prawy 


Ozefto iego powagą, zaniefione wrzawy 
Częfto głofy burzliwe. iakoby Trydentem 


Hamowane niebiefkim: a co fundamentem, 
Zarliwa ku Oyczyznie miłość to sprawuie, 

Która wfzyftkie inne w nim choty pieczetuie. 

(s) Przecław po nim z Wacławem nie tylko rodzeni, 
Ale w piękney spół z fobą parze urodzeni. 

Teden wydał Lucyfer, jedna kołyfała 

Ich Canina, û obu (co dziw ) uchowała 

Tak wielki: iedno tchną, iednako i fyna, 

Optócz Przecław, że ftarfzy przynamniey godziną 
Siędzie pierwey. Wiecze iuZ przenofi i ftanem 
Nakielfkim pofadzony świeżo Kafztelanem. 

Оп także w Niderlandzkie poflany Narody, 

Zeby świątobliwymi wyprawił fwóy młody 

Wiek Muzami, i razem pod umbra prywaty» 
Widział tamże przedziwne światu apparaty 
Woienne, i imprezy. Aż-on pokinąwfzy 

Swą Minerwe; i za broń oftrą fie uiąwizy, 

Od Pulpita do bębnow, od Piorą do Piki, 

Sfanąt miedzy ogromnie marfowymi fzyki: 


ү Gdzie, | 


8) Przecław Lejzczyń/ki Kasztelan Майе, 


С $27 ) 


, 


'"Gdzie, zwyczaem Narodu, піс wprzód kawalerem, 


Aż i piefzym Zołdatem i Offlicyerem 

Pod wielkiego zrakami woiowal Spinole. 

W którey czego za czafem nauczył fię fzkole, . 
Oświadczył to Oyczyznie w Prufkiey świeżey опу» 
Gdy ze swych Wie opolan Pułkiem wyj wisny . 
Z Seymiku tu Srzedzkiego ftanat d ZE IU 

W ogromney prezencyey o bok Panu fwemu- 
Ogniem mu twarz, i oczy pod Helmem palaly; 
Ogień'żywy i konie nozdrzema ptyfkaly. 

I gdyby Пе przyfzło więc rosprawować było, 
Doznałby nieprzyiaciel. Ale zwyciężyło 

Imie famo 2мусіс се Tryonu i wíchodu 

Ze beze krwie, i znami dalfzego zawodu, 

Wrócił te Prowincyą. Zkad w ferce tey ziemii, 
Malborg, Elbląg, nogami wefzliśmy suchemi. 
Którego to zwycięftwa i on częścią bywfzy; 


A zgronem powierzonym fwoim Пе wróciwizy; 
Tuż: od tąd fie poświęcił na ufiugi inne, 
Tak Oyczyznie, iako i Domowym powinne 
Wzżakwitnionym pokoju: Częfto Pofiem godnym, 
Częfto i Deputatem, 4 zawfze fwobodnym 
I rzetelnym ftawaiąc, w zaniefionych ile 
Przyiacielfkich rankorach, gdzie gładko i mile 
Do zgody i przyjazni dyryguiąc rzeczy, 
Nic tylko co ftufznego {ато ma na pieczy- 
A woboygu rezolut, i cZego nie sprawi 
Rada i perfwazyą, żelazem poprawi. 
Çh) Onofz i Eeferendarz nowe światło domu 
W oczu nafzych powftawa. O! ieżli że komu 
Cnota włafna pomogła do fortuny wiecys 
Ze fkoczyć tak wyfoko i urość mógł precy» 
W nim tego dokazała. Gdy mimo tam czyie 
Fawory, i mogące wfzyftko promocy › 
Uprzedzone Dyony, góry pobiegane, e 
Az i targi, i iawnie złotem narzucan 
Progi Pańfkie: on całe darmo ztym potkany 
А co więkfza, że nawet ani spodziewany, 
Snać w drogim fwym łożniku pod noc naprzykrzoną, 
Maiąc chwilę od wielkich myśli uwolnioną, 

Pan 


RSS ETE 
(ғ) Wacław Leszczyu/ki Referendarz Koronny Ptochi 
2 Egezychi Probofzcza 


pan uważył, do iakiey 
Ciekawe i y 


fe dziura 


стеу , nie Z 


nie. Zaczym, орт 


Nie OEE wni 
Do świętey te 
Co wa: 
Tako (а,1-м26 
Dal na przyklad v 
Żegoi tym. u voz obi zatym 
Plockim nadal pofpolu Probofiwem bogatymi 
Zkąd tylko fię pog roda tak fzc nieci, 
Pretko górę wybiie iiaśniey ro 
Piekni bracia! lesliZe w takiey sforze kiedy 
Zyli i umierali Synowie спеу Le 
Toż wdzięcznemi parami dwa Władyfiawowie, 
Także i dwa ufiędą drudzy, Rafalowie, 

Mile poczęftowawfzy miey [су Пе 
Grzeczni wfzyscy, i ktoby braków ać chial nimi, 

T iednego nad drugich z delektem przekladać, 
Przyfzloby mu od fiońca z Ikarem poftradac 

(i) Pior beśpiecznych: a iednak ftarlzy 2 nich i laty, 
1 tą, w którą u wfzytkich miłość ieft bogaty, 
Kanclerzyc kredencuie: z kąd o nim to 61012, 
Iednoftayne fawory, że fama rofko: 
1 ludzkim ieft kochaniem. Ale ор! 
Cnot wnim infzych, i godność wietka przyfiąpiła, 
Która go ną pub каср. wfzelakich zaleca. 

O iak póydzie do góry! gdy go inż oświeca 
Słońce blifko rodzone: A w dobie nie diugiey 
Czekać tey to ozdoby. Wtefz i mlod[zy drugi 
Ck) Woiewodzic pociechy roście inadzieie. 
Temu lato dopiero, yftka fię śmieie 
Rofkofz Heigerydoy a, i ludzkie amory, 
I Wenus, i piefzczone Cypryifkie fawory: 
Nie dawno go złożywfzy w bogatey łożnicy, 
Na ręku fen niofących u oblubienicy 
Starożytnych Sieniutow Lachowiecuich Cory: 
Godzili бе milczeć ich 2 albo kamień ktory 
Znaydzie Не w tey fabryce, 2e tak świetna ftoi 
Na iaki, zkąd dziś żyię, znak wdzięczności moi: 


dno: ści zafadzona «no 


ona п niego. IR JE 1» 


gimi. 


Z tey 


TA Wiadyfaw Leszczyn/ki Kanclerzyt i Stryt. (1) 
Wiadyjiaw Тезасауй/а Woiewódzic Betfki Synowiec, 


C roo ) 
Z tey przyiazni iakoby z drogiego pofowu 
Sienińfkie i Zborowfkie, i Firleie znowu 
Ku (wym przybrał ozdobom. A z tych nie ofatnią 
Przy wfzytkich cnot splendorze, i fortune Bratnią, 
Jemu gdy te Lucyna naypierwfze fzczykała 
Fiolki i Rozmaryny, Muza te spiewała, 
Niedotkliwe Panieńfkich Fefcenniny ufzu 
Przy drużących Gracyach i Himeneuszu. 
Drogi wftyd rozwiezuiac, i iefzcze zaspiewa, 
Gdy 2 ozdob tych rodzónych pretko fie fpodziewa 
Wzroftu po nim więkfzego, dokąd Пе iuż bierze, 
Zdarzy tylko pogoda,.a w fwey b.dzie Cerze. 
(Z) Pieczetuig nakoniec prześwietną tę zgraię 
, Rachfatowie obadwa O! i tym ia daię 

Swe pachwały - Niektóre Mars ognifty w boiu, 
Ani slifkość Dworowa, ale gdzie w pokoiu 
Saturn Zloty.zafiadlzy, więki-wraca owe 
Po Cyklopim ;potopie Deukalionowe 
Ludzi prac nauczając, i przy :gospodarny 
Ziemię orać Cererze, i zboże mieć żarny. 
Zkąd pola niezmierzone 2у2пу klos pokrywa, 
A tym fię snać i ludzki narod zachuwywa. 
Takiefz ісі zabawy fubie (бойо rwfzy, 
A wicienie, prywatg wdzięczną fie wmieszawfzy; 
Zywot żyią spokoyny „nie przykry nikomu. 
Bo wízyfcyli przy Panu, | tofzby zoftał w domu? 
(0) L tet to fa dzifieyfze, Fabryki tey, Пойса, ` 
Którym ani początku, ani znaleść końca: 
A flufznie ie wyflawić, i co znich ofobna 
Dała godność kazdemu, ledwie rzecz podobna; 
(m) Aż po Śmierci dopiero, gdy na tey tu sali 

ędą wzgórę z owymi, tedy ich pochwali 
Ludzki język bespiecznie: teraz snadź w puł biegu 
Sa fwey cnoty, a palma kto dopłynie brzegu. 
(71) Wiięc iefzcze tey zażyie Bogini ludzkości, 
Ze i Sioftry pofadzić mimo infzych Gości, 
Cnot doyzrzalych Matrony. Zmężowli ozdoba 
Zlała fię im na glowy: Wielcy i ci oba? 

1 


1 бо- 


С) Ractfątłowie Leszczyńfcy Strytrakie z Synowcem 
claudunt agmen. (7) Compendium w[zzflkich. (nf) Ne~ 
minem ante mortem laudaveris, Salomon. (7) Sredg ê 
Stafiry Lefzczyń/kie spot z lMgżami:swymii, 
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(o) I Gorayfki w Senacie, A co powiem smiele, 
Tad Пе niema w wymowie, i równych nie wiele. 
A Koronny Podftoli tak przy Pańfkim boku, 
Tako na pospolitym Qyczyzny tey oku; 
) Ze ledwie ta publika, ledwie i Seym który, 
Żeby w tey okazyey od kogo był wtóry. 
Ale i tu przy fwoim zoftaiac Urzędzie, 
Boku Gospodarfkiego bliżey fig przyfiędzies 
1 częftować pomoże. Cofz2 trunki fubtelne, 
Тако które nie z prafy, ani są smiertelne, 
Przecię iednak zwyczayncy doda {wey ochoty 
Mąż żywy i fwobodny; i którego cnoty 
Same tylko piaftuia, i Kandor wrodzonv, 
Wprzyjacielficich wielekroć pracach wyswiadczowyą 
(а) leszcze profi i (атпеу ufieść Gospodyni, 
Która, Domu Korona. O! iako przyczyni 
Wiele i ta ozdoby Pałacowi temu! 
Тегі co Woiewodzie przyznać Sieradzkiemu 
Qycu, ieft dziś. On to ielt Dynhoff, nad którege ' 
W łafce świętey pamięci u Pana przefziego, 
Nie był nikt znakomitfzy: nie był kto miłował, 
Kto go isprawiedliwiey po smierci żałował; 
Dufzę zrąk fwych Szlachetną pofyłaiąc niebu, 
Та? wedrzwi kolacąc głuchego Erebu 
Płaczem próżnym. Który (wóy afekt tak wkorzenił 
W Dom Królewfki głęboko, Ze fie nieodmienit 
Namniey w Synu: co rzadko po ręce więc zmarły” 
Bo tylkoż te pofępne nieba fig wytarly 
Na dzifieyfza pogodę, W znak wińney nagrody, 
Pofiał mu tak górnego ftołek Woiewody: 
I w tamtey, lub nie fwoiey, przyozdobił ziemi 
Ze równa z Oyczycami со znakomitfzemi. 
| Tofz niebiefka Cypryda, gdy go podufzózyła 
| W Dom prześwietny Rakufki, (a wielu życzyła 
Potkać ta okazya) Kto i fpofobnieyfzy: 
Т po zakład tak drogi nadeń'był godnieyfzy 
W tamte Auftry poiachać? Zkad dzifieyfzą Рад 
(А swiat wfzytek w pofagu Chrześciańfki za nia) 
Nam 
— 


РЕ i i ias 

(o) Gorayjkt Kafztelan Chetm/ki. (p), Piotr Opa 
ШИН ze Bnina Podjloli Koronny Podkomorzy Кай! 
Odalinow/ki Stat ola: (а) 0 Kasprze Dynhofie Woie 


deie Sieradzkim Оуси Tey wztniaśika. 
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Nam przyniożfzy,na iakie nagrody zarobił; 
A dopieroż tym więcey i ztey fie ozdobił 
(7) Koniecpolikiey przyjazni: tylko na wielkiege 
Kafztelana z Buławą patrzać Krakowfkiego. 
Którego, mimo wfzytkie fukcefly fzczęsliwe, 
Samo imie w ufzu grzmi, wielkie i ftrafzliwe: 
A po chwili nie ftanie Koron mui ffupow 


` Do wiefzania, z Qyczyftych nieprzyjaciół, Iupow. 5 


Tak tedy pofadziwfzy wizytkę tę Rodzinę 

Swym porządkiem Bogini: luż w dobrą godzinę, 

(5) Со prętkim, ich czeftuie: iednak bez przykrości, 

Bo (iakóm rzekł) nie czynią Pafzty te fytości, 

(r) Ani zbytkow niiakich, które zdrowie pfuią, 

Myśli tylko, A duchy- fame rekreuia, х 

Część maiąc 2 niebiefkiemi. Więc w ochocie takiey, 
Zeby na dobrey myśli nie zefzto wfzelakiey, | 
Ile która z fumnienia plynąć niewinności, У 
Wfzytka Пе ma, i ciągnie ku niesmiertelności! 

См) Przyjść rofkaże M uzyce, і ftanąć przy. ftole; 
Gdzie wnet famże Apollo w niebietkie Wiole, 
Zarzme zz swyani chłopięty. Którym poświadczają 
Tyorby i fkrzypce. A Manzy-spiewaią 

Słodkie dziwnie Sonetty: tylkolz wfzytko o tym? 
Со potych tu zewlokach 2 kiedylz ma być potym. 
"Piakfe tych rofkofzy. czekają, którzy tu 1 

Nie wfzytkiego oddawfzy ziemi Depozytu, 
LLepfza część zottavili Masi przylzlem: 2 
* Którzy tu nie koniowi fiuzac nikczemnenu, 

(w) Ani Sybarytyckie święcać tylko święta, 
Schodzą tak bez pamięci, by inne bydlęta? 
Alekrwawie Oyczyzne zachowawfzy w boil; 
Zlotey iey przyczynili wolności w pokoiu. Z 
Сх) Tych, dawny wiek, fwobod fwych i praw obrońcami. 
Тусһ trąbit po Theatrach Oyczyzny Qycami. 

Tym Tryumfy, i drogo wylane Kuruly, 

Tym оа Pańftw zhołdowanych przyznawał Tytuty. 

12 А ро 


(r) Zżeyże o Panie Krakowfkim 2 Hetmanie dztfiey* 
feym wielkim. (5) Tandem ich ezeltuie. (t) ZĘ bez 
przynuki, (x) Muzyka niebiefka i pieśni same tył Zs 
ternitatem i nieśmiertelność [laws redolentes. Ge). 5y- 
paritica Menfa. (x) О czym Scipionis fomnium, 
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А polekko sypanym od swoich pogrzebie, 
Mieyfce ono ofobne naznaczył gdzieś w Niebie, 
Су) Które niegdy Leliufz kochankowi fwemu, 
We śnie Afrykanowi pokazał wielkiemu. 

A zaraz pobudzaiąc fiedzacych 2а ftolem, 
Zeby także i oni z tymi chcąc być społem, 
Drogami ich chodzili: à Hala gotową 

Do udania Cnoty swey wielką tę Królową. 

Nie próżne te ięzyki, i trąby nie próżne, 
Ale'huczy którymi na ohadwa różne 

Swiaty i Oceany, co kto tu wielkiego, 

I więcey nad człowieka sprawi smiertelnego. 

W którym gdy fie zapomnią wdzięku i fiodkości, 
A bankietu onego i uroczyftości 

(2) ‘Mial być koniec, nowa rzecz i zmiana fie dzieies 
Bo oto wnet nie wiedzieć gdzie Пе со podzieie: 
1 Pałac on, i oraz ftoly tak bogate 

Giną nagle, a infze naftawaią za te. 

Uftępuią Smaragdy drogie i marmury, 

A profte z fwych filarow podnofzą fie mury. 
Owa, tylko со oczy ze mgły tey przetrzemy, 

W Zamku fie i Sądowey izbie obaczemy: 

Са) Gdzie co nieśmiertelnego wfzyftko ulecialo; 
A famo, oprócz, Imie Pani tey zoftało. 

Tafz iednak Uroczyftość, ci i Goście fiedzą, 
Oprócz, żeiuż inaczey i piią, i iedzą. 

Maieftat i przedziwne apparaty one, 

W bankiet hoyny, i ludzkie Cery przemienione. 
(6) Za Duchowne potrawy kurza fie gorące 

1 woły i Jelenie, złotymi grożące 

Z Pafztet Włofkich rogami, і iakimi owa 
Pachnie tylko perfumy kuchnia Lukallowa. 

(с) Za niebiefkie Nektary, i fkąpe farfury 
Flasze wina, i cięfzko napięnione kury ` 
Wągrowieckich Łikworow, zkąd glanc biie złoty, 
A wizytko z Gospodarfkiey smieje Пе ochoty. 


Któ- 


(у) Leves sepultura bywały u fłarych. z superfHicyq, 
oczym Rodigirms in Commentario Homerico. (2) Meta- 
morphofis rzecz zwyczayna Poetom. (a) Zamek za Pa- 
-tact Sądowa izbą na mieyfcu sale oney, (5) Bankiet ё 
potrawy iufeym (makiem. (c) Takimże. 4 trunki, 
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Która nie iuZ Apollo, ni owe Sonetty, 
Ale deta muzyka pobudzi i flety: 
С) I Sztorty, i Puzany, i w ieden takt z nimi 
Tańce, i fkoki: Balety, gony-przyiemnymi. „4 
А? gdy w tym pod dobrą myśl, i goretíze Cery, 
Ktoś tam, pełną za zdrowie, dobrey maniery, 
Chyli do dna, a zaraz Һайо drudzy bierzą, 
Ze wten trop, i fkinienie, па Vivat uderzą 
Z dzial po mieyfkich Cekauzach, i dużych możdżerzy: 
Tu zaś szczęk od tłnczonych nożami talerzy 
Rozlęże fię po izbie. Tedyfz, tedy i imy; 
Trzeźwie dotąd napufzym tą ochota Rymy. 
Фе na wiele odezwą głosów fię i chorow, 
Niech żyje nafz Boausław! przeżyje Neftorow, 
1 wfzytkę ftarożytność! Codzień mu ozdoby 
Nowe roltą! A gdzieś tam za górę Abnoby 
Imie iego przepadfzy, i Atlant daleki, 
Po nim syn niech wychodzi Generał. na wieki! 

шыш ын 


1 


Ф) ЮКО ЮЕ ОООО ОКО d ) 


ЈАКОВ WOIEWODZKI. 


Pod Smoleń/kiem zabity Xo. Stycznia, 


Т. 
(Note i wiarę oświadczywfzy fwoię, 
— W Smoleñflsa dlago twardym oblężeniu 
Gdy песо; j-Laures ftoie; А 
Sławie i memu powinney Imieniu, 
Inz.o te mury, iuż піс Пе nie boie, 
luż zefzie fily zbieram ku wytchnieniu. 
Oto śmiertelnie iędza wymierzy 


Tedy pożyła, kiedym nayfzczęsiiWzy. 
11 


37 
Nie tey nagrody przeważne zaffuci 
Czekaty (iako rozumie gmin gruby) ` 


—s s . — .—. .p 
_ (2) muzyka г dobra myśl. wfzytka. 
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Іч2 ро niewczalach i obronie długi, 
Tuz zafieść było przy Cererze luby: 
T nieumierać iako żołnierz drugi, 
Ale oddawizy Bogu fwemu sluby, 
Dość maiac awy, dość nieśmiertelności, 
W zimney na łożu dokonać ftarości. 
TEE 
Trudno! wrodzona nie zniofła ochota, 
Zebym fię tu miał nie mężnie fzanować, 
Nie zniofła wiara, i doznana cnota, 
Zebym iey nie miał krwią zapieczętować. 
Widząc, ono Panu rumnie fam wrota, 
Oftrogj burząc, każe naftępować: 
W nim utopiwfzy oftatnie fwe oczy, 
O! iako trzykroć umarłem ochoczy. 
IV š 
Zamkum obronił i różney fortuny 
Wytrzymał szturmy. Raz ffowy gładkiemi 
Uwodził Tyran, razem grzmiał pioruny: 
Ze dzwięk w oftatniey odzywał йе ziemi, 
Nie tykay lędzo, nie tykay fię truny; 
Nic tu z potwarzą, nic z Satyry twymi. 
Stluczone mury, Belloardy zbite, 
Wiara nietkniona, ferce nieuzyte. 
Ale cożkolwiek odniofłem i użył, 
Wfzytko, о Panie, oddawam to tobie: 
Ty fam mi przyznay, że dobrzem ci ftuzyt, 
Zem przy twym umarł zdrowiu i ozdobie: 
A ieśli smierci w czymem fię zadłużył, 
Dopuść w Oyczyftym odpoczywać grobie! 
- Niech tak Żelazno i twardo nie drzymię, 
Ze przyfzłe męki poznaią me Imię. 


% Nagrobek Garsonkowi, 


1 Ty nie lube wiodąc dni po Panu, 

: Zdechłeś Garsonku we: Czwartek po ran, 
Leżąc przy trunie i kochanym grobie, 
lezliZ cię mile nie zawola kfobie. 

` A2 kiedykolwiek trop zwietrzywfzy drogi, 

Pofzedłeś za nim, ale Charon srogi, 


Wi. 


| 
| 
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Widząc beftyike być cie bez гози; 
. Tuż na przewozie wyrzuci cię 2 Prumu. 
Ty, iakoś Пе bal za żywota wody, 
„Niesmiefz бе chynąć w slepe one brody; 

Tylko po brzegach wiatrów prózuych czekafz, 

A wzgorę fkacząc, ach! daremnie czekasz. 
Tak i po smierci od Pana daleki, 
Przy rzece oney bedziefz wył. na wieki, 

Ziemie przynaniniey godne iego kości, 

W nagrodę wierney ku Panu miłości. 


.MARYANNIEE 
TWARDOWSKIEY 


Wdzięczney Dziecinie, TJedynaczce swo- 
` ep, Ociec napifad. = 


THRENM L 


"prey moia kochanko,. która w dalfzym lecie, 

Ozdob moich Dziedziczka miałaś być na świecie, 
Odefziaś mię: niefzczęfny ze mnie Ociec! który 
Ledwie com fię uciefzył z wdzięczney swoiey Соғу? 
А2 iey płaczę! á tylko zoftało mi Imie 

Tak o wonney Eurocie, gdy (mysląc) fię zdrzymię, 
Złote jabłka mi fię snią, 4 ia bez pamięci, 

Chwy tam, chwytam, coż potym: zoftanę przy chęci. 
Tuż tylko i o tobie śnić mi fię coś będzie, 
A gdzie ftąpię, przedemną wdzięczny cień 


THREN IL 


twóy w(zedzie. 


е 
Ledwieg mi йе Tutrzeńko moia pokazała, 
Ledwie na świat promyfzczki złote fwe wydała, , 


А їз? 


C 865 

A inż gaśniefz,ani cie we mgliftym obloku 
vyzrzeć mogę niefzczęsny, i dotrzeć fie wzrokm, 

Colz wdzięki twoie one z $miechy niewinnymiz 

ledno były prumietimi przerażarącymi: 

Serce moie? Тега 6 muta obefzla ciemną. 

Ani, ani wiecznie inż rozswiecitz przedemną. 

Boday była niewelzla! Bo nie tak gdy wfchodzi 

Jako tiofice, tym miifze, gdy iuz iuż zachodzi. 


+ 


THREN HL 


А Matka со niefzczęsna! 0! ta tako w pufzczy 
Ranna łani, z którey krew ftrumieniami plufzczy. 
Kto fie {zom iey przypatrzy, jeżeli nie krwawe 2° 
Kto, ieżeli nie perły Uryańfkie prawe? 

Czemu? czemu? okrutna kiedy Periephona, 
Gwałtem ie te pociechę wydzierała z lona, 
Niezaraz fie w Pirrkenny Żrzódło rozpłynęłą 
Nie zaraz Marpefowym kamieniem ftunęta? 

Ach oczeńki i kiedy ie na doł opuściła! 

Ach ufteczka ! kiedy ich korale mieniła! , 

A iak sliczny Hiacynt ғаннеу pelny rofy, 

Od okrutney podcięta omdlewała kofy! 


TL REN IV 


Cóż nam z Matką zoffawa: iedno: 2 różanym 

Mieć fię prętko za tobą ftopeczkami twymi. 

Тако umrzem wefol , ach! w iedyney tobie, 

Kiedy cię tám będziem mieć przewodniczką fobie: 
A ty więc przeciwko nam, wdzięczney oney chwile, 
2 ręczyńkawi wymidziefz sciągnionymi mile, Р 
Та pociecha, te пабе oftatnie nadzieie: 

Zalum ieśli ferdecznym, dofyć fie tak dzieie. 
Próznot próżno! niespuscim z mysli cię na wieki, 
Ani kiedy ofufzą nafze fię powieki, 

Wdzięczna Dziewko! krótkoś nas uciefzyła fobą, 
Aiakoz nagrodziemy długą to żałobą? 


Omen 
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ӨМЕМ KROLOWI 
SZWEDZKIEMU 


1 Wymufzona przy zgubioney na ten 
czas Qyczyznie 


Poefis. 


С O to za światło z oftatniey pułnocy 
Powftaie nowe: Ту w którego mocy 
Króle i Pafiftwa, i cokolwiek może 
Ludzkim fie liczyć, wiefz fam mocny Boże 
Wiefz: bo to twoia i „rafzka ieft w Niebie, 
, Narody miefzat: i tak ie u fiebie 
Тако na fzali ważyć twoią fiłą, 
Rzucaiąc niemi by dziecinną piłą. 
Ach! i my tego nie zgadniemy iefzcze, 
Próżno pracuie pióro o tym wiefżcze, 
Dokąd idziemy? i po którym lefie, 
' Glogach, Agreftach, fortuna nas niefie; 
Cięfzka, i rzadko bespieczna odmiana, 
Ше poddanym w nieznacznego Pana. 
О! jakie kto z ras Ніпіегу dziś przedzie 
W głowie nie fwoiey! zlym, dobrymli będzie: 
To iednak ciężey, że nie moglo gorzy 
Тако być dotąd: i niechay: otworzy 
Qyczyzna drogie Archiwy fwe fobie, 
Nigdy iako w tey оріакат ха dobie: 
Któraż tak Scylla z ludzkości wyzuta? 
І Andromeda do {aly przyknta 
Wios wfzytkim Zwierzom- iako w tym odmęcie 
leftośmy teraz па Wfzytkim złym witrecie. 
Ztad iuz w pul Folfki, w popiol obrocony, 
Dymem fię kurzy, ztad Smoleńfk ftracony: 


Tia. 
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T iakie lecie $yriufz dogrzewa 
Mizernym Zeñcom; Litwa tedwie 2164. 
Ztad nie karany bez wfzytkiey ludzkości 
Zolnierz, prócz fzkodząc ,fzarpie iey wnętrzności? 
Oftatki biedne które w ręku trzyma, 
Do krwie oftatniey famże wikroś przeżyma 
W Domu niezgoda, i szkodliwe Rady, 
Przy boku Pańfkim rzadko bez przyfady 
Rada табада; á niechay iglupi, 
Czego niegodzien 24 pieniądze kupi 
W izbie fwar próźny, i glofy Zarliwe 
Tylkosz o wolność: Ach! wtym niefzczęśliwe? 
Ze przez nie giniem; jako i zgineły 
Atheny, tedy gdy naymędrfze bely» 
Ztad niepodobna żeby dìużey miała 
SV takim trwać ftanie, tylkofz wyg!adala, 
Z którego wiatr.ten Horyzontu wienie: 
€o nam tak wcześne przynieść miał zbawienie, 
Ciebie, z którego pierwfzy lafkí mamy 
Zywot i zdrowie, niź ielzcze uznamy, 
Witam tym swiatlem, i w taką ponurą, 
Dotąd twarz fwoię, złotą Cynólnrą. 
Dofiągłeś nas tu aż na-ftronę drugą, 
Nocnego morza, ręką twoią długą: 
Kiedy ftoiemy jak na szrot wydani 
Sami, od wizyfikich, ach! nie ratowaui! 
Niechciałeś:z nafzych pier urofaczonych 
Budować moftn, aleś ukorzonych 
Przyial w obronę, i dał wdzieczne Domy 
Przez ognie widzieć, i ferafzne fwe gromy. 
Tuż że pódź daley gdzie cię Niebo wzywa? 
1 2 кай fortuna niefie przyiazliwa! 
A żadne, tufzę, nie оргас, йе tamy, 
А? do Stolice, i Korony famy- 
Ty mafz nam Cerę ftarożytną wrócić, 
A wprzod Kozacką fwywolą ukrócić: 
То? ztąd na Mofkwę, i gdzie świat na dwoię: 
"Tanais dzieli, podnieść rękę twoię. 
łednak pamiętay, kiedy te przybędziefz 
Zawady wfzytkie, co wińien nam będziefz? 
Co Prawom wolnym: co Kościołam świętym: 


Rzadom, zwyczaiom, od Przodkow fwych wziętym? 
Pa» 


—>—- 
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Pamiętay przefzłey powetować zguby, 

І to co wyfzło do fwey przywieść kluby: 
Ztamtąd zoftałe, i Pomorfkie kąty, 

Ztad przywróciwfzy nafze nam Inflaty, 
Bowiem to wfzytko maiąc w ręku fwoich 
Uczynić możefz, czym Króleftw oboich 
Zwiążefz granice, Ze nie rozerwaną 
Skliione ligą wiecznie iuż zoftaną. 

Nie ftraż Królewfka, ni ognie Farowe, 
Ani Puklerze Argiraspidowe, 

Tak cię obronią, iako.z nami fobie 
Bespiecznie zasniefz na ufzy tu obie. 


MAT- 
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MATHUE CASIMIRI 


o A R DI LEX 
SOCIETATIS JESU. 


Ad Equites Polonos 
Lib. 4. 0d. т. 


ZR Terna magnis carmina. Carpati 
Infcribo Saxis; difcite pofteri. 
Caftisq; difcendum puellis 

Et pueris: geminate. Carmen,” 
Fruftra Poloni cingimus oppida 
Mnris, &arces addimus arcibus? 

Delubra fi squallent, & altis 

Cælituum yiret herba tectis, 

Fruftra caduci fulminis. artifex 

Moles, ab alta turre remugiit 

Si mæfta respondere cantu 

Templa negant, Superumq; prideme 

Sacro ftupefcunt жга filentio. 

Quod fi nec idem fit Superis honor 

Templis in iisdem, nec fubuna 

Lege superftitiofioris 

Per ora vulgi relligio fremat; 

Cives iniisdem non bene claudimur 

Portis, & infelix eundem 

Infiruimur acies in hoftem. 
A plebe Numen feparibus male 
Placatur aris, fcimus ut impias 
Vaftata Grajorum per urbes 
Sacra fuis регібге rixis. 

Fumant propinque templaBohemie. 

Conclufa regni vifcera Pańnones 

Flevere collatis in unam 

Viribus-incubuiffe ftragem. 
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 MACIEIA KAZIMIERZA 
SARBIEWSKIEGO 


ЗбостктАаттв JESU 


Do Rycerftwa  Políkiego 
Ja т. Kfiegi 2. 
Ovczysrą Мр23. 


Wer. na wielkiey Krępakowey fkale 

Ryfuię piofnkę: umieycie ią cale 
Potomne czafy; niewinne dziewczęta 
Niech ią i późne spiewaią wnuczęta. 

Próżno Polacy miafta muruiemy, 

Próżno ї Zamki do Zamkow łączemy, 
Jeśli w Kościołach puftki, a wyniofie 
Swiątnic fabryki chwaftami zarofte 

Próżno hucznemi z fortec Kartanami 

/Pufzkarze miecą fwemi piorunami, 

Jeżeli Chory Kościelne pauzuia, 
A nieme dzwony wieże (we piaftuią. 

Teśli też w iednym będących Kościele 

Wyznania Boga ieft przeciwnych wiele, 

A gminu ludzi, prze ich dzikie zdanie, 
Prawa,i Wiary dziwne pomiefzanie, 

Za iedną bramą zle w mieście fiedziemy, 

Zle wiednym fzyku Oyezyzny broniemy, 
Ofiary Bogu, nabożeńftwa różne, ` 
Błagania Nieba, fpofoby to próżne, 

Kto niewie Grekow: Ze o Wierze {wary 

Włożyły piękną Grecyą na mary? 

Gdy fie gmin w Bofkie wdaie.taiemnice 
Kurzą fię Czefkie sąfiedzkie Swiątnice 
Wnętrznym wzrufzeniem utracone zdrowie 

Króleitwa fwego płaczą Cni Węgrowie. 


Ze 
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Hinc інде lsevos defpice Carpato 
Polone Campos? quos pecorum ferax 
Dranusque, Sanusque, & bicornis 
Frugifero fecat liter amni. 
Quanto careret corpore Thracius 
Regni Tyrannus; fi bene mutuas 
Mentes & obligata Divis 
Barbarus extimuiffet arma? 
Atqui timendee Panno Potentiee 
Vallarat altis Oppida moenibus 
Pontemque dedignatus omni 
Danubius famularis unda 
Cingebat Urbes: Sed quid inutili 
Poent fcelefte prefidio manus, 
Quas ira non læti Tonantis 
` Riferit, Indigetesq; Divi? 
fam nunc Polcnis fata Quiritibus 
dico vates; dum tibi confona 
Votisque cantugue & Sabæo 
Thure calent precibusq: templa: 
Omnis recurvo Lechia, poplite, 
Dum Virgo prima dum media die 
'Dum te falutamus Suprema, 
Et dubio tibi lucis Ortu 
` Septena circum flamma Decembribus 
Collucet axis, dum tibi patrium 
Ржапа dicit, fupplicesq; 
Accumulat pia turba ceras. 
Nofter nivofo Viftula Carpato 
Nefterq; ab ipfo fonte Borifthenes 
Labentur in Pontuin; nec Auftrum. 
Aut Gothicam metuemus Ar&os. 
Errorne mentes ambiguas rapit? 
Aut clamor aures? vox gravior cava 
Refpondit é nube, & ferenum 
Non dubii micuere Divi. 


Ejusdem. 
Lib. 4. Ode XXXVI. 


; s. mores prohibete pulchrá 
Lege Thebani; patriasq; leges; 
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Zebrane w kupę wfzytkie możne fil, 
Oraz, przeciwne wiary potopily. 

Rzuć z Tatr Polaku w lewo twoie oko 

Ma pola bydel pelne, zkąd fzeroko 
Draw i Saw płyną. i zkąd fzerokiega 
Wiezie obfitość Dunay brzegi fwemi. 

Zażby tak urofi ów Tyran Sztambotu, 

Kiedyby widział ferca wfzech pospolu 
Swornych Chrześcian w iednym Wiary 
Zprzyfięgłe Чу byłyby mu w ftręcie. 

A wfzak {wym filom Węgrzyn podufaly, 

Już był opatrzył fwe fortece wały; ` 


—— a 
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pecia? 


A w brzegach pełnych rozłożyfty Dunay 


Przeftrzegal pr 
Bronił ten do miaft przyłtępu fnadnego; 
e Ale Bóg gniewu nieublaganego, 
Ziych rąk obrony hańby i nadzieie, 
Z których fie oraz cale Niebo $mieie, 
AViefzczym ia duchem 2 Nieba obietnice 
Niofę krwi Polfkiey, poki ich Swiątnice 


zez mie, o moście nie dumay. 


Zgodnemi śluby, modłami, i pieniem, 


Tednym kadzidła cieple Га paleniem: 
Poki i tobie pokorne kolana 
Polfka nachyla, kiedy zorza rana 

Jafne poludnie i mrok poźny każe, 

O Panno wolna od wfzelakiey zmaże 
Pokić Ołtarze kiedy w Grudniu swita 
Swiec fiedmią iasne, i trwa ftarożyta 


Pieśń przodkow nafzych, 4 gmin ошу: 


Pokornieć pali z profta wofk uwity.. 
Nas famych Wifla i Dniepr niech napawa, 
AW morza fwe idac poki biegu itawa, 


A my ni wichrow 2 południa fię boymy, 


Ni fie o Arkton pulpocna frafuymy. 
Myle fie? czyli glos 7 powietrza czuię: 
Glos mi poważny nadzicię cukruież 


A na znak , со fię chmurą kęs zadęto, 


Zaraz i Niebo pogodą błysnęło. 


Toż na Polfkie. 
Миза Qyczyfią. 
D Rzewożne prawem znieście obyczaie 
Cni Thebanowie, przodkow fwyeh zwyczaie 


Pez 


=> o6 44 Э 
Ft pios ritus, & avita gnatos 
3 Sacra docete. : 
Templa Fas fanctum, fora luftret ZEquum — 
Veritas & Рах & Amor per omnes 
Ambulet Vicvs: Scelus omne Сайа i 
Exulet Urbe. 
Nullus eft murus fceleri; per altas 
Urbium turres, triplicesq; portas > 
Pana perrumpit; Vigilant in omnes 
Fulmina culpas, ` 
Concolor vero dolus & fuperba 
Exulet regni fitis, 8: Cupido 
Defidis lucri, tàcitoq: segnis 
Copia luxu. 
Publicos difcat geminare cenfus D 
Sava Paupertas, & m arma ferrum 
Sit satis; rapto male pu mat olim ` 
Miles in auro. 
Sive res bellis agitanda, five і 
Расе, collatas fociate vires, i 
Alta centenis melius recumbunt 
"Templa columnis. 
Inter errantem fcopułos Сагипа 
Certiüs plures docuere ftelle: 
Fortius proram gemino revincit 
Anchora nexu. ` 
Glifcit æterno sociale neu 
Robur; arcanis opulenti. rum 
Та-рег rixas agitata, magnas 
Fruit urbes. 
Hac ubi dulci modulante nervo ` 
"Dixit Amphion, ter eunte flutu 
Subftitit Dirce, ter opaca movit 
х Terga. Cytheron. 
Saxa repferunt, fcopil q; circum 


+ Devio campos petiere faltu, 


Et nemus, provusq; Мех, ab alto 
Monte cucurrit. 

At fimul:vates tacuit; per omnem 

Barbarze rupes coiere murum 62 

Sepiies claute fteterunt aheno 

CardineTheba. 
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Podaycie dziatkom, które dał wiek ftary 

Prawa i Wiary. 

Kościoły, Swiątość, Sprawiedliwość, Grody, 
Prawda, i pokoy, i zgoda swobody 
Niech wafze zdobią, do miaft ma niecnota 

Zawarte wrota. 

Każdy mur nifki niecnocie, w też tropy 
Pomfta ią ściga, którey ni okopy 
Ni troy wzwod zbroni; wifi nad zbrodniami 

Każń z piorunami. 

Precz od was fałsze szczerością pokryte, 
Precz panowania przepych, i niefyte 
Chciwości zyfkow, 1 marny pożytek, 

W doftatku zbytek, 4 
Oyczyzniefamey niech fiużą podatki 
Krwawy pot ludzki, i wafze doftatki: 
Zelazo woyny sprzęt ieft: próźna pfota 

Zbroia ze złota. 
Lubo wam woynę lubo pokoy miły 
Przyidzie obmyslać; znoście zgodne fiły, 
Pałac, im gęftl(ze ma w fobie filary, 

Trwa lat bez miary, 
Okręt, na którym szturm na fkaly iedzie, 
Tym lepiey, im go gwiazd gromada wiedzie 
Gdy kotew haki trzyma ро dwoiemi, 

Dobrze mu zniemi: 

Dąb gałęziatni z towarzylzem spięty 
Bespiecznie roście; a nafię zawzięty 
Rofterk, i móZnych bohaterow fila 

Miaft pogubiła. 

Na to przy Lutniey Amphiona pienie, 
Trzy razy Dyrce {we byftre ftrumienie 
Uięta; већу a Cytheron w koło 

Pofzedt wefoło, 

Czołgać fię*ięty kamienie; a {katy 
Z gór fię spuściwfzy w polu tańcowały: 
Ofre krzemierńie w pole plęsy niofly; 
I gay zarofty. 
A Кого przeftalmuzyk śpiewać, ali 
Zwabiony kamień fam йе «w mury. wali: 
Wnet w fiedn żelaznych bram, według potrzeby 

Stanęły Theby. 

Toż 


| € 146 ) i 
Ejusdem Epodón Ode rv.  . 
De Puero QESU in V. Matris finu. 


Дд меш an Maffilus, aat noftris riget 
Alpines in venis filex 
Amemus; en ut pronus © Matris finu 
In noftra pendet ofcula! 
Qualis fevera vel Gelonum Puer 
Mollire poffet pettora. 
Ut lumen oris, 82 renidentes genas 
Ut bina frontis fidera 
Nivesque colli, quasque putus & tener 
Titan inauravit comas, 
Sburneasque tendit in collum manus: 
Et annuit totus rapi! 
Ut hospitali vagit admitti finu, 
Stringique brachiis rogat! 
Amemus; aut fi non amare poffumus, 
Repente poffimus mori. 


AD PRINCIPES EUROP/E 


De recuperando Orientis Imperio Ode V. 


TOndum minaci cornua Bosphóro 
Decuffitaudax Pontus, & efferis 
Servire Neptunus Gelonis 
Turpe gemit, refonatq; Яп Өз, 
Plangente ripas Thraca frementibus 
ÍImmugit undis; JEmathiam. pudet 
Frenos fhomordiffe, & Pelasges 
Odryfijs dare colla Joris. 
Mærent tenaci compede Cyclades 
Pigrz moveri:* meeret Achaica cord 
Thetis imegualesque Locri с | 
Perpetuo lacrymantur Hebro. 
'Sempérné nigras Æthiopum donios, [ 
Vel, quae faperbus præfluit oppida I 
Ganges, Abydénasque turres, 
Supplicibus tremuiffe pinnis 
Formidolofam juverit Artacen ? 
"S efeque captum Phofphorus omnibus 


Rwa 


me 
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Toż na Polfkie. 
О Panu cjezufie na Macierzyiń/kich rękach 


Ochaymy; Czyli ferca wfzytkich razem 
Okfzeply nam twardym głazem ? 
Kochaymy: ato z Macierzyń(k ręki, 
Rwie fię ku nam z ufty przez- dzieki: 
Takowa zmiękczyć mogłaby dziecina ` 
Í dzikiego "Tatarzyna. 
Ato uft rubin, perłom równe Łice, 
Gwiazdy  fzczere dwie zrzefiice, |; 
Na fzyikę białą kędziorki Spuszczone, 
Zlotem fłohca powleczone. 
Nad kość ffoniową bielfze Ściąga rece, 
Wydrzeé Пе każe Mateńce. 
Z płaczem być pragnie gościem twego Iona, 
I więźniem twego ramiona. 
Kochaymy; albo jeśli ferce z ftali 
Niech nas w grobie głaz przywńli, 


Toż na Polfkie. 


]Eszeze Europa nie przytatła rogow 

"&zyey, tam gdzie {wych pilnnie. progow 
Neptun w Tatariką niewolą zabrany, 

W Thracyey rzeki na fwe ięczą Pany. 
Greckie fię tego wftydzą Monarchie, 

Ze pod Tureckie iarzmo dały fzyie; 
Ziemice fie iuż włyka te dofiaty, 

Co woluym kolem po morzu plywaty. 
Achaickie fie rozkwilily wody, 

Gorzylty Hebrus placze na fwe (zkody 
Czy Murzynowie fłońcem opaleni, 

Albo Indowie Tagiem ochłodzeni, 
Czolem bić zawize? Czyli Abideńfkie 

Wieże fie fchylac: i wy Atraceńfkie 
Mury, bojaźnią: będziecie Не chwiały, 

I morza wízytkie będą hołdowały 2 


Kz Próżne 
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Undis, Cythereoque & alte 

Jonio, Arabioque ploret? 

Vani futuri temporis augures 
Fæcunda rerum Гесша difcimus, 

Si non retra&amus fideli 

Tela manu, tacitoque gaudet 
Vagina ferro: fi clypei vacant 
Hafteque © arcus: non animi placent 

Parci laborum, non magiftrze 

Confilii, fine Marte, linguae. 

F ruftra Novembres dicimus ad focos 
Pugnata Rhetis bella fub Alpibus, 

Fruftra renarramus Gelonum 

Verfa retro retuliffe figna? 

Si non, & ipfi ftringere Noricos 
Audemus enfes, quos malé barbara 

Моя decoloravére terga, 

Sed Tyrio Latiale fuco 
Tllevit aurum, non fine gemmee 
Circümfonantis fulgure balthei, & 

Grato catenarum tumultu, 

Et sonitu phalerarum acuto. 
Formofa fortes arma timent viros, 
Frangiq; nolent feu profugus Scythes, 

Seu creber é campis agetur 

Mirmidonum Dolopumq; nimbus 
Quicunq; furas & caput induet 
Auro, Quirites, exuet Italum, 

Civisq; Romanus negari 

Non timido patietur hofti. 

Nec qui capillum finget, & aureum 
Solem refufis crinibus allinet, 

Dicemus Umbrum, qui frementes 

Antiochi, Annibalisq; turmas; 
Rutfum efficaci diruat impetu, 
Alpesque claufumque intrepidá manu, 
; Perrumpat orbem. Sic citatis 

Sacula degenerare metis 
Sancit futuri temporis arbiter; 
Certosque prudens ordine fegreges; 

Metatur annos, nunc feveris 

Artibus, ingeniogue pugnax 


vet 
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Próżno przypadkom przyfzłym zabiegatty. 


I przefzłych wiekow dzieła wfpominaty, 
Jeżeli dawnych spraw nie powtarzamy, 

Ani żelaza z pochew dobywamy. 
Teśli Корпе, Puklerze pod tawa, 

Mało to, ieśli ięzyka (аб fiawą 
Samego chcemy; ieśli beymy fkładać 

Tylko umiemy, 4 nie bronią władać» 
Więc przy iefiennym daremno kominie 

О zbitym sobie prawiem Tatarzyniez 
Darmo wfpominać woynę Retufowę, 

Tudziefz wyprawę ftawic lowifzowe, 
Jeśli Пе fami do fzabel nie mamy: 

Które nie fwymi krew zdobi farbami 
Nieprzyiacielfka, lecz złoto fzmelcuie, 

A pas Rycerfki diament haftuie: 
Łańcuchy złote wdzięcznie fię miefzaią, 

Drogie Czapragi cienki dźwięk wydaią.» 


Nie będzie żołnierz oprawnym fzermował 
Smiele pałafzem, by fig nie zepfowat. 
Choć, mówię, fzczęście Ordy pędzić będzie, 
Chociafz na karkach Tatarfkich ufiędzie. 
Tako złociftą zbroie na Пе włożyfz, 
Przodków twych dzielność oraz z fiebiezlozyfz 
Rzymianinem cię nieprzyjaciel srogi 
Nie uzna mężnym woiniąc bez trwogi, 
Ani ia tego co fię z promieniami 
Chce trafionymi porównać włofami, 
Znam za potomka Umbrow ftarożytnych, 
Któryby znofił Annibalow bitnych; 
Na Alpes drogi гагоЙе torował, 
І swiata bramę tudziefz opanował, 
Bóg tak fam czafy odmienne fzykuie, 
Ze wiek, po dobrym, gorfzy naftepuie. 
1 lata pewnym porządkiem prowadzi, 
Raz fię dówcipem każdy zdrugim wadzi: 
Po Filozowfkich utarczkach, Sędziowie 
lak Педа, fwary zaczną lvryttowie. 
Tych lat odważni powftaną Beflowie, 
Owych nie mężni żyią Cylikowie. 
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A ulget ætas, nune melior foro 
Geftit dilertis fervere jurgijs. 
Hac Thracas, audacemque Beffung 
Hzc Cilicas pavidoque Seras 
Produxit ætas. Nos senio piger 
Effudit Orbis, dedecus ultimum 
Mundi, fatiscentisque naturze 
Opprobrium: malć nata proles, 
Quidquid bonorum reftitit, heu nefas 
Morum fcelefta deterimus nota, 
Mentisque, & excelfi latrones 
ingenii, violenta fraudum, 
Tormenta, fan&is addere dotibus 
Laudamur ultro: nec fcelerum pude- 
Virtusque clamatur fagacem 
Flagitio violare dextram. 
Tras & enfes, vendimus & manum 3 
Мас, unde nummis aura refulferit; 
Sparfique tinnitus ad auri 
Sollicitá vacat aure vulgus: 
Et qua. fecundis jecit honoribus 
Bene omiuatum, mobilis aleam 
Fortuna, mentitur caduce 
Plebis honos, pofitoque fallax 
Accumbit omnis poplite civitas, 
Rerjnria fefto furgere cum joco, 
Cum pompa ftipantum, &dolofi 
Preterijt breve fulgur auri. 


M 


> aż SZEJ SK 
ROT ТТПТТ rS 
š СОТТУ 
sink о a 


E x — s. 


== 


Сто) 

Nas na oftatki wydał świat zgraybiały, 

Kiedy natury ñiy oflabialy: 
Na fwą fromotę potomkow zrodzonych, 

I na nieflawe wieczną potępionych. 
Cokolwiek dobrych obyczaiow było, 

То бе złoczyńftwem wizytko utracifo, 
Z cnot Animulze włafne odz ramy, 

А wmafzkary ie niecnot ubieramy. 
Nie wftyd, lecz chwała ieft to zawolana 

Keka rozlaniem krwie sprofanowaria, 


Przyiaźń i zdrowie przedayńenofiemy, 

Gdzie nas wiatr pędzi lakomftwa, bieżemy, 
Со żywo ufzu pilno nadftawuie 

Gdzie głośnym złotem Podfkarbi fzafuie, 


Komu;w wyfokich nieftateczne płuży, 
: Szczęście Honoracb, temu wizyftko finżg, 
Jako potęga uftanie z fkarbami, 


> 


Wizyicy fię z ciebie nakarmia żartami. 
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